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'\ VI Plenum KC P PR obrado ało le 
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Przemówienia EdWarda Gierka i azimierza Barciko_wskiego 

Pod przewodnictwem I sekretarui 
KC PZPR - Edwarda Gierka odby­
ło s:ę 21 bm. w Warszawie VI ple­
narne posiedzenie Komitetu Central 
nego Polskiej Zjednoczonej P a rtii 
Robotniczej. 

W obradae!h uczestniczył! członko­
wie prezydium NK Zjednoczonego 
Stronnictwa Ludo\vego z prezesem 
:-:K - Stanisławem Gucwą. 

Porządek di;ienny obejmował: 
- zadania w dziedzinie rozwoju 

produkcji roślinnej ! hodowli oraz le 
pszego wykorzystania rezerw iospo­
cia:-ki rolnej; 

- sprawy organizacyjne. 
Otwierając obr.idy I ~ekreta~·z KC 

PZPR - Edward Gierek nav,.iązal 
do przvpadającej w bieżącym mie­
~:ącu 35 rocznic~· powstania ideowej 
poprzedniczki PZPR - Polskiej Par 
!ii Robotniczej. Powstała ona '-' naj 

CAF - Zagoidfr'ski - Telefoto 

diie główną siłą nasi;ego rozwoju, tę jedność podejmujemy i rt•związu 

gwarancją rozkwitu i !)-Ostępu na- jemy podstawowe problemy, które 
si.ej Ojczyzny, fundamentalną zasadą 
polityki naszej partii. W oparciu o (Dokon,;,enie no str 2) 

- SOPOT - GDYNIA 

Nr 17 (6271) 22 23 stycznia 19n r. Cena 1 zł 
trudniejszym okresie okupacji hitle­
rowskiej, gdy naród nasz i kraj imaj 
dov,;aly się w ob.liczu śmiertelnego I 
zagrożenia. Komuniści polscJ wysu­
nęli jedyny, słuszny i realny pro­
gram wyzwolenia Ojczyzny i jej od 
budowy na nowych, sprawiedliwych 
społecznie zasadach. 

.Przed wizytą Ędwardo Gier·ko w Indiach 
Program ten w pełni potwierdziła 

historia - wielki dorobek 32 lat bu 
downictwa socjalistycznego w Pol­
sce Ludowej. 
\Vielką zasługą Polskiej Partii Ro 

botniczej jest to, że dla walki wy­
z.wolei1czej naszego narodu zapewni 
la mocne oparcie w sojuszu, przyja­
źni i braterstwie z ojczyzną Rewo­
lucji Październikowej - Związkiem 
Radzieckim. 
Jedność narodu - stwierdził I ,e 

krelarz KC - w rf"aliz.acji wspó!. 
nych dążeń ~celów była, jest i bę-

~ 

spólpra 
!-:a zaprostenie premiera rząd'.! 

Republiki Indii pani I~DIRI GA:-.:­
DHT - w dniach 24-27 bm. złoży ofi 
cjalną wizytę w Indiach I sekretarz 
KC PZPR EDWARD GIEREK. 
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Do wydarzenia' tego przywiązuje 
się w obu krajach duże znacżenie. 
Będzie to pierwsza polska wizyta w 
Indiach na tak wysokim szczeblu. 
Rozmowy i spotkania Edwarda Gier 
ka z Indirą Gandhi oraz innymi 

czołowymi osobistościami tycia po­
litycznego i państwowego Indii po­
służą dalszemu rozwojowi przyjaz­
nej współpracy polsko - indyjskiej, 
zarówno politycmej jak i gospodar­
czej. Przedmiotem wymiany poglą­
dów będą zapewne również aktual­
ne zagadnienia sytuacji na świecie i 
działalność obu państw na a,renie 
międzynarodowej. 

Mini5ter K. C. Pant pow.edzial, te 
przewiduje znacz.ny rozwój trwają­
cej już od wielu lat współµr acy w 
górnictwie węglowym. Nabiera ona 
obecnie tym większego znaczenia, że 
wobec wzrostu cen ropy naft0wej "' 
ostatnich trzech latach. IndiP wszę­
dzie tam, gdzie jest to możliwe i o­
płacalne - m.in. w przemyśle : ener 
getyce, zastępują ropę węgle:n Wę . 

\ Komitet Centralny PZPR przyjmu-
1 je wystąpienie I sekretarza KC 
~·PZPR towarzysza Edwardo Gierko 

l i referat o zadaniach w dziedzinie 
produkcji roślinnej i zwierzęcej oraz 
lepszego wykorzystania rezerw gos­
podarki •olnei, J..iko wytyczne do 

'

, procy wszystkich instan cji, organi­
' zocji_ i członków pcrtii. 

\ Komitet Centrcl~y PZPR zaleca 
\ rządowi opracowanie projektów 
l ustaw o funduszu emerytalnym dla 
1 rolników oraz o systemie kontrak­
~ tocji i przedłożenie tych projektów 
\ po konsultacji w terenie Sejmowi 
, PRL. 
~ Komitet Centralny zobowiązuje 

~ 
wszystkich członków PZPR do do­
głębnego zapoznania sie z . doku­
mentami VI Plenum, a w szczegół­

\ ności z wystąpieniem tow. Edwardo 
Gierko oraz do aktywnego upo­

\ wszechnionia i wyjcśnionio zasad 
"'\ polityki rolnej partii w całym spo­

( leczeństwie. 

J Komitety wojewódzkie PZPR oraz 
\ wszystkie instancje i organizacje 

~ p~rtyjne dziclojqce no ws:, w pań­
stwowych przedsiębiorstwach rol­
nych, rolniczych spółdzielniach pro­
dukcyjnych oraz w instytucjach i 

pracowniczych do pełneJ realizacji 
ustalonych no VI Plenum zadań. W 
szczególności niezbędne jest zapew­
nienie należytego pr;eprowadzenio 
wszystkich tegorocznych prac w rol ­
nictwie, zwiększenie pogłowia zwie­
rząt, osiągnięcie poprawy w gospo­
darce ziemią i lepsze wykorzysta ­
nie rezerw gospodarki rolnej. 

Komitet· Centralny Polskiej Zjed­
noczonej Partii Robotniczej zwraca 
sie do wszystkich członków partii, 
członków Zjednoczonego Stronni­
ctwo ludowego, członków ZSMP 
oraz do całej społeczności wiejskiej 
- rolników, członków rolniczych spół 
dzielni produkcyjnych, kółek rolni­
czych, pracowników PGR, spółdziel­
czości wiejskiej, pracowników nau­
ki, inżynierów i techników, pracowni­
ków sfery usług dla rolnictwo 
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' ~ ' przemysłu rolno-spożywczego oraz ( 
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Nowy skandal 
w Bundeswehrze 

W Bundeswehrze wybuchł nowy 
skandal. Prasa RFN pisze o wzo­
rowanej na metodach hitlerow­
skich praktyce szpiclowania o!ice­
rów przez zachodnioniemiecki kontr­
wywiad. Sledzeni ,byli oficerowie 
lotnictwa wojskowego. Proceder ten 
uprawiano wiele miesięcy. Prasa 
RFN podaje, że praktyka siedzenia 
lotników wojskowych jest stosowa­
na · w w ielu krajach RF~. 

MMM M&W&ii 

. . • 
Krishna C._ Pant, indyjski min!­

ste: energetyki i współprzew< dniczą 
cy Polsko-Indyjskiej 'KomisJi Mie­
szanej, stwierdził, ie najbardziej o­
b:ecującym1 dziedzinami współpra­
cy gospodarczej mięizy obu krajami 
w najbliższym okresie będą górni­
ctwo węglowe, budownictwo okrę­
tów, rolnictwo i rybolówstwt• mor­
skie. 

W wywiadzie dla kore5por.denta 
PAP w Delhi Ryszarda Pickarowi­
cza, udz1elonym w związku i; nad­
chod,.ą:::ą w:zy-tą K. :. Pant poświad 
czy!, że podczas dwóch ostatnich po 
siedzeń komisji w czerwcu i grud­
niu ub. roku jako mne dziediiny dlu 
goletniej współpracy polsko-indyj­
skiej ustalono przemysł obrabiarek, 
maszyn włókienniczych oraz ·akceso 
riów i podzespołów samochodowych. 

• o a.a. 
członków organizacji społecznych - , 
do wszystkich, . których proco ma ' p , b d i 
Wpły~ n_a roz~~j ro!nictwo i fJOSpO• \ ro a napa u na pocz ę 
dark, zywnosc,oweJ, aby ieszci e · 
aktywniej uczestniczyli w tworzeniu \ , 1 

war_unków wzrostu produkcji rolni- ~ · . · 

c~~ys_o~"a- aktywność ~polecmości ~ Samotna k1·erow·n1·czka 
w1e1sk1e1 , ogołu ludzi pracy w 
realizacji wytyczonego no VI Plenum . 
programu i konsekwentne wcielanie ~ • 1 

gie! jako główne źródło energii w In 
diach będzle odgrywał cora1 wai:-

(Dokończenie na str. 2) 

Budowniczowie BAM (Bajkalsko - Amurskiej Magistrali) ukończyli budo­
wę odcinka Nijo•Nebel w zochod niej częś(i trasy (obwód irkucki) . 
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Pamiętajmy o oszczędzaniu e_nergii 

Elektrownie pra,cują 

na styk'' I'' Dla energetyki• ostatnie dni były 
- i ,ą jeszcze - najtrudniejsze. W 
państwowej _dyspozycji mocy okre­
ślono je jako .,szczyt szci;ytu". W 
ciąg1J bowiem całego obecnego szczy 
tu zimowego nigdy jeszcze zapo­
trzebowanie na moce energetycme 
nie było tak wysokie, Jak teraz. 20 
bm. wielkość , lego obciążenia wy­
niosła ponad 17 450 MW . i było ono 
o ok. 200 , MW większe aniżeli w 
najtrudniejszym dniu ub. miesiąca 
- 30 grudnia. · 
, Jak dotychczas, dzięki utrzyma­

niu wysokiej dyspozycyjności pra· 
cy elektrowni, nie trzeba było wla­
ści wie dokonywać większych wyłą­

czeń odbiorców. ale - jak infor· 
muje państwowa dyspozycja mocy 
- elektrownie pracują obecnie „na 
styku'' na granicy swoich możli· 
wości. W przypadku jakiejś awarii 
losowej - a z tym trzeba się zaw 
sze liczyć - sytuacja byłaby niełat 
wa. Dlatego -tez energetycy jeszcze 
raz apelują - zwłaszcza w tych 
dniach - o bardziej racjonalne ko­
rzystanie :& energii. Dzięki oszczęd­
niejszemu oświeUeniu, wygaszeniu 
zbędnych tarówek I reklam sklepo­
wych, niedopuszczaniu do biegu ja­
łowego ma3zyn, a takte przesuwa­
niu wykonania wielu energochłon­
nych prac w za,kładach przemysło­
wych (oraz w naszych mieszka­
niach) na późne godziny wieczorne 
- po godz. 21.00 - mo:tna byłoby 
zmniejszyć w szczycie, zaootrzebowa 
nie na energię o kilka~et me!'.(awa­
tów. Je5t to potrzebne eneri(etyce 
po to. aby mogla w tych najtrud­
niejszych dniach lepiej pracować. 

Leży to również w intere~ie odbior 
ców. Zmniejszając bowiem zużycie 

energii elektrycznej - zmniejsza-

my za.razem . n iebezpieczenstwo o­
gra.niczeń w dostawach prądu, 

wweeee w 

Pierwsze wodowani& 
·w tym roku 
Dzisiaj z pochylni Wydziałll Mon­

tażu Kadłubów Stoczni Gdańskiej 
im. Lenina spłynie na wodę kolej­
ny z serii semikontenerowiec, Jed­
nostka ta przei;naczona jest do prze 
wozu drobnicy jako ładunku za~ 
sadniczego, t;ikże może przewozić 
ładunki chłodzone (m. in. owoce) 
oraz ładunki na paletach. Dysponu­
je też ładowniami przystosowanymi 
do przewożenia minerałów luzem. 

Dzisiaj wodowany statek posiada 
konstrukcję umożliwiającą przewo­
żenie 20 do 40 stopowych kontene. 
rów. Wysokość~ pokładu pozwala 
przewozić trzy warstwy pojemni­
ków na dnie podwójnym przy otwar 
tych pokrywach - na trzecim po• 
kładzie oraz dwie warstwy na po­
krywach drugiego pokładu. Ogółem 
w ładowniach semikontenerowca 
będzie mozna przewozić pięć warstw 
kontenerów. 

Dzisiejsze w'odowanie jest pierw­
~ze w tym roku w Stoczni Gdan-
skiej. A. G. 

• ib&l&&&D.5&& 

Plaga głodu 

w Chile 
Głód jest nie mniejszą plag~ dla 

mieszkańców Chile niż represje po­
lityczne - oświadczy! wczoraj tak 
w Montrealu Adonis Sepulveda, za-. 
stępca sekretarza partii socja]J.styu 
nej Chile. 

A. Sepulveda podkreślił, ±e głód 
przybrał wręcz dramatyczne rozmia 
ry. Prasa zachodnia często nie pa. 
mięta, że od czasu przewrotu wojs­
kowego we wrześniu 1973 r. każde­
go dnia Chilijczycy umierają :& gło­
du. 
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Kara śmierci· 
dla mordercy kobiet 

W Łodzi zakończył się proces prze 
ciwko mordercy trzech kobiet. 38-
letniemu Andrzejowi Pietrzakowi, 

Sąd Wojewódzki w Łodzi skazał 
oskarżonego na karę śmierci. Współ 
oskarżeni w tym procesie: Jadwiga 
l\'leja skazana została na 11 lat· poz­
baw ienia wolności a brat jej Jerzy 

przedsiębiorstwach obsługi rolni­
ctwa, przemyśle rolno- spożywczym, 

jednostkach procujących dla po­
trzeb rozwoju rolnictwo i gospodar­
ki żywnościowej powinny _rozwinąć 
szeroką działalność polityczną, ideo­
wo-wychowawczą i organizatorską 

~: :a~~~eó:?y~~:ini~~~:~ popra- ~ nie ulękła się przestępcy 
Kom,tet Centroln1 ~ 

W Paryżu otwarto doroczną wystawę feglor,kq. Zoprezentowcsno 1300 Io- !\leja na 2 lata pozbawienia wolnoś 
dzi 1 21 krajów. CAF Photofax ' ci. 

Polskiej Zjednoczonej , 

1 w celu mobilizocji rolników i załóg • 
Partii Robotniczej W góralskiej ws! Ząb ~edaleko Za- czyzna t pistol-e,tem w ręce {pótn!&j 

Warszawa, dnia 21, styeznio 1977 r. } koponttgo, wszedł w samo południe oko1oło się, że był to strouok) i od 

,.__.,.._..,. __ ......_.,..,..,. ....... ,,..___,.. ___ ,-......,_,~.....,.-,~"""'-,_......,,,.__.,....., ... do budynku poczty zamaskowany męż- s~motnej kier?wniczki poczty ~ażqdal 
pieniędzy. Zofio Murzydło krzykiem za 
olarmowolo mieszkańców sąsiednich 
domostw. Przestępco szybko się wy­
cofał. Widzi<:1no go jok z · drugim męf 
czyznq wsiadł do czekającej taksówki. 
Kierowniczko poczty zawiadomiło po­
sterunek MO podając · rysopis na post­
nika, W 6 godzin później w zakopiań­
skiej taksówce zotrzymanej w Myśle ­
nicach funkcjonariusze MO rozpoznall 
sprawcę na pod u. 

p • ID r 
(Korespondencja z Nowego Jorku) 

Chociaż w piątek, 21 stycznia, 
trwały jeszcze w ośnieżonym i mroź 
nym Waszyngtonie festyny, spek­
takle, wystawy i inne imprezy koó­
czące 5-dniowe uroczysto ści. związa­
ne z inauguracją Jimmy Carter'l, 
Amerykame byli już trochę nimi 
zmęczeni. 

Tym niemniej jest zrozumiałe, że 
uroczystość ina uguracji jest okazją 

do ref!eksj i. 
Po raz pierwszy od 16 la t urząd 

prezydenta przekazany tu został w 
normalnych okolicznościach, nie spo 
wodowany zabójstwem, rezygnacją 

z urzędu, nielaską. Już sam ten fakt 
jest dla wielu Amerykanów osta­
tecznym· zamknięciem mroczneg~ 
rozdziału Ameryki lat 60- tych i 70-
tych. 

Decyzja Cartera, by .po u roczys­
tości inauguracji opuścić opancerza-

ną limuzynę I przejść wra:i: z toną 
i 9-letnią córeczką ponad 2-kilome­
trową trasę z Kapitolu do Białeg:i 
Domu była dla miasta i kraju, gdzie 
tak długie lata rządził strach -
symboliczna. W swym przemówie­
niu inauguracyjnym, Carter pod­
kreśla! nie potęgę, ale granice urzę­
du prezydenta. 

W d zie<lzinie zagranicznej prze­
mówienie inauguracyjne zawierało 

przyrzeczenie wysiłków na rzecz 
zbudowania trwałego pokoju, nac isx: 
na dążenie do zawarcia układu o 
ograniczeniu zbrojeń strategicznych. 
SALT II, a także emocjonalny apel 
i wyrazy nadziei, iż nadejdzie mo­
ment, gdy ze świata wyeliminowa~ 
ne zo~taną bronie nuklearne. 

Obecnie społeczeństwo oczekuje 
na konkretne działanie ze st rony 39 
prezydenta i jego ekipy. Nie jest to 

:tespół o zdefiniowanym obliczu ide­
ologicznyrri, ale raczej technokra­
tyczny, zes,pół wykonawców. który 
jednak - jak sądzić należy , -
współpracować będzie dobrze z Car 
terem. EWA BONIECKA 

• • 
Jimmy Carter dotrzymał swej o­

bietnicy z kampanii przedwyborczej 
i w pierwszym pel:nym dniu urzędo­
wania podpisał dekret o arnnestii 
dla osób, które uchylały· się od służ­
by wojskowej podczas wojny wiet­
n amskiej. Amnestia obejmie setki 
trsięcy osób. Dekret nie będzie jed­
nak dotyczył': dezerterów z armii, 
których ~prawy 'będą p'rzez władze 
rozpatrywane indywidualnie. Tak 
więc .wiele osób, które w obawie 
przed represjami · musiały wyemi­
grawać z USA, będzie mogło po­
wrócić do kraju. 

Jak informuje KW MO w Nowym 
Sączu, zatrzymanymi sq: Jon T. lot 24 
z Szamotuł .i a pii:ć lot od niego stor 
szy Mirosław S. Obaj byli uprzeanio 
kora,ni, nigdzie nie pracowali. Na prze 
łomie grudnia I stycznia dopuścili ,się 
kilku włamań w Zakoponem. 

',.., ·-.. . -, 

.Pogoda na jutro 
Jak Informuje dyturny synoptyk Gdyń 

•kiego Inotytutu Meteorolol(II i Gospo· 
dark! Wodnej, Jutro zachmurzenie bę· 
dzie duże. miejsca.ml słabe opady śnie· 
1:u. Temperatura od mlnu• T st. c nad 
morzem do - 1ł at. C w l'lębl b,du 
lokalnie do 15 ot. C, maksymalna odpo­
wiednio od mlnu1 • do mlnu• 7 st. c. 
Widzialność umiarkowana. zam,:lenla no 
ca I rano tokaln~ ml!;ly, Wiatry umiarko 
wane po!udnlowo-w1cbodnie. Nawierzch-
nia dr6c ili•ka. "' 

Zakaz połowu śledzi na Nlorz11: Północnym, 

~zmniejszenie ilości kutró_w, kontrola sieci 

ie a Br an1a u nala 
ograniczenia EWG za niewystarczające_ 

Brytyjski minister rolnictwa i ry­
bołówstwa John Silkin zapowiedzia ł 
w Izbie Gmin, że W. Brytania w cią 
gu miesiąca wprowadzi radykalne 
środki ograniczające polowy ryb w 
obrębie swej nowej, 200-milowej 
strefy rybołowczej. ZapCYWied ziane 
ograniczenia to m.in. całkowity za­
kaz; połowu· śledzia w tej strefie na 
Morzu Północnym, ściślejsza kontro 
la wszystkich kut rów operujących 

na łowiskach oraz zakaz korzystania 
przez rybaków w tym samym rejsie 
i sieci o różnej wlelkości oczek. 

Minister oświadczył, te komisja 
EWG została poinformowana o za­
mieq:eniach W . Brytanii. Rząd bry­
tyjs~ dąży do wprowadzenia tych 
ograniczeń wspólną decyzją krajów 
„dziewiątki", lecz zapowiada, że z 
braku zgody, wprowadzi je ~am, bez 
oglądania się na partnerów. 

warto przypomnieć, . te Je,;t to kolf,jny 
krok ograniczający prawa połowowe Pol 
ski l Innych krajów, tTadycyJnie !owlą­
cycb n:i tamtych wodach. 

Jak wiadomo poczynając Od l atycz. 
nla komisja brukselska ogłosiła prowl-
1oryczne kwoty połowowe dla Polski, 

ZSRR I NRD na pirrw,iy kw•rtal br„ 
ogra,uc,ające o około tiO proc. "ysokosć 
połowów tych krajów, w <tosunku do te 
go, co łowiły w pierws?ym kwartale ro• 
ku ub. 

Tak radykalne ograniczenia W. 
Brytania uznała jednak za niewy­
starczające i zabiega, na razie bez­
skutecznie, o to, by komisja EWG 
wprowadziła dalsze ograniczenia w 
całej 200-milowej strefie rybołow­
czej, wprowadzonej nie tylko prze:r; 
W. Brytanię, ale też przez pozostałe 
kraje EWG. 
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Tezy przemówienia E. · Gierka Tez przemówienia K. Barcikowskiego 
Na zakończenie obrad VI Plenum 

głos zabrał Edward Gierek. Oto te­
zy wystąpienia I sekretarza KC 
PZPR: 

- Przed 6 tygodniami na V Ple­
num KC rozpatrywaliśmy pods-ta­
wowe problemy polityki społeczno­
gospodarczej, ocenialiśmy sytuację, 

# jej pozytywne strony i trudności. 
W rezultacie opracowaliśmy pro~ 
gram, który harmonijnie połączył 

zadania bieżące - zadania roku 
1977 - z: działaniem długofalowym, 
wytyczył właściwą drogę realizacji 
lmli VI i VII Zjazdu, a równocze­
~nie skutecznego przezwyciężenia 

trudności na/ jakie napotkaliśmy. 
Mamy podstawę sądzić, że uchwały 
V Plenum zyskały uznanie i po­
parcie w partii i społeczeńs,twie, wy 
szły na spotkanie oczekiwaniom, u­
kierunkowały działanie gospodarc-ze 
i wyzwoliły inicjatywę. Mamy już 

pierwsze, odczuwalne tego efekty~ 
Kontynuujemy wysiłki na rzec! 
zwiększenia dostaw na rynek, Do­
konujemy strukturalnych zmian w 
kierunku koncentracji nakładów na 
zadaniach o największym znacze­
niu społ-ecznym. 

- Obecnie sprawą najważniejszą 
jest wytrwałe wcielanie uchwał V 
Plenum w życie w całej działalno­
ści gospodarnzej i spolec:z.nej, w pr.a 
cy· pańshvowej i partyjnej. Musi­
my jeszcze mocniej F:espalać w re­
alizacji tych uchwal wszystkie siły 
narodu, w demokratycznym ws•pól­
decydowaniu o sprawach kraju i 'w 
wytrwałej pracy dla socjalistycznej 
ojczyzny, Jest to nasze główne za­
danie, idea przewodnia wszystkich 
naszych poczynań. 

- Obecne. VI Plenum pozo-s­
taje w bezpośrednim związku z po­
przednim. konkretyzuje jego pod­
stawowe założenia w sprawie roz­
woju rolnictwa i postępu \Vsi. Jest 
to sprawa kluczowa dla pomyślnej 
realizacji naszej strategii społecz­
no - gospodarczej, a przede wszy­
stkim dla systematycznego podno­
szenia poziomu życia ludzi pracy. 

- Najważniejszym aktualnym za 
daniem jest zwiększc-nie produkcji 
zwi-erzęcej, a zwłaszcza odbudowa 
pogłowia trzody chlewnej. Koniecz­
ne jest także powiększenie produ­
kcjl mięsa wołowego, mleka, dro­
biu, wykorzystanie możliwości roz­
woju hodowli ryb. Od tego zale­
ży poprawa zaopatrzenia lud,ności 
w mięso i tłuszcze. W ostatnich 
miesiącach podjęto w tych spra­
wach szereg słusznych decyzji. W 
rezultacie w hodowli trzody chlew­
nej zaczyna się zarysowywać po­
wolna, ale jednak zmi,ana na lep­
sze, jednakże osiągnięcie odczu--..val­
nych efektów wyma.gać będzie co 
-najmniej roku wszechstronnych 
intensywnych wysiłków. ' 

, - Produkcja pasz powiil1na wy­
przedzać wzro~t pogłowia i zape-w­
niać odpowiednie rezerwy, Rolnict­
wo nasze ma duże jeszcze możliwo­
ści zwiększania produkcji roślinnej 
i zasobów paszowych. 

- Ko-l~jny problem to zaopatrze­
nie rolnictwa w środki produkcji 
\V pięcioletnim plan:e roz,voju spo 
łeczno - gospodarczego kraju prze• 
,maczamy znacznie większe nakładv 
na rolnictwo i gospodarkę Ż)'""lvnoś·· 
ciową. 

- Należy zw:ększać odpowiedział 
ność wszystkich ogniw administra­
cji państwowej i g ospoda,rczej za 
wykonywanie zobowiązań wobec 
rolnictwa, za właściwy przebieg 
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W dyskusji na VI Plenum KC PZPR 
koncentrowano się zwłaszcza na tym, 
jakie n ależy podjąć przedsięwzjęcia i 
w ioki sposób realizować w praktyce 
zadania rolnictwa przyjęte na rok bie­
żący i no lota następne. Dominowało 
prze kona-nie, że efektywne wykorzysta ­
nie rezerw, jakich niemało jeszcze tkwi 
niemal w każdym gospodarstwie oroz 
•możliwości stwarzanych przez państwo 

powinno zapewnić pełne wykonanie 
przyjętych plonów produkcyjnych. Wy­
maga to jednak - stwierdzono -
jeszcze większej gospodarnoś ci, . za rod ­
ności i zaangażowania rolników, jak 
te i: wydatnego wsparc ia ich wysiłków 
przez· przemysły dostarczające środki 

lłlib.~h!.E!fiidWiłłiiSił 

Polsko ~ indyjska 

współpraca 
(Dokończenie ze str. 1) 

niejszą rolę w rozwo ju przemysłu 
kraju - s twierd zi! minister Pant. 

Bard zo ożywiona - doda! K. C . 
Pn,nt - jest współpraca indyj~ko- pol 
ska w przemyśle okrętowym. Polska 
dostar cza Indiom statków morsk ich. 
Trwają właśnie rozmowy na temat 
importu z Polski s tatków - chłod­

ni, d r obnicowców, masowców i s tat­
ków typu ro- ro. Co do rybołówstwa, 
to w październiku ub. roku przed­
st awiciele Indii i Polski przeprowa 
d zili szczegółowe rozmowy na temat 
w spólnych przedsięwzięć. Ponadto 
jest możliwość rozwinięcia współpra 

cy poprzez import polsk ich trawle-' 
rów. 

Kri shna C. Pant oświadczył, że ko 
misja mieszana omawia na swych 
sesjach bieżące i konkretne potrzeby 
obu stron, ale n a posiedzeniu grud·---· 
niowym w D elhi wskazała na ko­
rzyści wynikające z bliższej ·współ­
pra cy między_ organami planowania 
Indii i Polski. Postanowiono - do­
dał m :nister - że strona polska 
przed stawi Indiom do rozważenia 
kor kretne propozycje w tej sprawie. 

::Vlinister zwrócił uwagę, że w paź­
dzierniku ub. roku podczas rozmów 
na t emat zak r-esu wieloletniej umo­
wy ha ndlowej obie strony wyraziły 
:r.a·inter e~owa n ie podjęciem w spól­
nych dosta w na rynki światowe. 

wszystkich itw!ąza.nych „1 tym In­
westycji, ia pełną I terminową re­
alizację dostaw środków produkcji 
I materiałów budowlanych. za ich 
celowe, zgodne z potrzebami pro· 
dukcjl wykorzystanie. 

W obliczu bardzo napiętych J:a­

dań produkcyjnych nie wolno to­
lerować :tadnych zani-edbań w do­
stawach !rodków produkcji dla wsi, 
a zwłaszcza w dostawach węgla, 

nawozów sztucznych I CZtlŚCi za­
miennych. 

- ł,ożymy ogromne środki na 
rozwój przemysłu spożywczego. Ale 
n-a tej drodze nie załatwimy wszy­
~tkich spraw. Powstaje szerokie po 
le dla inicjatywy terenu, dla two­
rzenia jak najbliżej producenta nie­
wielkich zakładów przetwórczych. 
Miałoby to duże U1aczenie dla gos­
podarki ży\1mościowej. Trzeba po• 
pierać takie przedsięwzięcia dba­
jąc oczywiście o to, aby w każ­

drm przypadku były one celowe i 
rentowne. 

- Nieodłączną cechą polityki rol 
nej naszej partii jest troska o po­
prawę warunków pracy i bytu rol­
ników, o sto-pniowe zmniejszanie 
różnic między miastem i wsią. W 
ubiegłym pięcioleciu do.konaliśmy 
milowego kroku w tej dziedzinie 
wprowadzając powszechną, bezpłat 

ną o-piekę lekarską dla wsi. W ca­
łokształcie spraw socjalnych pozo­
~ta!a jednak ważna dzie<l~ina, w 
której istnieją istobe różnice mię­
dzy prac=i-karni go~potlarki uspo 
lecmione.i, a indywidualnymi rolni­
kami. Jest to dziedzina zabezpie­
czenia na starość. 

- Kierując się podstawO'\vymi :i;a 
sadami ustroju socjalistycznego o­
raz wniesionymi w roku ubiegłym 
zmianami do Konstytucji przywią­
zujemy najwyższą wagę do zabez­
pieczenia materialnego weteranów 
pracy, do zapewnienia im należyte­
go szacunku i pozycji społecznej. 
Względy społeczno - ekonomiczne 
pozwalają, a względy ludzkie wręcz 
nakazują, utwo-rzenie społecznego 
systemu zabezpieczenia emerytalne 
go rolników. Będzie to historyczny 
postęp w u-rzeczywi-stnianiu zasad 
sprarwi-edliwości społecznej i ogrom 
nej wagi krok naprzód w kierun­
ku zmniej-szenia różnić między mia 
stem i wsią. 

Rozpatrzyliśmy w Biurze Poli­
tycznym wstępne założenia takiego 
system.u. Dojrzały warunki mate­
rialne, by zgodni-e z zasadami soc­
jalizmu zapewnić prawo do emery­
tury dla \VSzystkich rolników kt6-
rzy kontraktują i sprzedają· pro­
dukcję państwu, posiadają określo­
ny staż pracy w rolnictwie, osiąg­
ną wymagany wiek oraz przekażą 
swoje gospodarstwo nastepcom w 
dobrym stanie. Podobnie jak w ra 
mach powszechnego systemu eme­
rytalnego, okreslo."l::mi świadczenia 
mi objęci być powinni również 
członkowie rodii-ny rencisty, Sądzę, 
że Wj•sokość emerytury rolników 
uzależniona być powinna od wiel­
kości pl"'Odukcji dostarczonej i spn:e 
d'łnej w uspołecznionych punktach 
skupu. 

Emer:;-iura powinna być, moim 
zdaniem, cbl:czana od przec:etnej 
wartości rocznego skupu z danego 
gospodar~t-wa rolnego w okresie o­
statnich 5 lat. Wypłacana by!aby 
ona ze ~pecjalnie powołanego fun­
dusi;u emerytalnego rolników. Fun· 
dusz ten pos.>.•stałby z mtalonvch 
przepisami składek rolników i był-
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produkcji oraz instytucje i organizacje 
obsługujące \Olieś. ' 

Podkreślojqc co-raz większą wagę ja­
ką partia i rząd przywiązują do ko-m­
pleksowego rozwoju rolnictwa i qospo 
dark;i żywnościov,iej wskazywano, że 
szereg ostatnich decyzji stworzyło znacz 
nie korzystniejsze warunki intensyfikacji 
produkcji we wszystkich sektorach rol­
nictwo i we wszystkich gospo-dorstwoch. 
Teraz idzie więc o to, by wsz(tdzie po­
moc tę jak najefektywniej spożytkować. 
Podawano liczne przykłady ilustrujące 
co już dokonano i co będzie się czy­
n·,ć dolej, aby zwiększyć produkcję 
mięsa, mleka i zbóż. 

Za sprawę najpilniejszą i najwainiej 
szą z punktu widzenia potrzeb rynku 
uznano jak najszybszą odbudowę po­
głowia zwierząt gospodarskich. Efek­
tem różnorodnych decyzji oraz' in;cja­
tyw społeczno-produkcyjnych jest ob­
se rwowane w ostatnim czasie rosnące 
zainteresowanie rolników intensyfikocjq 
produkcji zwierzęcej. Te korzystne ten­
dencie należy rozwinqć. 

Trzeba stwarzać trwale solidne pod­
stawy rozwoju i u:iowocześnienia pro­
dukcji zwierzęcej, Tu rzecz sprowadza 
się - zdaniem wielu mówców - prze­
de wszystkim do zapewn-ienia jak naj­
większej produkcji pasz własnych, które 
decydują o rernltotoch w hodowli. 

No poprawę bilansu paszowego rzu· 
tować będzie w dużym stopniu wyko­
nanie zadań w prvdukcji zbói. Już 
wiosną bież. roku trzeba wszędz:':!, 
gdzie jest to możliwe - podkreślano 
~ rozszerzyć areał uprawy zwłaszcza 
jęczmien ia jarego. 

Szczególną uwagę, poświęcono spra 
wie racjonolnego i pełnego zagospo­
darowania koi:dego hektara ziemi. 
Jest to nadrzędne zadan :e na dziś 
i w latach następnych. 

Polityka rolna partii określiło do­
kładn ie zasady przejmowa-nio i zagos­
podarowania zfemi „wypodojącej" z 
produkcji. Oprócz sektora uspolecz­
nio.ne go coraz większy udziel w zagos­
podarowaniu gruntów powinny mieć 

także rozwojowe gospodarstwo indy­
dywidualne, co powinno moleźć wyraz 
w gminnyc-h programach gospodarki 
riemią, Przy wyborze nowego użytikow­
n;ka podstawową zasadą mu$i być za­
pewnienie wysokiej produkcj-i. 

W dyskusji wielokrotnie nawiązywano 
do coroz większego urnleżnienio wy­
n·ików rolnictwCJ" od rozbudo·Ny i uno -

by uzupełniany dotacją państwa. 
Naliczanie !undusz,u należałoby roz 
począć od 1 stycznia 1977 r., tak, 
by w 1980 r. powstały warunki do 
powszechnej realizacji prawa do 
emerytury przez rolników. którzy 
na,będą odpowiednie uprawnienia. · 

- Nie proponujemy podejmO'Wa­
nia dziś ostatecznej decyzji w tej 
sprawie. Słuszniej będzie projekt 
systemu emerytalnego dla rolników 
poddać pod konsultację wsi. 

- Zadania stojące przed rolnict­
wem wymagają aktywności wszyst­
kich ogniw samorządu wiejskiego, 
a prz.-ede wszystkim gminnych rad 
narodowych. 

- Obowiązkiem administracji, słu 
:!by rolnej i wszystkich organizacji 
świadczących usługi produkcyjne 
dla wsi jest poma,gać rolnikom. O­
gromna większość tych instytucji 
pracuje dobrze i cieszy się uzna­
niem chł01pów. Nie można jednak 
przejść do porządku nad dość je­
szcze licz-nymi i niestety w wielu 
przypadkach uzasadnionymi skarga 
mi na biurokratyzm i lekceważące 
traiktowani-e rolników ze strony lu­
dzi powołail1ych do niesienia im po 
mocy. 

- Od wsi poJ.skiej, od każdego 

rolnLka oczekujemy wykorzysta,nia 
wszystkich możliwości zwiększenia 

produkcji I do<Starczenia jej krajo­
wi za pośrednictwem państwowego 
systemu kontraktacji i skupu. Wi­
dzimy w tym podst,Hvowy obowią­
zek, główną obywatelską powinność 
ro1!1ików. Równocześnie socjalistycz 
ny przemysł, handel ora~ właści­

we i-nstytucje i władze państwowe 
uważać powinny za swój nienaru­
szalny obowiązek wypełnienie wszy­
stkich zobo.wiązań wobec rolnictwa. 

W referacie WYQłoszonym przez Ko· śli11 zopi,wniojących bazę surowcową ro-ku 1977 lt-1! o-dbudQWc D60łowio 
tlmiena BorcikowskieQo podkre-ślo sie dla przetwórstwo pl'Iemysłoweqo, kosz trzody chlewne-I i zapewnienie rozwolu 
no wstępie, że ponownie wniesiono tem zmniei~zonio udziału w uprawie produkii zwierzecei. 
pod o-brody Komitetu Centrol,neqo polowej mn ie! wortośdowvch rośl in 
spro-wy rolne, któ,re podeimowo,no oaszowvch. Sy,tuocio lako uksz-tałtowola sie w 
wcześ.niej na IV, o na.stępn-ie V po- - Ząodn ie z przyjętym pm~z rzqd produkcii miesa w roku 1976 zmusiło 
sie-dzeniu Komitetu .CentrolneQo p-rzv orOQramem zwiekszen ia produkcH zbo no.s do powożneQo ociro,niczeflio eks· 
rozpatrywoniu zadań całej gospodarki żowei roJn ictwa powinno do roku 1980 D.Qrtu i do rozpoczęcia znaczne<io im· 

w roku 1977 i do roku 1980, oby osioonoć 8,5 mln ho powierzchni ob- Portu mieso. Musimy także iml)()rtowoć 
szcze-oólowiei określić zado,nio rolni- s ianej zboiomi. W zwiqzdtu 2 trm już smal~. Mimo to, nie byliśmy w stoinie 
ctwo i środki ich reolizocii, aby pel- w bieżqcym roku powinniimv obs 'oć pokryć szybko rosnoce<io ooovtu lud­

niej wy,korzystoć rezerwy wzrostu pro- zbożami 8150 tys. ha, o wiec zwięk- naśc i na mieso i lecio przetworv. Rów· 
duikci·i rolnei. szvć zo,siewy zbóż o 384 tys, ho w nież w bieźqc)lm roku będziemy musie-

- Chodzi o to, aby przez lepsze wY· porównaniu z rokiem 1976. Ir importować powożne lloścl mieso 

korzystanie możliwości stworzonych - Dla zwię,k;szenio produkc1'i z:bói i tłuszczów zwierzecych. Jed-nocze-śnie 
d • k • d oodieliśmv wielos~ronne dzio/on io no 

prz?z P? iete ~ ostatn,im O re-s1e e: I oosz w oosooda.ice USPolecznionei rzecz odbudowv poqlowio trzody chl~w 
cvz1e Biura Pol,tyczneqo KC PZPR I wieHcie rnaczenie- bedzie mie-ć re-o li ­
rzodu dotvezace rolnictwo w maksy- zacjo rządowego programu rozszerzenia nej. W oelni świadomi jeste-śmy teoo, 
mal,nym stopniu zoonaożować wszvst- zasiewów kukurydzy na zkirno i no że dopiero w~rost kro,iowei p rodukcji 

kich rolników i pracowników rolnictwo kiszenie. W roku 1980 zasiewy kukurv· miesa pozwoli tre-zyqnować z bardzo 
w wvzwala,nie rezerw wzrostu produk- dzy powi,nny wmieść 1100 ., __ ho w kosztownego importu I poprawić ta· 

• I • J k · b " 0 
' opatrzenie rynku. 

c1i ,ro ner. est to . c>meczne, o v stwo- tvm 400 tv,. ha no riorno. W roku 
rzyc spole-czno-pol1tvczne warunki wz.ro 1977 tr,ze-bo zos:oć 640 tys. ho kuku- - Odbudowo pogłowia Jest Jednał< 

stu produkcji rolnej w roku 1977 i w rydzy, w tym 110 tys. ha na ziarno. p rocesem wvmo<10iQcV'm czasu I do-
lo-tach nasteo:ivch. Musimy uczyn1c - Powa-.bne zadan ia sto,io przed rol- dotkowvch nakładów. 
wszy.stko. aby w r~ku 1977 zoh~.mow:ać nictwem w re-a-lizocii rzc:,doweoo oro­
spo<f~o:"'e tende'.n,cre w produkc11 IWI?· gromu zwiększenia produkcji buraków 
rz~ce-1 1 zapewn1c odbu~owe ooalow:a cu~rowvch. W roku 1980 powinniśmy 
zw1~Hzat. Mo !~ de:ydurace :noczen,e osiaQnqć produkcję buraków cukro­
dla zaoP<Jtrzen10 rv,nku w m•eso. wy,ch wvnoszoco 21 mln ton o w rokll 

- W ciqqu ubienleoo roku, reoJizu. 1977 - 18 6 mln ton. ' 
fqc uchwołv VII Zjazdu, Biuro Po-li- ' 
tvczne- KC PZPR i rzod podię/y woź- - Z powodzeniem realizowana jest 
ne de:vz:je eko-nomiczne stworzaiqce uchwala rzqdu o zwiekszeniu oroduk­
korzystne wa,rnnki rozwoju rolnictwo w ci! owoców ł worzvw. Nadal iednok 
bieżacvm 5-leciu. trzeba pracować nad właściwa re-ioni· 

- Pia-n no rok 1977 zokloda vnrost zacją prod·u-kcji I organizowaniem a­
produkcji alobalnei rolnictwo O 5,3 a rodniczych qospodorstw speciol :loWa· 
proc.. w tvm orodu!<c:ii roślin,nej O 6 nvch i tesoołów rol,ników. 

- Wslepne dane ze styc2nio""4!-Clo 
spisu zwierząt .- jeszcze n iewys,tar­
cza,ioce dla dokonania pełnej ono-H­
zy - śwlodczo o stopniowvm odrod10-
niu sie tendencii wzrastowvch w tm,, 
dzie chlewnej. Stwarza to przesłonki 

wzrostu produkc:.ii I skupu wiepriowi­
nv no orze/omie raku 1977 i 1978. Spis 
stvcrnio-wv IWierzot wvkazui& nieooko­
jqce zjawisko, lakim je-st zm" ieiuenie 
sie stada bydła w oosoodo.rce indy­
widuo.fnei. Przvczl"n teoo spodku no­
leżv szukać w sfobych zbiorach oasz 
obietośdowvch d la . bydło w minio­
nym ro,k u. Stąd szczeoólnei wo<1I no• 
biera sprawa zooewn1enio odpow1e-d· 
n,e, pomocy paszowe-i rolnikom, o 
orz-e-de wszystkim oroduce.ntom mJeka, 
abv prze-.:iwdziałać spodkowi ie<io pro 
dukc ii. 

uani• licz:by gospodarstw specjoli styci 
nyeh I ze,spolów roln•lków zojmuicicvch 
so!e i,rodukeic, zwie,rz~Q. 

- Nodmie,rny odpłvw młodzie-iv r 
rolnlctwo do in-nvch zawodów i postę­
Pulqev proceł sto.rzenio sie ludności 
Poelqc,c to sc,bq zanikanie eześci QO­
si,odarsl!w chlopskieh l stwo-rzo ko­
nieczność przejmowon1o ziem.; • przez 
lnn-y,ch uivtkown-ików. 

- No rozwój rolnictwo poństwo pne 
1noczy w tym pięcioleciu ok. 602 mld 
zł. Srodkl te sq niezbedne no doisz• 
Powiększenie tere.nów rmelio·owo nych, 
rozwój budownictNa inw,e,,,torskieao w 
gospodarce uspołecznionej I chlop­
sldei, PCl!)rowe wyposoźen a rolnictwo· ~ 
w mo~zyny I urzad1en!a techniczne o­
roi no ooorawe warunków ivc'o lud­
ności rol-nicze,j, o w ty,-., qlównie , no 
rozwói budownktwa mieszkoniowe<io. 
1 - lQcz-ne nakłady inwestycyjne 110 

rolnictwo, przewidz1cne s:,lonem na rok 
1977 WV1n iosq 112 mJd zł. Inwestycje te 
mcgq być :cwiekszone no dodatkowe 
budownictwo inwe ntarskie i o,ace rne­
lio«i.eyjne oraz no rozwój bazy aospo 
do,r~ pauo-wei. 

- Duie z·naczenie dlo rozwo-lu pro­
dukc!i rolne i mo dalsze rozszerza-nie 
budownictwo produkcvi-ne<10 w qospo­
dorstwoch i-ndvwidualnvch. Obowiqz. 
Idem odmi,nistro,cii terenowej jest za­
pewni$!1ie rolnikom wszechstronne-i po­
mocv w zolotwio -niu wszystkich sp raw 
zwiota-ny,eh z budow(l obiektów qospo­
dorctych. 

So,rowo tosodnicza dlo pomyślnej 
realizocjq mdoń budownictwo rolnicze­
oo fe,st pokrvcie ilościowe ieao po, 
lll'łe-b moteriołowvch I zapewnienie rvt­
mi<:zności dos tow molć<!'iolów budowla­
nvch. Rzqd podeimufe w tei mrowie W za·kończe.niu I sekretarz KC 

PZPR powiedział m. in.: 

proc. i zwierzecej o 4,5 proc. Jed'."lo- - Od wlaściweąo wykorzysta-n ic o­
cześnie pla,n priewiduje poważne zwię kresu zimoweą0 zależy w dużym stop­
kszenie dostaw środków produkcji dla niu przebieo proc wiose-n-nych. Chodzi 
rolnictwa. Pomyślna realizacja stojących o to, obv trob:ć te-raz wszvstko, co 
prz-ed m 1nic!wem zadań wvm-oqo, obok tvlko jest możl iwe. dla stworze-nic pod. 
jok naiba~1ziei racio.no!-neao wvkorzv· staw dobrecio urodzaju w 1977 roku. 
stania zwiekszon1rch środków i,roduk- Konieczne jest zatem dostatecznie 
c ii. szersze-oo niż do tej pory wvko- wczesne rozprowodzenie nasion do ro!­
rzvstan:a wszvstk'c~ r-eze-rw tl<wiocvch ników, zobezpie-.:zen ie niezbednvch 
w sam,,m rolnict-Nie. ilości nawozów, W',lremo-ntowanie ma. 

- Wy-n::ki spisu rNie-rząt w oo!podor- l)Otrzebne działonie. 

- Apelujemy do was - rolni­
ków gospoda.rujących indywidual­
nie, spółdzi-elców i pracowników 
państwowych gospoda.rstw rolnych, 
pracowni,k6w wszystkich służb rol 
nych - o z·większenie wysiłków w 
celu zapewnienia wydatnego· wzro­
stu produkcji rolnej. Pamiętajcie 

- w wa~zych rękach jest sprawa 
za01pa<trzenia w żywność całego spo 
łeczeństwa. Na wasze zaangażowa­
nie, na waszą gospodarność, na po 
czucie oby,va-telskiej powinności li­
czy cały nairód. 

Pomvśf11a realizocio teao zado-nio szyn rolniczych oraz technkzne I or­
wymoaa ~łnec:,o zoaospoda,rowon:a oonizacvine zooworantowan ie usłuo 

ziemi użvtkowo-nei rolniczo, właśeiweqo produkcyinvch dla re>lników indvwidu-
requlowanio stosunków wodnych w o-lnych. 
Qiebie, oołepszanro jej żvz-nośe1 przez - Przed naczeln i1caml amin, służba­
zwiehzone nowoienie. stosowania co- mf kontraktuiqcymi i służbo rolno stoi 
raz plen'."lieiszvch odmian roślin u- oilne- zadanie przl"5o'esze;iio za-w:era·­
praw'lych, zooew,ie.nio ochrony rośli- nic umów kontroktacyinvch na zbiory 
no.m przed chwostami i szkodn ikami - 1977 roku i okczon:e rolnikom kon­
wvmooo s!cle-ao doskonal-en'a szeroko troktuiocvm ołodv rolne nie-zbednej 
P~fete-i oorotechniki. pomocy w zc,opatrzeniu w środ1d do 

- Naczelnvm zadaniem rolnictwo produkcii oroz zopewn"en'e sys!ema-
ie-st ks:rtałtowo,n 1e struktury zasiewów tycz.neąo Instruktażu w lotu ccfeoo 
tok, obv szvbciei zwiekszoć zbiorv zbói cyklu oradukcvineoo. 

wvsokowo!'tościowvch oosz oraz ro- - Nodrze::lnym zadan iem roln ictwo w 

ee uspołecznione-i sq pomvślne. Go- W ro-zwo ju p.rodu:Ccii •olnei 1 uno­
soodorko to równieź w tvm roku wv- wocześnio,n-iu naszeao rolnictwa o-­

dotnie zwiekszv produkcie mieso i mle- gromną rolę spelniojq resorty zaopal... 
ko, o to dzięki wcześn•iei Poczv,n ionym tn,jq,ce rolnictwo w przemysłowe środ­
no.lcładom inwestycvinv-m. zwiekszonym ki produkcji. Zadan,io produkcvine w 
dostawom środków orodukcii, w tvm tvm Wl<!l~zie, uiete w plonie no rok 
pasz oraz zapewnien iu zainte-re-sowo· 1977 powinny być traktowane jako 
n'a zaló.!J wr-raste-m produkcji. minimatne. Potrzebny jest maksymaJny 

_ Do-świadczenia ostotnie,qo roku z wvslłek no rzecz rwiekszenio ponad, 
cala mocq uwidocz,niojq prawdę, ie pl<Jn~i produkcji oczekiwanych przez 
110-jwieks-zQ sto bilno,lć w produkcji rolnictwo środków produkcii. Poprawa 
miesa ; mleka wy,kotc1 iQ Qc»Podor- zoooatrzenlo rolnictwa w środki pro­

stwa wysokotowarowe, o wśród n'ch d\lkcii mieć bedzie O<lromny wp/V'N 

soeciolistyczne. Nie oqron icrniqc w na iiwie,kuo,nie produlccii rolne-i. 

n•:czym pomocy dla wszystk'ch QOS- W bieicicym roku roln ictwo powinno 
podarstw zainteresowanych w chowie dostorciyć gospodarce narodowej 2220 
zwierząt, musimy przyspieszać zwięk• tys. ton mięso, 9,2 mld litrów mleka, 
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- Zwracam się do iwćrc&w po­
stępu naukowego i technicznego w 
rolnictwie, do pracownikói.v rolni­
czyc.h instytutów bad:nvczych i a­
kademii rolniczych, do wszystkich 
ludzi nauki, których wiedza może 
przyczynić się do m.1owocześnienia 
polskiego rolnictwa. Liczymy na wa 
sze twórcze osiągnięcia, na wasz 
wkład do wielkiego, ogólnonarodo­
wego programu rozwoju nowoczes~ 
nej, odpowiadającej potrzebom soc 
jalistycznego spol-ecieMiwa go~po­
darki ży,W1ościowej. 

Nowociesne wydajne rolnictwo 
5500 tys. ton zboża, 18 500 tys. ton 
buraków cukrowvch, 860 tvs. ton na ­
sion rośli'" oleistvch. 6400 tys_ ton 
ziemnfoków, 2420 tvs. tein owoców i 
worzyw oraz powai:ne ilości innych 
produktów. Talci roz.;n;,:ir ~kupu zapew­
nia, poza m ięsem, poprawe no :-vnku 
artvkulów żywnościovr,ch. 

(D~kończenie ze str. 1) 

- Zwracam się również do robot 
ni-ków. inż .,·nierów. techników wvt­
v,arzając,·ch ś.rod~i produkcji dla 
rolnictwa z apelem o zwiekszanie 
produkcji maszvn rolniczvch nawo 
zów, środków chemicznyc·h i. mate­
riałów b-udowlanvch o za-oewnienie 
'eh nowoczesności I. wysokiej ja-ko­
ści. 

niesie ze sobą socjalistyczny rozwój. 
Pozwala nam ona z ufnością patrzeć 
\V przyszłość, pokonywać wszelki.! 
przeszkody i trudności. 

Biura Politycznego KC PZPR, mini. 
ste, .rolnictv.,a - Kazimierz Barci­
kowski (tezy przemówienia publiku­
je~y oddzielnie). 

W dyskusji na plenum głos za. 
b:erali kolejno: członek KC. I se!ue 
tarz KW PZPR w Olsztynie - Le­
on Kłonica, czionek CKR PZPR, na. 

- )<iech każdy Polak nvoją po­
stawą i sw..,.ją p~acą wspiera roz­
wój nowoczesnego, w:vdajnego rnl­
nictwa. Leżv tri w żywotnym inte­
:·esie naszego kraju, naszego na ro­
du. wszystk:ch ludzi pracy miast 
wsi. 

Prz8{:hodząc do problematyki VI 
Plenum KC PZPTI, Edward Gierek 
stwierdził, iż zw:ększenie p:-odukcji 
rolnej ma obecnie kluczowe znacze­
nie dla realizacji programu VII Zja 
Z?U _pa:ti i: któr v wysunął hasło pod 
mesLema Jakości pracy i warunków 
życia narodu. 

czelnik miasta i gminy Kalwaria Ze 
b,z_vdowska, woj. bielskie - E!żbie· 
ta Stołowska, członek KC, I sekre­
tarz KW PZPR w Poznaniu, J erzy 
Zasada, zastępca członka KC PZPR, 
rolnik ze wsi Jodłowa, woj, tan10-
wskie - Jan .Warzecha, zastępca 
cztonlrn KC, I ,ekreta-rz KW PZPR 
w Zamościu - Ludwik l\!aźnicki, mi 
nister przem. chemicznego - Hen­
ryk Konopacki, zastępca członka 

KC. I sek"retarz KW PZPR w Prze­
myślu - Zdzisław Drewniowski, za 
stępca członka KC PZPR. redaktor 
naczelny „Chlop·skiej Drogi'' - M"ie 
czyslaw Ró,:--Swiostek, zastępca 
członka KC, I sekretarz KW PZPR 
w Siedlcach - Wiktor Kinecki, wo­
jewoda pilski - Andrze.i ~!iwiński, 
członek KC, I sekretarz K\V PZPR 
w Op..olu - Andrz('j Żabiński, zasię 
pca członka KC PZPR. przewodni ­
czący ZG ZS~!P - Krzysztof Tr~­
bac1kicwiez. zn.0 teocn czlnnka KC, 
I sekretarz KW PZPR w Krośnie -
Kazimierz Rala.wa,jder, zastę-pca 

członka KC PZPR, I zastępca mini­
stra rolnictwa, prezes Centrnlnego 
Związku Rolniczych Spółdzielni Pro 
dukcyjn~·ch - J\Iiec:z::i-·sla.w Solecki. 
członek KC PZPR, minister bez teki 
prezes Zarządu Centralnego Związ­
ku Spółdzielni Rolniczych .,Samopo 
moc Chłopska" - Jan Kamiński, 
członek KC PZPR, rob'.ltnik w Za-
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Referat Biura Politycznego Zada 
nia _w d_z\edzinie rozwoju produkcji 
roślmneJ ! hodowli oraz lepszego wy 
ko:,~ystan1a rezerw gos::iodarki rol­
neJ przedstawi! za~tęnca członka 
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r a 
wocześnienia przemysłów dostorcwjq down ictwo inwentarskiego i m•eszko­
cych nowozy mineralne, maszyny rolni - n-iowe go, przysp·eszenio ·melioracji, bu­
cze, środki ochrony roślin, materiały dowy wiejsklch wodociqgów, rozwoju 
budowlane. Z Ul!'noniem mówiono o wy usług dla lud:1ości itp. 
siłkach tych zakładów, które -· dzię:C; Z szerokim oddźw'ękiem spolecu,ym 
lepszemu wykonystoniu potencjału - spotkało się na wsi _ czemu dowano 
zamierzoją zwiększyć dostawy sw1ch wyraz w dyskusji - zapowiedz'ana na 
wyrobów. · IV Plenum KC PZPR możliwość wpro-

Nie sposób wyczerpać wszystkich te - wadz~nio systemu emerytur dla rolni ­
matów i zagadn ień poruszanych w trak ków. Uznano ją za kolejna, jakże waż 
cie dyskusji no VI Plenum. Wielu mów ną decyzję portii zmierzajqcq do wv­
ców naw:ązywalo m. in. do tok istot- dQtnej poprawy warunków socjolno­
nych spraw jak zapewnienie rolnictwu bytowych ludności rolniczej i szybszego 
wvkwalif:kowonych kadr, Jak konie-cz• wyrównywania poriomu życia na wsi 
ność wydatnego unowoczesnie-nio bu i w mieście. 

,., 
Upłynął kolejny tydl!'leń. Przyniósł 

on wiele w'f(forzeń krajowych I zagra­
nicznych. Najważniejsze z nich przy. 
pominamy w skrócie. 
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L ..... _ .... mu na.~ .............. J 
NARADA AKTYWU PARTYJNO­

GOSPODARCZEGO 

·Z udzio!em I sekretarza KC PZPR 
Edwardo Gierka, -odbyło się w 
Warszaw;e krajowa narado aktywu 
partyjno • gospodarczego. Obradom 
przewodniczy/ człone-k Biuro Polityczne­
go, prezes Rady Ministrów Piou- Jo. 
roszewicz. 

Po wysłuchaniu refero;tu o wykona ­
ni.u zadań zawartych w rządowym pro 
gramie realizacji uchwały V Plenum 
KC, która określa główne kierunki 1pa­
leczno - gospodarczego rozwoju kroju 
w br. I całej bieżącej pięciolatce, roz­
winęło się dyskusja, w które,j głos zo­
bieroll działacze partyjni I gospodar­
czy, dyre-k1orzy rjednoczeń I przedsię­
biorstw, sekretarze organizacji partyj­
nych mówiąc o sposobach i formach 
re-alizacji tegorocrnych radań. 

Z POSIEDZENIA BIUR,'\ 
POLITYCZNEGO 

Na swym ostatnim posiedzeniu Biu­
ro Polftyczne KC PZPR zapoznało się z 
oceną skupu J>roduktów rolnych oraz 
zaopatrzenia ludności w podstawowe 
ortykufy żywnościowe w I kwartale 
1977 r. Przyjęto również plan dzieleń 
KC PZPR na rok bieżący. 

SPOTKANIE KIEROWNICTW 
PZPR i ZSL 

W trakcie spotkania kierownictw 
PZ,PR i ZSL oceniono wyniki realizacji 
zadań rolnictwa w lo toch 1971-1975. 
Omówione zostały także zadania w 
dziedzi'lie rozwoju produkcji roślinnej i 
hodowli, lepsze-go wyko-rzystanio re­
zerw gospodarki rolnej i poprawy wo­
runków życia no wsi. 

WRĘCZENIE NOMINACJI 
PROFESORSKICH 

, ,.;i wniosek prezesa Rody Ministrów 
Roda Państwa nadała tytuły naukowe 
profesora zwyczajnego 36, a profeso­
ra nadzwyczajnego 63 uczonym. 

Nowo mionowa-ni spotkali s ię w 
Belwederze, gdzie przewodn iczący Ro­
dy Państwa Henryk Jabłoński wręczył 

,m nominacje profesorskie. 

32 ROCZNICA WYZWOLENIA 
WARSZAWY 

Z okazji 32 rocznicy wyzwolenia War 
szawy odbyły się w stolicy liczne im­
prezy. Miedzy innymi odsłonięto pom. 
nik Bolesławo Prusa - pisarza szcze­
gólnie związanego ze stolicą. Odbyło 

się równiet uroczysta okad~mia. Od­
dając hold poległym bohaterom i wy­
zwolicielom, ludność Warszawy złożyło 
wieńce i kwioty w miejscoch pam ieci 
narodowej. 

DNI MOSKWY 

Dolnemu pogłębieoiu przyjaznych 
związków stolic Polski i ZSRR służą 

tiwajqce w Warszawie Dni Moskwy, 
Z tej okazji organizowanych jest wiele 
imprez, wystaw I spotkań, na których 
polsk-ie społeczeństwo poznaje życie 
I pracę mieszkańców Moskwy. 

KSR NA POLMETKU 
Sesje KSR, uchwalające tegoroczne 

plany produkcyjne, przekroczyły pólme 
tek. Wiele załóg, odpowiadając na 
listy Edwa-rdo Gierko postanowiło 
zwiększyć poszukiwonq produkcję ryn­
kową I eksportową, rozszerzyć zadania 
na rzecz gospodarki żywnościowej oraz 
budownictwo mieszkaniowego. 
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WIZYTA W MOSKWIE 

rządu ZSRR orze-

kładach :Mechanicznych „Ursus" w 
stołecznym woj. warsz<lWskizr. - Zy 
gmunt Wroński, zastępca członka 

KC, I sekretarz KW PZPR w Che! 
mie - Henryk Swiderski, członek 
CKR PZPR. dyrektor Instytutu Wa 
rzywnictwa w Skierniewicach - Zbi­
gniew Gertych, członek CKR PZPR. 
wojewoda częstochowski - 1\-liro­
~ław \Vierzbicki. członek KC PZPR, 
dyrektor Technikum Wodno-Melio­
racyjnego w Białymstoku - Łucja 
Demianiuk, zastępca członka KC, I 
sekretarz KW PZPR w Piotrkowie 
Trybunalskim - Stanisław Sklado 
wski. 

Na zakończenie dyskusji, :i:abral 
głos I sekretarz KC PZPR Edward 
Gierek (tezy prz-emówienia podaje­
my oddzielnie). 

Komitet Centralny podjął następ­
nie jednomyślnie uchwalę (tekst u­
chwały podajemy oddzielnie). 

Drugim punktem porządku obrad 
były sprawy organizacyjne. 

W związku z powołaniem przez 
Sejm PRL członka Biura Politycz­
nego KC PZPR J:ma Szydłaka na 
stanowi~ko wiceprezesa Rady Mini­
strów, Komitet Centralny zwolnił g'J 
z obowiązków sekretarz.a KC PZPR. 

Edward G ierek serdecznie podzię 
kowal Janowi Szydłakowi za wielo­
letnią, ofiarną pracę w Sekretaria­
cie KC partii, podkreślając wkład, 
jaki wnió,ł w tej pracy. I sekretarz 
KC PZPR życzy! Janowi Szydla-ko­
wi sukcesów w jego dalszej pracy 
dla dobra partii i kraju. 
Następnie Edward Gierek przed­

stawił projekt planu pracy KC 
partii na rok bieżący, który Komi­
tet Centralny zaaprobował. 

bywał w Moskwie- minister spraw za. 
granicznych PRL Emil Wojtosiek. Roz­
mowy polskiego ministra z premierem 
ZSRR Aleksiejem Kosyq inem i minis­
trem spraw zagranicznych Andriejem 
Gromykq doły okaz:ję do przedyskuto­
wania i przeqlqdu wielu dziedzin dwu­
stronnej wspólprocy między Polską o 
Krojem Rad, 

UROCZYSTO$C: W TUtE 

W Tule odbyło sią uroczysta akade­
mia, no której sekretarz generalny KC 
KPZR Leonid Breżniew przekazał miastu 
medal „Złotej Gwiazdy". Tule nadano 
również zaszczytny tytuł „Mio$ta Boho 
tero". W wyqłoszonym przy tej okazji 
przemówieniu L. Brei:niew omówił we­
wnętrzne problemy kraju i podkreślił 
dorobek ZSRR w umacnianiu pokoju no 
świec-ie . 

39 PREZYDENT USA 

W ub. ,czworte-k Jimmy Carter objQł 
urząd prezydenta · USA. No stopniach 
Capitolu złożył on ślubowanie no ręce 
przewodniczącego Sądu Najwyższego 
Warrena Burqero. J. Carter jest 39 
prezydentem w historii USA. 

OG,ANICZENIE PRAWA POt.OWOW 

Obradująca w Brukseli sesjo EWG 
podjęła decyzję ograniczającą prawa 
połowowe Polski, ZSRR, NRD i innych 
krajów sociaiistycU1ych w obrębie no­
wej 200-milowe) strefy rybołowczej 
EWG. Na I kwartał br. ooroni~tono o 
około 60 proc. wysokość połowów tych 
krojów w stosunku do I kwartału roku 
ubieqleqo. ' 

Mia.ro skuteczności wnelk:Ch dz;a. 
kiń aminy, trzeba uc~ynić wz:ost pro ­
dukcii towarowe-i roJ!nictwa. 

- Re,o!izocia zodań wzrostu produk­
cfj rolne.i I dalsze<10 rozwoiu rolnictwa 
ma decvdujoce z·noczen 'e dla popra­
Wł zoopotrzen,o ludności w ivwność > 
Biuro Politvc~ne KC PZPR Wnosi te 
problemotvke pod obrady Komitetu 
CentrolneQo, a ,by zaaodnienia rozwo­
fu rolnictwo postawić orzed coht par­
tia, przed jej wszvstkimi o rqanizacio­
mi, przed wszystkimi ludźmi orocy. 
Chodzi o to, obv w oparciu o uchwały 
VI Plenum KC, zwiększa-no oktyvmoi­
ciQ, rzetelna i wvdo,jnq proco ws-,;yscy 
rolnky i procownicy rolnictwa, zaloqi 
zakładów. produkujących d la rolnictwo 
i przetwarza iacvch płody rolne, pra­
cownicy odmi•nistro-cj, i l'."!stytucii dz'o­
lo,iacvch no rzecz rolnictwo oomoali w 
roolizocfj słusznej - sluiacei ludziom 
pracy - polityki noszei pa~~ii Aktvwna 
praco nad u, r~c~vwi,\n ~n ;e:n oolityki 
rolnei port:ii - oto w C!V'm wvrożo s ię 
drisioi - :ro.sodo sojuszu robotr.1czo­
chł0Mk ieqo. 

- Z inkiatvwv oraanlzocii partyjnych 
powinny być rozw: ia-ne różne formy po­
tvtec:mei współpracy ąm i n i zoklod6w 
przemv~lowvch w rozwiozvwan iu wspól· 
nym wvsiłkiem o roblemów aospodor• 
qych, sociolnych i kulturolnvch. Za­
cieśnl,e-nie bezpośredn iej wiezi pomie· 
dzy miastem i wsiq, zaklodam-i prze­
mvsloWV'm.j i qminami służvć powinno 
ttmacnla,niu sojuszu robotniczo-chłop~ -
sk-ieQO oraz poqłęb:oni u współodpowi& 
dziol-nośd cołeqo $połecze~stwo za 

rozwór rolnictwo. leży to w interesie 
mieszkań-ców miast, wsi I całego na­
rodu. 

TRAGICZNA SMIERC: 
PREMIERA JUGOSŁAWII 

Do traqiczneqo wypadku doszło w 
Jugosławi i. W wvniku kotostrofv samo­
lotu specjolneąo poniósł śmierć pre­
mier Jugosławi i Dżemol Bijed ić, który 
udawoł się I Belqrodu do Sarajewa. 
Depeszę kondolency jną no ręce pre 

rydenta SFRJ Jos ipa Broz Tito przesłal i 
prrywódcy Polski Edward Gie-rek, Hen­
ryk Jabłoński i Piotr Joroszewic.z. 

ZAMIESZKI W EGIPCIE 

W wielu miastach Eqiptu doszło do 
qwałtownych zamieszek i demonstrocri. 
W Ka irze nadoi obowiązuje qodrina 
pol icyjno, zamknięte są szkoły i skle­
py, Manifestanci wznoszo hasła skie­
rowane r>rzeciwko obecnym władzom 
orot wznosZC! ok rzyki no cześć zma rłe­
qo prezydenta Nasera. Wzmocniono 
oosterunki prz-ed rezyde ncją p rezydenta 
Sadata. 

DEMONSTRACJE W KRAJU BASKOW 

No Północy H iszpanii nadoi panuje 
nopięto otmosfera. Doszło znów do 
ąwołtownvch starć miedzy oddrialami 
służby bezpieczeństwo i ludnością bas­
ldjs-ką domoga-jącq się po;.,.szechnej 
amnestii dla wi ęźniów politve.znych. W 
wyniku ~tarć wiele osób, w tym kobie­
ty, od11loslo obrażenia. 

KATASTROFA W MEKSYKU 

No przedmieściach stolicy Meksykł-. 
wvdorzyla się troq iczno katastrofo. Za­
tłoczony autobus wpadł ood nadjet­
dżo jqoe lokomotywy manewrowe. Zgi­
nęło 25 <Hób, a 60 odniosło ci ęrk ie 
rony. 

f 
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l'owaźne kwoty wydaje się 
na popołudniową obsadę le­
karzy, pielęgniarek i persone­
lu pomocniczego w przychod­
niach idrowio. Z trudem za­
pewnia się etaty i specjalis­
tów. Wszystko po to, by umoi 
liwić nam leczenie się poza 
godiinami pracy. 

Tymczasem redakcja otrzy­
muje sygnały, że nie wszędzie 
wykorzystuje się tę możliwość 
i zbyt częste są przypadki za­
sięganie porady w sprawach 
zdrowotnych kosztem godzin 
pracy zawodowej. Czy pacjen 
ci postqpujq tak dla swego 
widzimisię, czy też z koniecz­
ności? Dlaczego niechętnie le 
czą się po południu? fok jest 
przystosowane trójmiejskie le­
cznictwo do sprostania zada· 
niom, o których mowa? 

Na takie! i podobne pytania 
r usiłują znaleźć odpo_wiedź re­

porterzy „W.W.", którzy odwie 
dzili w dniach 10, 11 i 12 bm. 
placówki lecznictwa w Trój­
mieście. Oto plon tego zwia­
du. 

INĘŁA godzino 16. 
W Prrych..,dni Ob-
wodowei przy ul. 
Wołowej 27 w 
Gdańsku nojwięk, 

sze, kilkunostoaso, 
bowe skupisko po-
c,entów przed 
d~zwiami qobinetu 
rentqeoowsk:ego. 

Za niecałą godzi­
nę nie będzie tu­
taj 11:kogo. No św'e 
cocym pustkami .li 
pie,rze icrząto się 

P'ZY porządkach Zo1io W, Od 22 lot 
so·zq:01ąc ten sam korytarz i'· 
przylego1ące do,, pom:eszczenia, 
au:orvtatyw0 .e stw·e,dza, że lotem , 
w cce· osób o•rychodz ·do lekcrzv 
i::, noludn:u, niż z;mowo poro. 

W dz,o'e f zyicoterop,i os toin e za • 
b'e::ii. Kończv se tam oroce o aodz. 
1730. c:e dużo wczern ei ~:kt si~ 
iuż ~·e zolosza no zob'co Dowiadu­
je se że wobec 150-200 zobeaóN 
dz'c,,i·e, do 120 orzyoodo na ooc!zi­
ny ranne_ W sosiede1im budynku bal 
neote,ao.i ;~dyno z ob~cnych. .. czlon 
kóN oe·soe1e u mv·e ,,,ż oodłoaę, 
li!cz ootcwo jest zcob ć mi ieszcre 
o~lodv oa•of7cwe, odvbycn m'ało · 
je p:zep,sone. 

\ Ne _zrozumołom, J'lk to ,est 
wlo~c N:e z :·rm .dz,o/em le~znict­
wo. K:e•owr·k orzychod,1:, zoovtonv 
w k ka dn pc,ż;,;ej o aodz ry p,o 
cy dz al.i bolne.:iteroo · orzvol,szczo. 
że ie;t on czynny do aodz. 18. Zo­
a~:J;:,:ty w tvm prz:,d,n;oc·e teido· 
n·czny. of,:io!ry ,nformator o o!o­
cóv.~och służby zdrow:o zooe·.,-,·a: 
że t·1lb od oodz 7- 12, p•zv ccym 
r,festracio czynna iest od 7-14. 
R1e:zvw'stosć r-o ll1 e·scu soro .vd10 
M w r, 1cdo ie- 0 cce .~a::zei. Kto s:Q 
w tym po'oo e? -

v/•ocom do olów~e; s:cdz'by orzy 
ch'.)::h'. K lku pacie'ltów-•er-c,s'.ow 
o wvz'lcczonyr, czas e zob ;za s:e 
c, ka·d;oloao, orzvimu:aceao dz·­
s ::i od aodz. 1 16--20. Ktoś no PO'· 
ine korzysta z pomocy leka r1.0 -,:,r­
t.)'.H!dv. Jed'1o osobo czeka w k-:i­
leice pod drzwiami poradni orzeciw 
o'kohoiowei. 

No:w'ecei che:nych zam•erzoło 
trof'ć w tym dn:u (iok zwykle prz1• 
c:in·edz,ałku ... ) do neuroloao. lecz 
tu o~ch: lekc·ko noa 1e zcchorowa 
Io w·c~ kto t~lefo,-,:czn ·e o tym se 
n e do N edz'al. orlchodzi teraz z 
c··v;bw·owv'll kw'tk 'e,n. Dynlomo­
wo1n o·e·eq o·ka Anos'.<izio S, olo­

<" .:.:-r.o sz0f:<c"t, korto+e~znymi 10·-
P! r,·o. ie s:0'1 oocie'1ci sa Ml 

01:il za·."sze o·,v;mowc,: w tym. 
d7.u, k edv s:e zołoszo, oJe 9.enN­
s1o ·or,wvm niek'edy oot·zebo wv­
znaczvć inny term'n wizyty 
Słowem - oustowo i sen"11e w 

te orzychodni• w·e:?orom,. 1okko!­
\\'t< orzvoado :ei w udz o'e obslu­
aJ mie;zkańców tz•10:z·1ei, poloc· 
Gd~ńsko 

W:o·ek - P·zychod·1 o Rejonowo 
c·ry u'. Ko 1e:, czei w ś ródm e] c'u 
Gd0ńikc W oorc::111 d:a kob'e: le­
ka-z i p·e•eon a ka .. . cze'<c ·o no 
p:i:je':~'< Porn 1 m J, z~ ~s'" to .e-
dv:,y dz:",\ ,•:a T_-~ c, k zdv o ·, eb­
loq P'Zv.rnu·e po polucin u H:,~az, 
czvli ń aodz. 15. n e me cheiWCh 
~re:o w: 1c,,, ·ei było ,eh sze ·:: . 
Pe'eqn·o·io o.;w·od czo, że sporo 
bb'et zwp!n;o ,ie z procr, bv sb 
rzvs:a:: tutc,. z oorcdv. le: z w co 
dz ~c :!i orze::! ;:,otud .,-o·.vycl1. 

Od qodz 14- 21 c vn'ly Jest q-:, ­
binet stomatologiczny. Pieć osób 
w b'e ce, m. in Włodv,!ow P. 
p·a:cwn:k tron~potru. W ro~lodz,e 
or.acv ma stomatoloao. lecz tutaj 
1wq:'.:hiei, b::, n'e t,zeba brat orze. 
oustkL 

Podo',n'e Krystyno I<. I WSS 
.. Społem" tutoi trafia na pe·.v,1.0-
ko, bo, r.ieste-ty, stomo\cilo10 zo­
k!Jó·Neqo iokoś truc:io jej ,upo-
101,oC 

P·:o:?:d qoJ:~etc~i le'<urzv re :,~o~ 
wvch •10d zooe!n ·::'łych kszesel. 
O:zekuiocy wyżoloio s:e przede 
m·,o szc1.erze-. Ktos złośc i s'e no to, 
fe jeśli ro,-,o n:e zdoży s'e ze,eie· 
st,owoć, to n:e mole l'czyć na oo­
oolod.-,iowa po,ade lekoi:.sko, r.o 
oaól b:iw:em komolet pc:·e:,tów 
fo•mu•e s:e już we wues'lych oo­
d1:noch. 

Istotnie, je;tem świodk :~m. jok o 
16.35 •:.ż odmaw•o s··~ oocie 1tc':! 
zo~e ·e5 r,"y,~·: ., ·o d::, Jr:,,k'J rzo oqól -,~-
on z tt: S7,e!"~ 1< ;:i· \~v'c sri~~ o - z.a 
me a,::i. oo d:, o n::::lm,or ooc;e,-

I 

Kto na kogo cxeko, lekarz na pacjenta cą pacj1mt na lekarzał 

tów, odvż dwóch innvch le~o,zy cho 
ruie. 
Ktoś z rozmówców kwestio:,uie ce 

lowość uzysk'wan;o sklerowo1\ do 
~oec1ol stów w p:zypodkoch tok 
oczywistych, iak ch;ruroiczne, lo­
rynąoloqiczne, neurolooiczne. reumo 
tolookz:ie, okulistyczne i oodob,-,e. 

- M;olarn ropień na nodze - po­
wiada jedno z rozmówczyń - o po 
m mo to mus·ołom no:o·erw wycze 
koć s,e w kole;ce do lekarza reio­
noweao oo sk'e-rowonie do chirur­
oo. Przed chw'lo jakoś oocientko 
oob'e::ila no Wo/o,.-q do okul:stv, 
stroc'wszv oroktyczn 'e dzień no uzy 
skonie sk'erowan:o. 

S'edzaco abo'< re,cistko tw'erdz, 
że od czte~-ech aodZ:n czeka w „re­
j:,now,sj kolejce·· po s:C,erowan:e do 
reu:naloloao. Anno K, - żono mo­
ry10:zo - ponad dw:e qodz'ny cze 
ko po lo. by dla mei:o, który lado 
d.z:e,i wróc' z re;su, uzyskać skiero­
won:e do okulisty i no kontroJne ba 
dari e OB, ktoś nny chce· tylko 
otrzymać sk'erowa ,:e no kontrolne 
przesw·et1e-;;f! ołuc,. o .'eszcie inny 
P:co:i'e. ov .. rn;.1. . im ęrzo:>o c;b,e-
ri:a ... 11 " 

Wszystkie osoby arocuioce, 10-

acd.1:e:e przeze mn e, twierdzo, że 
czas przezn.acz:,ny no le=zen·e s,ę 

·w aodz'noch procy mu~'ofyby od-
procowoć, to·~ż wolą po prostu 

' korzy:stoć z wizyt u le~orzo w ąo­
C:ri,io :h po;:ioludni:,wy~h. 

• • 
$rado - Przychodnio Obwodowo 

o•zy ul. Jaskókzei na Do!,yrn Mieś 
cie. Ruch - ie k no przyslow:awej 
Mo·s,oll•ow;k ei. Kolejki orzed oo· 
b'ne•omi soe'.:iol:stów i lekarzy re­
jo:10,wch. Poc'e~ci no;bardz:ei no­
r!eko'o na czes!e zmienianie s:e le 
ko•zv, reio-hovwch. Bywo oodobno, 
ż~ r·cmol za kożdvm razem trzebo 
priedsto·s'oć se innemu. Słvszę 
t~ż u tysk·won:o no to, .że co noj­
m1:ei d-.v:e oodz'.,y trzeba odczekać 
w ko'P.'ce. Sto'e sie tok n·ewatpl'· 
v-re d'oteoo, że wiekszość osób 
zqlosza s e no ooczotku oory oo­
dz:l"I P"OCV ie1-:ono i stad ów na­
tio~. któ,y powoli rozładowuje się 

w m arc upływu czasu. 
N'ewotol'w:e, advbv wiece( leko­

' ZY iok!odowY:h orzyimowolo oocien 
tów w qodz'no:h p:,polud,iowych, 
zncc:m e mri,ei bvloby osób zolo­
sroio=vch sie do a~zychcdni rejo­
nowych ob·Nodowych. W ncjq:,r­
szej bo so-e::vfcz:iei sy;uod - jak 
sie wyda 'e no oodstaw·e rr.eqo r<?o­
ko:1eso.1su - Hl nauczvc:e'e, którzy 
c:1::0:: no. p:,ddcć s:ę bodo,i'om do 
dotko'N'rm, trnco co no:m.,'ei d ,/e 
qodz ·w lekcv,-,e. 

Z 'zodowo!e„iem s.tw:erdz'lom, źe 
w tei przychodni. oby dostać s'e do 
c11:ru'ąa, n:e trze-bo skierowan:a 
od le<Orrn re.iono.weqo. Po potud­
n·u - tłoku tutaj n:e ma i przv1em 
ne było ·10, że lekarz sam zapra ­
szał do qobinetu koie!nych aocjen 
tów. Jed„c,'.óe o aodz. 16.30 porod­
n'o było już zomkn;eto, jakkolw:e-~ 
nao's qlos ł, że pow:n-no bvć czyn­
na do qodz. 17. W re;e-s.rocii po­
w:ed,·ono mi, ie chirura p.:,je:hal 
do ooooto,,ia rotunkowe::io. 

S,<Jro posterunek oc:iuszczonv, wi 
cbcz :i ' e tek być mus·o.to, le:z v7czu 
\v~iac s:e· w S\,.~uac!e drua>el stro ­
ny lo:wo sob e- w•ro!::irazić, iok zde­
'1e·wu:e sie osoba zmuszo'1a do 
„ooc ałowe'.1 a kłom'<,'· zcmb . ętych 
d ·z:; . 

(W.R.) 

O D dluższeoo ,l,ż czasu cdvń ­
sk,e przvchodn e 1e-ionowe­
.Prccujq r,.:,-nstcp od rano do 

v./e~zora. Każdy le·'<orz re-io:1-owv co 
druai dzie1\ o zyjmuje oocie-,tów 
p-red ooludn;em w przychodni, a 
p:, południu 0-:lbywo wizy'.y domo­
we, notom:ost co d ruqi - od rano 
odw:edzo chorych w domu, o po 
połucln'u o rdyra,'e w przychodni. 

S·rs'.e.,, te1 woro·m::tdzo,o po to, 
b•, umd-': -,"l;ć po : 'a-,tom - b-ez wzo1e 
dJ no I .o, czv dvsoonuia czase:-n 
p ·ze::l czv po oolu,!n'u - zachowa­
n·e c:aqlości le:zen·a u ied,-eao le­
karza, dooosować wizvty Dacje-n 
tów w p·zy::hodni · do qodz:.r, pro­
cy, tok, oby nie rokló::cłv rytmu 
zoieć w za,'<łodach itd. 

Cz·, p,a k'.yko codz,enl'a ootw e·­
'' dzo te słuszne zo/oże.,;o? 

Weźmy dla przykładu Pnychod­
n Ię Rejonowo P'ZY ul, Żwirki . i Wi­
OLry, klóro _obsłuqui·e noiw·ekszy, li. 
czoc~ 1::,n:::id 40 tys. m'eszkońców 
re.' -, .... 

M ,,ęla qodzinc 17-to i w po-

Fot. Z. Kosycarr 

cze-ko I1·i s:edzi kilkanośc·e osób 
oczekuiocych no orzyjec:e u czte­
rech lekarzy. Reiestrocio, czynna od 
cedziny 7 rano do 18-30 i orzyj­
muioco zolosze:iio pccjeatów rów­
n ci i przez te!efo,1, wvdoie każde­
mu numerek, inlormuioc równocześ 
n,e o której ma przyjść, by n:e cze 
kać zbyt dluoo. W tei chwili s·e­
dzo w aoc1e~olni oocienc i moiocy 
numery od dwudz:esteoo kt6reqo5 
d:> trzydz·esteao. Wyja'.ek ston0wi 
P. Szalw eka, która mimo oq_s'ada· 
n;o numeru 17-eqo n e zcs:ęqnela 
ieszcze oo-odv. 

- . W:nni sa sami pacjenci 
mówi. - Zdarza s,ę, je!< np., dziś, 
że ody orzvszłom do poGekoln' by­
ło kil!<a osób do meoo lekarza, ole 
n·e chc'eli mn,e ooinforn1~wać ja­
k e mcio numerk• i oiwiodczyli ko­
teooryczn:e, że wejdą przede mno, 
ch:ićbvm m'oło wcześ„ieiszv nume­
rek Nie chciałem rob'ć awantu-v 
i illterweniowoć u lekarza, w:ec tra­
ce czcs na czekanie. Sadze. że do· 
b•ze bv bylo adyby wvwo/ywono 
paci-e,tów z kole!nvmi nume:komi, 
o ie;li s:ę ktoś spóźri' - to outo­
motvczn e powi„ien 'strocić ko:eike 
i bvć przyiety na końcu, Wyjotki 
można by robić tylko dla ludzi c:ei 
ko chorych, którzy oowiM, bvć orzv 
jeci oozo kolein-ościc 

Wśród oczekuiącvcli wiebzość 
sto nowiq ludzie proculocy zawodo­
wo. Jak obl'czyfśmy, r.o ponad 40 
pacjentów popołudniowych orzeszlo 
połowe stanowili pracown,cv roz­
nych instytucji, o reszte mlodz:eż 
szkolna, eme,yci i renciści. Podob­
nie bvto i u innych lekarzy, którzy 
zoodrie stw'erdzali, Że przed po­
łJd-, em ich oac:erci to w w'ększoś 
ci e'lleryci, o ludz·e p·acy od pew­
neoo czasu niechetn:e korzystaio 
ze zwo!n'eń do lekarza i orzycho­
drn alówn·e oo ocludn.'u. 

Ja-cy to oocie1ci? 
Przede wszystk'm lud ze prze-

wlekle chorzy na cukrzvce, os,me, 
chorobv serca, czv nerek, którzy m: ­
mo oosiodonio w mieiscu swoiei 
oracy zoktadoweoo lekarza, wola 
s:e leczyć sto,e u. teqo sameqo le­
karza rejonoweoo. Przvchodzo z re­
auły oo aodz'nach procy. 

Druqo liczna arupo to pracow­
nicy tych instytucii, które n·e moia 
lecz'1ictwa zoklodow~o. Oni też 
wolo wizyty poooludniowe, chyba, 
że noa!e i oowozn,:e zo-choruia, 
dop'e·ro wtady korzysta;o ze zwal­
n eń do lekarza. 

Trzec q, liczna arupo iest mło­
dz'eż szkolno. Przyoomi-:iomv, ie 
obecn:-e lekarze szkolni zojmuio 
sie w·;loczn'e prof,:a•!<tvka, i okre­
SO'Nym badaniom', o cieźa-r 1-ecze­
nlo m/odz'ei.v spadł na lekarzy re­
ionowych. 

Do arupy popo/udn-io,wvch oacien 
tó-.v t,zeho jeszcze dodać nieco 
e:ne.rvtów, którzy w zosodr·e powin­
nJ odw'edzoć przychodn·ę przed oo 
ludni-em, lecz zdarza się, że przycho 
dzq i po ob :edzie. 

- Proktvka wskowie - mówią le­
korze - Że oo południu morny w:e-­
cei oac:e-ntów n : ż przed ob:o:lem . 
P-oporc'o ie-st mn'ei w ece·i 45 do 
3'.). 

W D'.lczeko,lni rozmc-w:o m z p 
Krvs'..,,,q Lio,:ńskq. 

- .. Pracu·e ZONodowo - mów: 
- Jestem zatrudniono w WSS ,,Spo 
Iem". N :e lub·e opuszczać p,ocy, 
wiec rano, ieszcze przed ósmą, re­
jestruje się no popołudnie i korzy­
stam z porady lekorsk 'ei bez usz­
czerbh, dla prc,cy". 

Czy oznacza to, że w lecz.nictw:e 
o'.war:ym w Gd.,,,,; osioon:ęto już 
sto:1 zodow.:iloiacy? 

Nieste;y n·e. Mankamentem jest 
brok ref!e.ktontów no stonow:s.f<o le 
~o-rzo reionoweoo. Proco to trud­
no, niezwvkle absorbujqco w czo­
s'e, odpow:edriolno, i - Dow,edz­
mv sobie bez oqródek - nie-dopła ­
cono. W nowvm system:e plac zo-
11.:echa :10 d odat~u. przyznow„ neao 
do,N-i·ej le-'<orzom reioncwvm, o 
skute·k - uciekoio od teoo typu 
r>mcy z wy;otk'ert1 noiofiorn:eiszYch. 
którzy z iśc'e jud'tmows kich pobu­
de-~ od kilkunastu lot lecza swoich 
podopiecznych i nie chcą ich po­
rzuc'ć . W wielu, zwłaszcza nov,ych 
orzvchod1ioch, zotrudn'o s'e w·ec' 
mlodvcf-i le~orzy, ma'ocvch dobre 
przvootowon'e teoretvcz-,e. ole n:e­
ste!y zbyt jeszcze molo praktykę. 

(Dokończenie na st,._ 4) 
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Anal,za wartoSc.'i 

ZYM jest o no liza wartoś­
ci? Krótko mówiąc pole- \ 

~ Niewątpliwe rygory, jakie w zakresie inwes-qo no porównaniu war­
tości użytkowej wyrobu z 
kosztami je90 wyprodu­
kowania. Szczególnie wów 
czas, kiedy stosuje się jq 
kompleksowo, pozwala na 
poprawę jakości i wzrost 
ilości wyrob6w bez zwięk 
szenia wkładu materiało­
weoo i liciby zatrudnio­
nych. Kompleksowo - o· 
znoczo w tym przypadku, 
że anoli-rq objęto wszyst­

' tycji i zatrudnienia nakłada na przemysł i bu• 
) downictwo tegoroczny plon gospodarczy, przy i jednoczesnym zwiększeniu wymogów co do ja­
i kości produkcji, stwarzają nader korzystny kli­
'l mat dla intensyfikacji produkcji i zwiększenia 

jej efektywności. Oznacza to nową szansę dla 
wprowadzenia nowoczesnych metod organiza 
cji, w tym również analizy wartości, jednego z 

myśle wyrobów metalowych obniżkę kosztów 
o ok. 900 mln marek, z tego 500 mln marek 
obniżki kosztów materiałowych. 

k,,e kolei11e fazy proce1.u produkcyjne­
qo - od projektowania wyrobów przez 
technoloqię, ąospodorkę materiolowq, 

, najważniejszych czynników racjonalizacji tech 
~ niemej, prowadzonej pod kątem efektów eko-
1 nomicznych. · 
: W krajach wysoko uprzemysłowionych meto 
, da ta znajduje, zwłaszcza obecnie - w okre­
~ sie spadku koniunktury i zaostrzenia się kon­
i kurencji na rynkach - szerokie zastosowanie. 
~ W niektórych krajach dla ujednolicenia posłu -
1 giwania się analiza wartości włączono jq w 
~ system normalizacyjny. W NRD np. w ciągu 
1 ostatnich czterech lat w wyniku prowadzenia 
~ analiz wa~ości uzyskano w samym tylko prze­
\ 

U nas, wobec ogromnego nacisku popytu 
na rynek i dużego wciąi monopolu dostawcy, 
o tej metodzie trochę zapomniano. Warto jq 
przypomnieć, zwłaszcza ie wbrew wyobraie• 
aiom wielu producentów, o także i handlu, po 
pyt wprawdzie w wielu przypadkach przekra­
cza podaż, ale jest to popyt niejako wyselek­
cjonowany. Wskutek bowiem wzrostu zamoi• 
noki społeczeństwa wyroby wątpliwej jakości 
nabywców nie znajdują. Swiadcrq o tym naj­
lepiej rosnące zapasy na pólkach i w mnga­
zynach - orzy jednocresnym u!rzymywaniu się 
nie zaspokojonego popytu na takie towary, 
lecz wyiszej jakości. Innymi słowy, w więknoś 
ci wyrobów jakość a nie ilość ma znaczenie 
decyduiące o nasyceniu rynku, a towary nie 
w pełni funkcjonalne lub przestanałe są po 
prostu niepotrzebne. 

I 

• orqonizocję produkcji i jej kontrolę. -
oż po analizę jakościowo gotoweąo 

wyrobu. Tako analiza s!'Norzo jedno­
cześnie możliwości poprawy jakościo­
,·,ei. zmniejszenie ilości· moterjolu no 
jednosbkę produkcji: do Iszym jej efek­
tem jest zwykle lepsze wykorzystanie 
1dolności. produkcyjnych, lłnowocze:ini,e 
nie technoloąii, poprawo orąo nizacłi 
i zarzodzonio. 

Jak samo nazwa wskazuje, ano,lizo 
wmtości polega no dokładnym zba­
daniu poszczeąólnych faz produkcyj. 
nych daneąo wyrobu i zostonowieniu 
sie nod możliwościami wprowadzenia 
ulepszeń. Uczestniczyć w niej powin,ii 
fachowcy z r6żnych dzied-zin techni<:z­
nych, ale także e1<onomiści, bowiem ce 
Iem analizy z qóry wvznoczcnvm po­
v1inno być w naszych warunkach -

, obok zapewnienia właściwych walorów 
użytkowych - obniżenie kosztów wytwo 
rzonio. 

Warunkiem skuteczności analizy wor 
!ości iest oełna I rzeczowa informacjo 
o stanie akll,alnym. Analiza iest prze­
eoeż w qruncie rzeczy zbiorowym wysił­
kiem umvslowym qrupy ludzi, zmierza­
jących do wsoólneqo celu. Ludzie ci 
ocwinni- jednak z jednej strony wii!­
dz;eć, czeqo sie od nich oczekuje 

a!lłAHMWM MA!IM¼W!WMH 

(iosno wvtyczony cel), a z druqiel -
dysponować rzetelnymi danymi odno!­
nie aktualnej sytuacji w tych fazach 
produkcji, które powinni ulepszyć. 

Dolychczas qłównq przeszkodq w 
stosowaniu anoli,zy wartości w noHym 
przemyśle bvlo lstnieiqc'o czeste> roz-· 
bieźność między oqólnym interesem 
qospodarczo-spolecznym kroju z portv 
kulornymi interesami doneqo przedsię­
biorstwa. Ostatecznie oceno pro-:y 
przedsiębiorstwo wedluq wartości pro. 
dukcji sprzedanej raczej nie zach~co 
do stosowania tańszych moteriolów 
czy mnieiszeqo ich zużycia , Obecny 
plan ,•1pro:,vadzo tu wreszcie p9wożne 
korekturv. 

lfł!M d /Ef 

Finał Wypr_aWy 
dookoła świ·ata 

EN rejs miel być dla ko• Plony były w.ę:: n .ezwykie imponujq-. 
ci ,ona Domin'ko Dz-m :ro ce. 
v czo soelnieriiem noiwiek • 
;:ych marzeń żvcio. Zo­
mie,zal iako czwarty że• 

qlan w h,storii oo/y·1ać 
;o -,,otn e a lob ziemski bez 
'OW jo:1'0 do portów. 

Na'o,ecw wiec D. Dz'-

1.3 ocździer'11ko lJb. roku ora,sa kra­
iawo p;sało m. in.: 

Od o qodz. 2.30 na Zatoce Bi,koi 
s!<ie.i zo.to:iał Dolsk, iocht „Iwono Pień­
kowa··. nolei:acy do Jacht Klubu Stocz­
ni „Ustko'', Czteroosobowa zalooo zo­
stała uratowano dzieki sprownei m ę­
dzvnarodowei o,kcii statków znaiduio­
cvch sie w pobliżu mieisco wvoodku 
ti. no Zatoce Biskoisk'ei w odleqlości 
100 mil na poltrd•1·e do Brestu . 

TYie lakoniczne komu, koty prasowe. 
• 

mitrowicz wraz z przvja­
c.ólm i, o zez trzy lota budowcl kodlub 
iar:htu, który miot być wiena kocio 
,.Opty" Leonida Tel'ai. W dzieło t:, 
zoanaażowol wszystk:e swoie środki, 
któce nies:ety n ie wystarczyły na końca 
we wynosożenie Ja:ht w:e: wydze'· 
żowil Stoczni „Ustko", która zokoń­

czy!o ieoo budowe. D!o uoomietnienio 
o•ze-:lwczein:e zmortei że-:ilark' nazwa­
no ie:J,,o,tkę „Iwono P'eńkowa·• 

K'lko dni temu Izbo Morsko w Gdy­
ni rozoo-:zeła rorpo,trvwa~ie sorowv za. 
toniecie „Iwony P,eńkowv" Si<lodowi 
orz2'(o•a:~rnu orze·."lod:1iczv sedz:a dr 

Poz::,stclo dopet,:ć jeszcze n:ektó­
rvch formc,l~osc: i wyply'loĆ na szero­
k e WOO/. 

Pio, zoklodoł, że de Casablanki kpt, 
D. Dzim't,ow'czowi towarzyszyć będzie 
czteroo,obcwa • zoloao, która zoIm e 
s,e klarowaniem iochtu i u;uwon 'em 
oc .v1ych dcob:iych usterek. Nosteon:e 
sa,morny żeolarz m·o1 zamiar oop/ynać 
wzdłuż brzeoÓ'.v Afryki do . P•zylodko 
Dob•ei Nndz:ei; dolej „ryczącymi czler 
dz'est'.cam'" do Aus'.rolii; stamtąd do 
Przy!odka Horn, wzdłuż b,zeaów Ame­
rvk i Pcludniowei i przez Atlonty-k do 
Cosoblo'lk:. 

I r;o:ccz:nnsc1c, wsz~·stko na to 

Zenon Knyp!. 
Worowdz'e wsoomn.ono rozprawo w 

lzb,e Morskiej zakończy s,e D<owdopo­
dobn· e pod koniec luteqo, tym n·e­
mn'e· przedstowiomy· pe·n-,e ·0 1<01icz' 
n0ści, któ•e towarzys1vlv orqanizoc i te· 

(Dokońcxenie na str. 4) 

Mirosław Piepka 

Wspomnieliśmy o lnwestycioch. · Mo­
jq to być w znacznie większym niż do­
tychczas stopniu inwestycje mode•ni­
zocyjne. To oaólne założenie zostoiE' 
podbudowane fqktem," że zatrudnienie 
w przemyśle - przy pszyjęciu stosunko­
wo znoczneqo temDo wzrostu produk­
cji (6,3-7,3 proc.) - może zwiększyć 
sie tylko minimołnie. Dalsze nader is­
totne wskozonio plonu, które powin­

tego wskoiniko Jest ~1 ograniczeni• 
przyrostu zapasów w podstawowych 
broniach Drtemyslowvch do 0,73 orce, 
na l proc. wzrostu produkcli-

Wszvstko to w sumie powinno skla. 
niat przedsiebiorstwo do lepsre,qo -1 
rzenio no wiosno Qosoodorkę, do z..r. 
wonlo z szablonem I rinqlądni~eio si~ 
za nowoczesnymi, bordziei skutecznymi 
me-lodami. Zostosowonie onollry wor­
tości bardzo Im w tym Damote. ny skłaniać do rocjonolizccfi i oszczę­

tJzanio, to wymóq ob:iiżenio udziału 

koszt0w materiałowych w wartości oro­
du~cji przemysłowej. Zakreślono qo \ 
niezbyt wvsoko (o 2,1 proc.), ole jeśli ~ 
wzioć pod uwoąę, źe dotychczas udział 
ten stole wzrostat, że jest to zupełne ~ 

Jan Brzeski ! 
cdwrócenie sytuacji. Uzuoełnieniem 

Kpt. Dominik Dzirńitrowicz opuszcza port w Ustce Fot. Archiwum 
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wskazujr, że i my będziemy się 

musieli poddać, podobnie jak to 
zrobiło ponad 100 milionów tele­
widzów w 70 krajach całego świa­
ta. Porucznik Kojak ma bowiem 
silę przebicia większą niż najcięż­

sze działo. :'lias na razie oszczę• 
dzal, dopiero dwukrolnic pokazał 
('O potrafi. Grozę powiększa fakt, 
że przychodząc w czwartkowe wie 
czory nie może traktować nas jak 
ignorantó,v. Jesteśmy już dość do 
brze w~-edukowani no bo przy­
pomnijmy choćby po łebkach ... 

o ~ 

Ko;ak- Sacn;las supert>,a1° 
Po raz pierwszy Telly Sovolos prze­

obraził się w porucznika Theo Kojaka 
trzy lota temu. Nikt właściwie nie i,o­
mięta skąd wziął się ten Kojak. Po 
prostu potrzebne bvlo nazwisko dwusv 
lobowe, twordo brzmiące. To wszystko. 
Ktoś je wypowiedział i tek zostato. 
Triumfalny marsz Kojaka przez ekrany 
telewizyjne dosłownie coleqo świata, 
przerósł najśmielsze oczekiwania twór­
ców teąo serialu i sameqo Qlówn~o 
bohatera. l<!ąo popularność iest - jale 
na rczie - oąramno. Różni spece Za• 
stonowiają się co jest przyczyną tego 
sukce5u? No pewno nie rzadkość t~o 
qotunku filmowego. Filmy policyjne krę 

Yt 1uz porucznik Eliot 
Ness o stra szliwym spojrze 
ni u hipnotyzera, powodu­
jącym wręcz natychmiasto 
wy odpływ alkoholowych 
oceanów do chicoqows­
kich ścieków. Jeqo mlod~ 
szy kolega po fachu, Co­
lU1mbo o spojrzen'u o po­
lowe mn1e1 czujnym, o 
wyą!qdz:ie tok fajtłapowa­
tym, że oż litość brała, 
rozpracowywał na jwięk. 
szych cwaniaków czochra -
jąc się od niechcenia rę­

ką, w której jo ko szósty po lee wy stępo 
wolo cyqoro - notabene chyba merki 
Wisło, bo zapach jego kruszył sumie­
nia no jcyniczniejszych. Z innej be-erki: 
- mieliśmy u siebie w domach dziesiąt 
ki rozy nieoąornięte. okiem okry Pon­
d erosy i twardych jak kolbo Wincheste 
ro Cartriqhtów. Ich zdrowy wiejski ży. 
wot przeplatał się z powietrzem szpi­
ta lnym wdychanym przez nieszczęśli­
wych - do czasu - pacjentów Jima 
Killdare'a . Wszyscy oni Drzyplynęli do 
,,as zzo oceanu, by pod groźbą lufy 
lub skalpe le wtorqnąć do sielskich 
M- il eś, do których, ochrony w osta tniej 
chwili zqlosil sie no szczęście 07. 

Zwycięski Telly Savalos, czyli porucz­
nik Kojak, rest postaciq nawet jak no 
te bronie niezwykle. Jeqo popularność 
sieqa zenitu, czeqo najlepszym dowo­
dem jest to, że o'Tierykoński tvąodnik 
„Newsweek" umieścił qo no okładce 
i ochrzcił mionem „superqNiozdy świa 
!owej telewizji". 

.fi4 
Długa była d-rogo zanim Sovalos -

Kojak został królem bohaterów setek 
serioli telewizyjnych I odtwórców ról 
praworządnych porucmików policji. A­
rystoteles (Telly) SaYolos wodzi/ się oko 
Io 50-55 lat temu (nie chce zd radzić) 
no Manhattanie w rodz:inie ąreckich 
imiqrontów. Jeqo żyjąca do dziś matko 
w 1939-50 r. w czos:e Nowojorskich 
Tarąów Światowych zdobyło tytuł Miss 
Grecji bedac już w tym czasie matką 
pięciorąa dzieci. NieżyJqcy już 01c1ec 
Telly'eąo był niezwykle barwną posta. 
ciq i wiele jeqo cech odziedzic zył syn, 
Jako rzutki człowiek prowadził on swe 
interesy w najrozmaitszych branżach ze 
zmiennym szczęściem. Zawsze byliśmy 
bardzo boqoci - wspomina Tellv - cl­
bo bardzo biedni. niqdy pośrodku. 

Kiedv wvbuchlo wojno, Sovolas koń ­
czył średnią szkołę. Wstąpił do crmii. 
Nie lubi wsport'linać tamtych troqicz­
nych lat. Został ranny, odzie i kiedy 
teqo nie chce powiedzieć, w każdym ro 
zie, przez dluqi czas ąroziło mu om­
putocjo, do której no szcześtie nie .do­
szło. Po wyjściu z wojsko- wstapi/ .,o 
Un,iwersytet Columbio, ądzie studiował 
nwcholoqie, ale studiów nie ukończ--: ł. 
Jck twierdzi, Freud był najwię-kszym 
oanąsterem, icki kiedykolwiek sie u'ro­
dzil! Zaodnie więc z tvm poqlądem 
rzucił naukę i zoczcl procować "" nme ­
rvkańskiej oqencii informacvjnej (USIA), 
qdzie szyb~o awansował. Po rc ru Io . 
tnch prz~niósl sie do rad·o ABC. Mimo 
niewątpliwych sukcesów w nowej pro 

cl się przecież na kopy I to w wielu 

(stworlono , , • kra joch. Mocnq strono Kojo ko sq dos. 
cy przez nIeqo ouayc10. k I dd 1· · k' b 
„Yo,ur Voice of Amer;ca" · została na- ana e. o C?ne rea. 10 _now~1ors ,e,. o 

d ) S V I de d , , n Qoty, zywy 1ęzyk ul,cy I dnia eodz1er1-
aro zono o a as cy u1e s,e o Olb · I b d • · d 
skok _ W qlęboko wodę i kto wie; CZY to neqo: rzym1ą ro ę, O Ol CZY n1~ ~ 
fatalna w doraźnych skutkach decyxjo cydu1ącq, odąrywo tu chyba. posta~ so 
nie stolo się zalążkiem przyszleqo Ko. meqo r porucznika Theo tyKoJoko,, 1edqo 
jaka. • naturo no qrcr, symDo c:no uro ~-

Fotolno decyzja _ bo rzucił radio 1· brzydot_o (?), cute~tycz;ny zor_oon, kto; 
wkroczył w świat showbimesu, zakla- rym m'.s.trzo:Ysko. s,~ posluqu1e, no' I 

dajoc letni teatr. Był to niewypał i w !wardosc dz1olon1~ 1. charakteru, KoJo_k 
niedluqitn czasie Telly zoczą! tonqć w ,est nadto czlow,ek,em lx;zkompro~1 
długa-eh do tego sio pni o, że ·uc iekając s~wo prc;,vym. Typem człowieka bromq 
przed wierzycielami ukrył się w zakomor n,ciceoo ~ ~olczoceQo o pew~e zaso­
kach Lonq Island. Te dwo lota „kansoi dy wsp6łzyc1a sp_olecme90, ktore, g"'.al 
racii" stoły się prawdziwym uniwersyte cone sq we ."'.spo/czesnei rzeczvw1stoscl 
tern życic i procentujq teraz przy qro. coroz b,':rdz1er. Sam Scvo_los s"'.'ą po. 
niu roli por. Koioka. Ale wtedy wiodło pufcrn~sc thim?czy tym,, z: kozdy • w 
mu się dosyć mizernie. zosodmt tel~w1dz odno1:foJe ~ KoJ?· 

W pewnym orogro mie telewizyjnym 
potrzeba było człowieka t eurcoejskim 
ukcentem, który zoqroć miel 3-minuto 
wq rolę sędzieqo. Przyjaciel pomięto­
jqcy qo z czasów świetności w USIA 
pomóqł w załatwieniu lei roli i to by­
Io pierwsze zetknięc 'e się Telly'ego Sa­
volo~o % komerq, Miał wtedy 37 lot. 

Potem przyszło mało rólka polic:jonto 
"' filmie z Burtonem Lancasterem. Spo­
dobał s ię reżyserowi i k'edy Fronkenhei 
mer w 1962 r. kręcił „Zbiega z Alca­
traz" niewielka pierwotnie rolo Savo. 
lasa rozrosło się do teqo stopnia, ie 
dostał za nio „Oscara" ioko za nojlep· 
szo role dru(Joplanowq. Od tej pory fil 
mowa karie ra Telly'eąo potoczyło si~ 
oładko. 

ku cechy, ktore ~om pos1cdo, ze moze 
się z nim utożsamić. 

C-zv to wystarcza foko wytlumoczenl~ 
tel niecodziennej populornościf Ar,o 
oewnie r,ie. Ale też nie wszyslko w DO· 
Jicyfnym świecie musi być do końeo 
wvtlumocz:ona. Jak się skończy seriol, 
sami będziemy mogli powiedzieć czy 

Kojak „to fest to!" Na razie porucz. 

nik Kojak tmmo nos no musice. Ja 

się poddaję - n:e mom omsul 

______,... 
\ 

~ Stanisław Stechman 
~ l 
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Finał wyprawy. 0 w interesie handlu i klientów 
(Dokończenie ze str. 3) 

ao rejsu, o które no pewno w dużym 
dopniu orzvczyniły sie do orzedwczes­
neao ieoo zakończenia. 

Wypada roz:pcxząć od stwierdzenia, 
ł.e kapitan Dominik Dzimitrowicz wypłv­
nał w samotny reis dookoła świata bez 
dokumentu stwierdza ioceoo jeoo up rew 
niMia do żealu<ii wielkiej, oceanicz­
nej, Wprawdzie między Pols-kim Zwiaz 
kiem Żeolorskim i Urzedem Morskim 
w Słupsku krqżvły pisma, odbvwano 
nawet no ten te-mat rozmowy, lecz jak 
sie później okazo.fo, nic w te-i sprawie 
nie zrobiono. 

Pode-imu:ac sie tok w'e-lkiej, o za­
razem n:ehe-zp:ecz·ei wyprawy trzeba 
być naprawdę bardzo wprawnym że­

o!orzem z w'eloletn a prnkt·rko : d:iś­
wiadcze-niem. Nies:ety, kap;ton Dzim·­
trowicz n:e tylko n'e wyo/vwol ·,wmo­
gony,ch 500 mil morskich, również n'gd 1 

nie opuszczał wód Bałtyku. Dlo'.e-oo tet 
pod jecie decyzii opłynię<:io świata by­
ło przez kapitano co noimn·ei po:'aa­
nięciem nie przemyślanym. 

Stan techniczny jachtu oraz ieao kM 
strukcjo nie uprawniały te-i jed,nostki 
do uczestniczenia w tok w:elkiei Wf· 
prawie. Jo.k stwierdził soin koPiton 

Dyżury 

radcy prawnego 
dopiero w lutym 

Z powodu choroby rodea prawny 
,.W. W." nie będzie pełnił dyżu-

do końca stycznia br. (r) 

Zgubiono· znaleziono 
CZY.JA TOREBKAT 

W 1obot11 lS stycznia o 1{00%. 18 w 
Gdańsku w oobllżu kościoła Mariackie­"'° (od atronv ul. Piwneil n. Bernard 
Stromski znalazł mała. biała. Wi%vtową 
torebke damska Odbiór Gdańs-k-01'.wa. 
w.. Pomouka 82 B m. 112. 

(d~) 

Przed Sądem Re­
jonowym w Gdań­
sku lawę oskarżo­

P""'--• nych 1.ajęli: 22-let­
ni Józef !\owak, za­
mieszkały w Oliwie 
orzy ul. Pomai1skie.i 
'.32, jego rówieśnik 
Tadeusz Piotr Mar­
szałkowski, zamiesz­
kały w Gd. - Sto­
ga-ch przy ul. Szpa­

ki 3 K i 31-letni Szczepan Olewnik, 
zamieszkały we Wrzeszczu przy ul. 
Zygmunta Augu-sta 12. 

Jak wykazało dochodzenie, a na­
ztępnie potwierdzi! proce~, 22 lute. 
go ub. roku ,Józef Nowak i Tadeusz 
Marszałkowski ucze,tniczvli w liba­
cji w Oliwie przy ul. S!ąik:ej gdzie 
wypili więkną ilość alkoholu Po 
wyj~ciu na ulicę zachciało im się 
przeiażdi.Jd, więc rozejrzeli Eię za ~8 

mochodem. Wpadł im w oko „Volb 
wa gen'' znajduiącv ,ię na nie <trzeż( 
nym parkingu. Nowak mia! kombi­
nerki i śrubokręt. które no,luż:-'łY 
mu da wyważPni~ w_nvil''.-7n'k~ w 
samochodowvch drzwiach '\'a,ten­
nte otwo:·7.vj _if' he~ trudr ,-,.; ,, . .,,,v. 
nątrz. Za kierownicą usi'id! T ::\for­
szałkowsk ,. 

(Dokończenie ze 'str. 3) 

Inny mankament, to przeciążęn·e w 
godzinach wieczornych pogotowie ro­
tun·koweqo zciloszen:om, chorych, któ­
rzy kwoUikujq s'ę do leczen:a w re­
jonowej przychodni. W Gdyni rozwo­
źa się sprcwe wprowadzenia w przy. 
chodniach rejonowych prze::Jłuźo:,eqo 
do aodziny 22 dyżuru iedneqo lekorzo 
oą6i-ne-qo do któreqo moąliby s'e u­
dawać ci pacjenci, którzy rnchorowoli 
w'.eczore-m. 
Odc:ążyloby to w znacznej m:erze 

ooqotow'e, klóreoo zosodniczvm zada, 
niem jest przecie-i niesienie pomocy 
w wypadkach nocilvch, c:~żkich lub ~·:e­
bezp,ecznvch dla żvcio orzypa:Jkoch 
chorobowy:h. 

Ale o pociotowiu wspom'nomv tylko 
orze'otnie, bo n:e 0·'10 ie-st tematem 
dzisiejszeqo o,rtykułu. Pójqodzinm po­
bvt w tei pfocówce pozwol:I m·i ied· 
nok potwierd~,ć stu.siność po:fetych 
rozważań na temat przedłuźcnei pra­
cy przychodni. 

Ostatnią sprawa, która było przEd· 
m:ote:-n noszeoo ze-i n·te-re-sowa,nio, jest 
syst€m prZ':imowonio chorych przez 
specjolisty-crną przychodnię chirurgicz­
no. W Gdyni n'e frzebo sk'erowanio 
od. lexarza re:onoweoo, aby być przv­
i'!'.Ym przez ch:ru-roa w wvoodk,::ich ty 
PONO ch:ru ·a:cmych. tok.eh jok zło, 
man . .- kośc,, zwichn ec:e, skolecrn,ie 
roo'eń i~P-

Sk:e:·owan·a do przychodni cl-..:rur­
aicznei da:e le,~orz reionowv w o-rzy­
padkoch, gdy z wyniku ogć!nego ba­
dan:o choreoo nasuwa mu s·e pode-i­
rzeoi'e zopo,!enia wyrostka robaczko­
weoo. lub innej doleoliwości we-·.\·nctrz 
nel. któ-ra wykryć może iedy,n,'e soecio­
li.sta. Bez skierowania przv1m:e też 

ooc;e,ta okulista, ody choremu np. 
wpodn·e do oko coś co brzeba no, 
tychm'ost usunać. 

Do innych lekarzy, tc,kich jak kardio 
loo, neuroloq, reumotoloq czy a:neko­
loa keruie pacjentów lekarz re;onowv. 
Słowem, w naałvch wypadkach specio­
Jii,ci przy::noią bezpośreG'nio, a w 
orzy,podkoch p·ze-wlekłvch chorób trze 
bo noio:erw się udać do le'.<c.:zo rejo-
no.v€qo. 

(I zet). 
• • • 

I 

W Przych:-d,i Rejonow-ei nr 2 
· przy u,. Kościuszki w $;pocie 

o qodzii1:e 17 ponLJ.ie ciszo 
i soo'.'6:, W i;>ocrekc:ni. stomctolqąicz· 
nej w,erc: s ę nie~nokojn:e no krze-set­
ku j-e-dna ie:lvno pci:ien:kc. Wkró:ce 
no hosl:i . nro,ze" z, ko ze b:olvm 
d':lW om· No;'.e:ny po: ent z;'Jwi 
s·e doo;e ·o ze k:>:co,ośc:e m r.LJ.t i ~kró 
ci mo:q rozmowe z lekarko. Bed-:-:e 
21-szvm człow'ekiem zlamcnym t-e-ąo 
p::,-,ołudn:a bólem zeba. 

Sto'TIOtolog p•zyjm(!;e od godz. 13.30 
do ,9.30. Kto miel naznaczona w:zv­
tś' ten iui był, kto Posta,n-:,w'I od dz's 
zr::', ć ri··--,d"'< z zebom ·, ,•,, 
wal się o qodz. 13 i s·.voie , 

i,rzed lzbci Morskci, bvki drobna usi.r­
ko pqy samosterze, lecz la usunięto. 

I ofice-r jachtu, który sprawdzał 

jednostkę w próbnym reis·e powiedział, 
że biorcic pod uwaae reis oceaniczny, 
miał do konstrukcji jednostki wiele 
zastrzeżeń. Po pierwsze zbyt wysoko 
było nadbudówko. o mrozem za sła­
bo na działa.nie fa.I. Sliski pokład stwo 
rzol duźe n ie bezpieczeństwo dla mlo­
oi przy procy w tru-d•:wch worur.koch 
ooqodowych. 

Ten sam I oficer stw:erdz;/: ,.N;e wie 
rzyle-m, ie doplyno do Casablanki, dla 
•eqo też wysiadłem iui w Rotterdamie. 
Pos'odone orzez kop'tcno kwolif'ko,cie 
nie uoowC'inioły o'.l d-, odbvc:o t(']k'e­
go reisu". 

• Karia be-zo:ecze·1stwa orze-w.-du,e, ie 
rio teq-'.l lYPu ic-ch::e co-·.v:nno być 
czteroosobowa zokąc. Prze::!-sta·.v'cie' 
Urzęd·u Morsk e:io stw'e·,l!il, ii ko rtę 
bezo:e:z-e,\stwo w•dai-o n1 ieąlu,~e z 
zoboa. 

I tutaj wypada postow'ć pytonie: ja­
kim prawem władze iok i oroonizato­
rzy reisu zezwolili ~apito..,o·.vi D. Dzimi­
trowiczowi no samot.na źealuae po 
ocoonicznych szlo,kach? Tym samym 
złamano obowiqzujące morskie prze­
pisy, o dodać należy, że każdy bos­
mon w kaidv,m naimnieiszym nawet 
oorcie. móalby zotrzymać jo.cht z po­
wodu nieposiadania przez niego wy­
mooa•nych dokume-n,tów. 

Kierownik sekcji inspekcyi-nei GUM-u 
zeznol, że 31 s'erpn:o ub'e<ileqo roku 
odbylo sie pierwsza inspekcie jachtu, 
która m. in. wvki:izolo brak uprawnień 
radiowych kierownika iochtu. W czasie 
druqiej inspekcii 11 wrzeJnio ub. roku 
okazało sie, że nie tylko nie uzupeł­
niono poprzednich • dokumen-tów, ole 
brok było jeszcze innych. Również trze­
cia inspekcjo w dniu 15 wrześnio ub. 
roku była niepomyślna. ole ... iocht wy. 
plynal w morze mimo jaskrowych nie-­
dociocinieć w samej koostrukcji, jecio 
wyposażeniu I niepełnych upraw­
nień kapitana D. Dzimitrowiczo. Rozpo 
czeto żywiołowo podbój ocea-nicznych 
wód. Czyżby liczono no los szcześcio? 
Jak wvkozoła rzeczvwistość w teao ty­
pu wvprowoch możne liczyć tvlko no 
własne siły, doświodcze,:e I ltm'e-jet­
ności. 

MIROSŁAW PIEPKA 

'' • 

remontowo -produkcyjnych trudności 
Sprawy handlu sq codziennym chy­

ba tematem rozmów i utyskiwań - z 
obu stron lody, Klienci narzekają no 
trud,e warunki zakupów, o personel 
no trudne warunki procy. Jak wiado­
mo, to drugie ma decydujący wpływ 
no sprawność obsługi. Stąd dążenie 
hc•1C:lu do tworzenia ,,owych placó­
wek, odpowiadających wymogom 
wsp6kzesnośc, oraz polepszenia wo­
runkćw pracy w już istniejących. 

Tym włośnie zajmuje się Zakład Bu­
dowlono • Re:nontowy Handlu i Usług 
„Budrem" w Gdańsku. Jego głównym 
zadaniem jest wykonywanie remontów 
i modernizacji oraz realizowanie in­
we.stycj1 no rzecz handlu. 

W lotach 1974-75 zakład borykał 
się z trudnościami. Obecna dyrekcjo 
startowała wiosną 1975 r., w pierw­
szym etapie regulując zaległości. Nie 
przekazanie wielu obiektów w usta­
lonym wcześniej terminie spowodowa­
ło, że zabrakło nieco do wykonania 
plonu przerobu. Sprawdzianem przyję­
tych zasad był rok ubiegły. General­
nie plon produkcji globalnej z~tol 
wykona,ny. 

Osiągnięto przerób w wysokości 93 
mln zł przy 277 zatrudnionych. Ich pla­
ce wyniosły średnio 56 tys. zł rocz­
nie. Działalność „Budremu" w mm,o­
nym roku zamknęło się zyskiem bilan­
sowym 8 mln zł, podczas gdy w la­
tach poprzednich przynosiło straty. 

Udało s.ię to dzięki temu, źe w 1976 
roku postawiono na stabilizację. 
Chodziło głównie o za-pobieżenie du­
żej fluktuacji kadry, o także uściśle­
nie wymogów, dotyczących organizacji 
procy. 

Jo k stwierdzili: dyrektor mgr Inż. 
orch. Bogusław Szulc i jego zastępca 
d/s środków produkcji mgr Janusz No­
borczyk, generalnie no wszystkich o­
biektach udało się skrócić czas remon 

tów i modernizacji oraz wykonywa­
nych inwestycji. 
Nastąpiło to m. In. dzięki temu, że 

przed przystąpieniem do robót pilno­
wano przygotowania pełnej dokumen­
tacji. Nie zawsze się to udaje, czego 
przykładem restauracja „Słowiańsko" 
we Wrzeszczu. 

Z oddanych w ub. roku placówek 
w:irto wymienić przekazany przed se­
zonem nOWf obiekt, jakim jest restau­
racjo „Myśliwsko" no Przymorzu oraz 

· po modern:zacji juź w sezonie - bar 
szybkiej obsługi „Pod Zieloną Bra­
mą", a jesienfq - sklep muzyczny przy 
ul. Heweliusza w Gdańsku. Z uzna­
niem przyjęto efekty modernizacji skle 
pu „Merino" w Gdyni. 

vJ grudniu zakończono roboty w 
sklepie obuwniczym przy ul. Boh. Mon 
te Cassino w Sopocie. Nakład wysiłku 
najlepiej ilustruje chyba fakt, fe war­
tość wykonanych tam proc wyniosło 3 
mln zł. Sklep otrzymał ciekawy wys­
trój i znactnie się powiększył. Przez 
dobudowanie nowych pomieszczeń u­
zyskano lepszą solę spri&doży. 

W ub. roku ;,Budre-m" zrealizował 

również „prywatne" morzenie - inwes­
tycje wło1ne wartości ok. 4,5 mln zł. 
Oznacza to wybudowanie magazynu, 
wiat i warsztatów produkcji pomocni­
czej (stolarnia i ślusarnio) wraz z za­
pleczem socjalnym. 

W roku b'eźącym uwaga zakładu 
koncentrować się będzie no realizacji 
programu przekształcenia al. Grunwal­
dzkiej we Wrzeszczu w centrum han­
dlowe z prmvdziwego zdarzenia . .,Bu­
drem" przystępuje do modernizacji pia 
cówek handlowych przy tym ciągu. 
Dążyć się będzie, oczywiście do szyb­
kiej i sprawnej organizacji proc w 
tym rejonie. Plon robót obejmuje m 
in. połączenie lokalu Centralnej Skła 
dnicy Harcerskiej i sklepu z krys?to­
lami w jedną dużą placówkę dla CSH 
Przewidziano także modernizację „Ce­
pl!lii" oraz utworzenie nowoczesnej pia 
cówki handlowej z dwóch sklepów w 
pobliżu ul. Waryńskiego. 

Ponadto „Społem" zaproponowało 
wykonanie wystroju restauracji gdań­
skiej w Warszawie. To efekt dobrej 
opinii, jaką zyskał „Budrem" w Gdań­
sku, najbardziej wyspecjalizowana jed­
nostka w tego rodzaju procach. 

Dzięki poczynaniom tego zakładu 
przybyło nom już sporo nowoczesnych 
i ładnych sklepów, pawilonów handlo­
wych i placówek gastronomicznych. 0-
czelcujemy, oczywiście no więcej. 

Koniec stycznio upływa pod zna­
kiem obchodów Dni Hondlowco. War­
to przy tej okazji pamiętać i o tych, 
k-t6rzy choć pośrednio, o le to kźe przy­
czyniają się do tworzenia wi.:ytówki 
'Wybr-zeźowego handlu. (łasz.) 

Kiermasz towarów przecenionych 
dla gdyńskich „Komunardów" 

Co n1oże wódka .. ? 
Wydział Handlu Przemysłu i Usług 

Urzędu Miejskiego w Gdyni wysunął 
pożvteczną propozycje, o dyrekcjo 
WPHW szybko i dobrze ją zrealizowa-
ła i w rezultacie uruchomiono przy 
Stoczni im. Komuny Paryskiej kier. 
mosz przecenionych towarów bro-,i.y 

iskach z odz,eża i dziewiarstwem, 
gdzie do sprzedaży v,y~towiono towary 
wartości 400 tys. zł Klienci kupowali 
zwłaszcza ubrania m!odziezowe i dzie­
ciece, kcswle mesl<ie i rozmaite bl•J· 
zeczki. 

Jak twierdziły k,erowniczki stoisk, 

Nie dojechali jednak do celu, gdyż 
nietrzcżwy T. l\1arsza!Kowsk1 rot.wi­
ną! nadmierną szybkość i stracił pa 
nowanie nad samochodem. W Kici­
nie, na łuku drogi „VolkswagEn" zje 
chał na pobocze i uderzył w drze­
wo. Uszkodzony pojazd jego tym­
czasowi użytkov..-nicy przyholowali 
na podwórze jednego z rolników i 
tutaj pozostawili, mówiąc, że zabio­
rą go później. Ponieważ po upły­

wie kilku dni nikt się po uszkodzo­
ny .;am,d:ód nie zghs1I, rolnik .p:,­
•.vi dom i! m li~ ę O, n:,· ':l ,:, r:in:1 1\ 

tym czas:,~ meldunek o kraciz.ieży sa 
mochodu - numery rejestracyjne 
zgadzały się. W ten sposób poszko­
dowanv odzyslrnł swą wlnsność, cho 
ciaż w stanie u,zkod7.o:iym na ok 
30 tys. zł. Jak zd'11ano mtal•ć w lo­
:,:1 d~Ch(I(' n•"' ':'! P(\ d.:-t1·• Jń 
ilości wypitego alkoholu nriez T 
:-.1ar,z2.lkowskie'.(o, jego st~żen:e we 
~-crwi :nu ,:-l > \H, ........ :, ,~a 1.K0 
pr„rq "l\e. 

W tydzień po owej niefortunnej 
przejażdżce cudzym ,Vo!kswa;;c-

odczekał. Ten 21-szy pocient, przycho­
dząc kilko godzin pozn,eJ, oszczędz;I 

sob:e i nerwów i czel<an:a. Traf'! od 
rozu,no fotel ... im oób'e', tym prę­
dze;? 

No, o;ezuoeln'e. Pani doktor, samo 
zdziw:ona pustko w poczekalni wvioś­
n·o, że poootudnie iest iak eś n:etypo­
we. Zazwyczaj pacientów n'e brokuie 
Kto qlów;iie po poludn'u odwiedza qabi 
,,,ei st-:imatoloaiczny? Procuiacv. Dz:ś 
- pani dok'.or prze-rzucc korty - no 
ooólna li czbe orzyię!ych, 14 było pro-­
cuiacvch. 

O i!e sie orie:it,uje, by oójść do sto­
mo:ol:ioa (pom'iam' tu rze-cz jasno 
orzypodek n(Jqly) n:kt z pracy sie n·e 
zwoln,io. Nie ootrofie od'Oow·edz'eć 
dloczeąo. Prowdooodobn·e utarł sie 
tc,ki zwyczo!. 

Schodzę piętro 

ooóln-e-i. Prooorci.e 
karzv inte-rnistów i 

n:żej do poradni 
tak:e: dwoje le. 
trzy pacientki. O 

:ei porze - normal-ko. Chorzy s.z:turmu­
i('! przychodnie albo o oodz. 8 albo 
o 13 (poczotek pracy lekarza). Na orzy 
kład po południu tłoczą się w poczekał 
n mn'ei w'ęcei do qodz. 16, nie-cierpli 
w!ąc sie, że to~ dłuqo trzeba czekoć 
i ce-m-antując w sob'e przeko-nonie, że 
oby dostać sie do lekarza b-zebo stro 
cić Pół dnie. 

Tyleż optymalnym, co bezsensownym 
sposobem na rozładowanie teqo sztucz 
neąo tłoku. bylobv zotrudn'e-nie, po­
wiedzmy, czterech lekarzy w aodzinoch 
od 13 do 16 i jedneao od aodz. 16 
do 18. Najlepsza metoda - zoplono­
wanie wizyty u 1-e-korzo w aodzinoch 
późniejszych jakoś nie ma powodzenia 
u chorych, którzy muszo m'eć :zdrowie, 
żeby średnio dw'e qodz'ny no swoją 
kolej czekać. 

Zwvczoiu 11ieootrzeb~eoo tłoczenia 
se w poczekalni, wprowodzajaceao 
nastrój podenerwowania i pośoiechu, 
iolc dotąd n;e udaje sie zwalczyć. O 
w!ele lep'e,i, w sopockim le:znictwie 
otwartym, (bo wvwiody przeprowadzo­
ne- w innych przychod niech potw'er­
dzo ja to również) prze-dstawio s:ę kwe 

.~t'a przestrze'.lonio podz:olu chorvch 
'10 procujących i n;eprocujących, Nie 
licząc nagłych zcchorowoń, kiedy po­
cje-nt bez wzoleclu no po-re dn'o przy­
'ety być musi, obo.wiozuie zasada: nie 
orocujqcy ie:za sie do ooludnlo, pro­
cu:acY - w qodzinoch póź1,:e;szvch. 

Sooot ie5t m;astem ludz' starszych, 
S'.onow:o oni pawoż::w orocent po­
cj~ntóu o•zychodni Dz'ę~i roząron·­
Ge:i:u na procujo:vch "ieprocuia­
• •:', t:i~ n·ccv ,·:vch~ari oneb·eci'l 

, ~c: i i 11':!Aceń W ecei w 

.~enem" J. Nowak i S. Olewnik bę­
dąc w stan:e nietrzeźwym na ul. Pa 
znafokiej zaczepili Andrzeja M., któ 
rego pobili ·i powalili na ziemię. Za 
brali oni oLerze zegarek marki „Po 
liot". Zegare'~ ten :'1owak. za pośred 
nictwem swego znajomego, przeka­
zał po· pewnym czasie wlaścicielow1 
w kawiarni „Amazonka" na tere­
nie Oliwy. Nie zmieniło to jednak 
sytuacji 1vobec toczącej się już spra 
wy. W wyniku procesu wszyscy 
trzej oskarżeni zostali uzuanl win­
nymi i otrzymali następujące kary: 
Józef Nowak - 3 lata pozb;,wieni':I 
wolności i 5 t_v~. z.I grznvny, T. Mar 
sz.alkowski i S. Olewnik - po 2 i 
nół roku pozbawienia wolności i po 
.5 t~·s. zł grzywny. Ponadto Now2.k 
i Olewnik solid~rnie mają wpłacić 
na ri:ecz PCK 2 tys. z!. T. l\farsz::il­
kowski został oozbawiony prawa 

:ad:•0n'1 "'"'~zdó"· mechanicz:­
nvch n~ okres 5 lał. 

Wyrok n:e jest jeszcze prawomoc­
ny. 

te<stylno-o~u·unkiej. Kiermasz, zloico­
lizowany w budynku no'e:ocym do 
stoczni. a położonym przv oeth auto­
busów Lnii 103, 121, 134 i 140, czynny 
jest ccdzie,,n:e w ąodzinoch m:edzy 1 J 
o 17 od dnia 19 do 31 bm. 

W towarzystwie kierownika Wydzia­
łu Handlu mgr. ANTONIEGO MAR­
WIŃSKIEGO odwiedziłam wczoraj lokal 
kiermaszu. W obszemej holi (w któ­
re-i w przy5zloścl przewiduje się uru­
chomienie sklepu spożywczecio) zastoliś 
my wiciu kup-ujqcych. Przy lodzie z 
przecenionymi moteriolomi tekstylnymi 
stola sporo kolejko kobiet, o szczeqól­
nym powodzeniem cies-zyl sie ąronato­

wv materiał na spódniczki, spodnie i 
fa,tuszki dla młodzieży nkolnej, który 
srczedawono po 20 zł za metr. 

Przy stoisku z obuwiem przeważali 
mdczyini i prawie nie widziało sie 
k!;~ntów, którzy odchod!iliby z pustymi 
re'<omi. No obu tych stoiskach wysta­
wiono towo ry wo rtcści 350 tys. zł licząc 

po cenach• obniżonych, o w miarę 
sr,rredoży zoposy będa uzupełnione. 

Nie mniejszy ruch ponowo! przy sto 

===. HMA,s;;w.w;;;ąy ra wt z 
tVm zasluq ma służbo zdrowia niż sa­
mi chorzy. Udqlo iei sie wPOiĆ w poc­
jen'.ów przekonanie, że ci, którzy dy­
sponu:a wolnym czasem przed połud­
niem n'e powinni zabierać oo tvm, 
którzy z usług przychodni korzystają 

oo południu. Z ko!ei procuiocy nau­
czyli sie zo.sieaoć oorod lekarskich po 
wyjŚci-u z procv. Pczvoodki, k"edy io­
k•ś bumela~t zom est do lobryki trafie 
od rano do p•zvchodni z zamiarem 
wvlu:::llenia druczku L-4, na.\eżq tu ro­
czej do incvdento!nvch. 

* • • 
Nie mooa teao niestety pow'edz:eć 

lekarze z Przychodni Rejon,.Pwei orzv 
ul. Lumumby no Przymorzu. Je-i pac­
jenci to przede wszystkim procujący, 

dodać trzeba - w pełni sil produkcyj­
nych, bo dzielnico wciciż jeszcze jest 
młodo, Przypadki nociooan'·o no zwal· 
ni~nie n'e nolezo tu do odosobnio-

nych. Bo! Jedna z le-korek nie zowo­
hota sie nazwać ich wr~cr ploaa. 

Przychodnio procuje na pełnych o­
brotach od rano do nocy. Tok, po­
n!ewoż czynna ie-st do Qodz. 22. O ile 
w Sopocie do południo rejestruje sie 
w iednei przychodni przec:etnie- 30-35 
oacie-ntów i po polud'\iu o iedrio trze­
cia, o nawet czo-sem o oolowe m'lie', 
tu:o,i ie-den le-korz no iednym dyżurze. 
obojetnie czy ro,no, czy po południu 
przvimuie po 60 I wiece-i pacjentów. 

No prowodzen;e stotvstvk, klo k edy 
sie leczy, n,e ma n:kt czasu. Re-iestro­
torki stomio się, rzecz iosno, zoche­
coć nieorocujocych do odwiedzenia 
pszychodni przed południem i p,rocu­
;ocvc:h co do których w:adomo dlo­
cze-oo od rano szturmuio okienko, by 
ooszli raczej do procy i wrócili zareje­
strować się no popołudnie jednok 
ujecie w korby teąo potoku ludz,k;eqo 
n'e jest zodonie-m łatwym. 

Podobne problemy, o może i więk­
sze, przeżywa Przychodnio Obwodowa 
orzy ul. Poczty Gdańskiej w Oliwie. 
Ciciżv ku niej 140 tvs, ludzi I Specjoli­
ś.ci tom zo.trudn:e-ni dbać muszo o zdro 
w·e mieszkańców Oliwv, Przymorza o­
raz częściowo Żobionki i Zaspy. 

Dane z reiestorcji: przeci<'tnie dz:en 
n:e aobi•net chinraiczny orzyjmuje 200 
oocje-,tów, okulistyczny - 150, loryn­
qoJo:i·cz:iy co najmniej 5to, labora­
torium wvkonu;e 150 o,•,alizl Szczyt 
trwa od otwo,·cio orzychodni oż do iei 
zamk'l'ęcia. Popoludnio\'VV przypada 
mn:e1 w:ęcei na oodz. 16-17. Przy­
c~odza wówczas oocie:'lci (m. in. z 
nrz-:c!,:,d,i przy ul Lumu-,,bv) ze sk'<!-· 
owo1 orni od ir~ecn:sty do so1X:1oi,-

!ty. A wiec ludz'e noprowde chorzy 
wvmooo;ący soecjolistyczneąo lecze­
nia. Z teoo wzoledu orze-prowadzanie 
oodziolu - pracuiacy PO południu, 
n'eorocujacy przed południem - m jo 
sie zupełnie z ce-Iem. Jedynym wv­
inaczn:k'e:n jaki obowiazuie. to ao­
dz·ny przvieć lekarzy, do których cho­
rzy sie przvstosowujo. 

Kiedyś w przychodni orzv ul. Lu­
,:nu-mby b'flY również aobinety specio­
listycrne. W ramach uso-row:iio,io (?) 
lecrnicl\110 otwarteoo ziikwidowono je, 
przv-o'suiąc reion do przychodni oliw­
skiej I tok pękojqcej w szwach. Od­
bywa się więc wędrówko ludów -
noio:erw internisto no Przymorzu, po­
te-11 soe:ialisto w Oliwie. 

Nie wiadomo kogo bardzie] żolo­

woć: czy tvch ledwo kuśtykojocych do 
chirurga, czy dzieci (o matkoch nie 
wspomnę) prowadzonych, od pediatry 
d<:> lo-v,nqoloqo. Po.lonerv te trwaia 

aodzinomi i za.jmu.jci n:ekiedv cały 
dzień, Tok, w;em, brakuje lekarzy. To 
jest argument, 'Y/e że n-ie dio cho-
reuo. (Rk) 

• • 

P RZERWIJMY ~elację, bo ial<ty 
pobieirne zoobse-f'\YDWO:'le w 
tych i kii-ku innych przychod­

niach dojo i~i dostotecrnv przekrój 
IO<lodn,eń. 

Szczegóły uzupełniamy w Wydziale 
Zdrowia i Opieki Społecznej Urzędu 
Woie-wódzi<'",Qo w Gdońsku, rozma­
wia'oc I kierujaco działem metodvcz­
no-o•qonizocyjnvm dr Barba rą Przed· 
wieiskQ, o toki:e z k:erown,k'em sek­
cji met.-org. w Wojewódzkim Szpitalu 
Zespo!onym dr. Janusrem AndruSikie­
wiczem. 

Dowiadujemy s:e, Ż& specjalnie- z 
myś.lq o wyoodzie pocientów procuia­
cych, w aodz. 16-18 (które nas szcze­
ąó!nie interesowały), w Trójmieśc:e zo­
trudn'o się 402 lekarzy wre-z z 'M'kwo-
1:f'kowan-,,m personelem średnim i 100 
05Ób personelu pomocnicze<io (oczvwi· 
śc:e niezo!eżn'e od stanu zofoqi w 
stacjach poootowio ratunkoweao). lot 
wo sobie wvobrozić, fok wielkie kosz­
ty są z tym rwiqzone! 

Wiele qobinetów czvnnych jest na­
wet w qodzinoch pói:n:ę;szych, do 
21 i 22, n,e mówioc o obsodz:e 111 

wvbre>e1ych placówkach. czuwaiacei do 
rano z ra-cii nocnej obsluoi chorych. 
Słabo. f.~e.kwencjo, wy,rofo•jąco s'ę 

liczbą przypadków do policzenia no­
oo'coch. sp•aw:lo, że 11p. w Gdyni i 
Sopocie dyżury w godz. 1S-22 utny-

ruch na k,ermoszu 1esl nad:;p::,dzi-ewo. 
11,e duŻ'/, zwloszczo w cedzinach orzed 
roi.poczęciem i po zakończe,, u procy, 
kiedy przychodza stoczniowcy. Ale i w 
m.~:'•yczosie kJ;entów n:e brakuje, bo 
wiem kiermasz odwiedzają rodziny 
stoczniowców I mieszkańcy okolicznych 
ulic. 

Jak stwierdziliśmy, obsługo stoisk 
jest sprawna i procuje ku zadowole­
niu klientów. Również i sprzedawcy są 
zadowoleni, bowiem stocznia zadbała 
o ici'I potrzeby I nie tylko ma ie qorącci 
herbatę do iniodoń, ole w porze obie 
dowej otl'Z;'mujq reqenerocyjnq zupę 

ze stocmiowej stołówki. 
Jedynym mankamentem, jaki zauwa­

żyliśmy, jest brok widocznej reklamy 
przed budynkiem mieszczącym kier­
masz. I ten mankament ma być jednak 
usunięty, iok zapewnił nos przedstawi 
ci.-.1 dvrekcii WPHW. 

W sumie wspólne przedsiewziecie 
Urz,:du Mieiskeqo i WPHW jest w ·pel 
ni udane i warto by cio chyba prize­
nieść no tereny innych dużych zo'do-
dów w Trójmieście. lzet. 

l&&t&W! 4 * 
moc10 tylko w porodriiach międ-zytejo. 
nowych i to w d,ni wolne od póocy. W 
Gdańsku dyżury te zachowano w 
trze-eh punktach 110, stole, jednakże 
nocna obstugo chorych w obecnym wy 
d-oniu - z powodu bardzo n;elicznych 
porad ... ,.wisi .no włosku", bo czyż nie 
lep:ej wzmocnić liczebn·e stacje pogo­
towia ratunkowego, zamiast rot-rudnioć 
kilkunastoosobowy personel w różnych 
punktach mia,s.t? 

Na, gorąco konlrontu,ję opin;,e co do 
pewnych spos trzeźeń n o tle- _pu blicy-
styczne-ąo rekonenso,ns.u. 

e Dyscyplina procy w placówko-eh 
z.drowia - to dz-iedZ'ina pozos.towiojąca 
wiele dlO życzenia, toteż trzeba na niq 
zwrócić specjo,lnq uwagę. Za s-późnie­
n'o t otwo•rciem lu.b wcześ.11iejsze :z:,a. 
mykon-ie porad-ni ponosi odpowie­
dzialność k,ierownik przychodni. On też 
mus.i swoim podpisem I pieczqtkq zo­
twierd:zić wszelkie doraźne wvwi•oi.1 in 

rormujo_ce np. o wy1sc1u lekarza r,o ze­
branie, si:kolerne, je-śli w tym czos;e przy 
podc,jq dyżury w poradinioch. 
e Pacjenci muszą być doklodnie 

informow:mi - z pomocq aktualnych 
napisów, bezpoi•ednich i te-lefonicz­
nvch wiadomości - o go-d'iinoch przy. 
jęć w plo-cÓ'Nkoch zdrow:o. Kaidą zmio 
M: t-rzeba nie.zwłocznie sygnalizować 
pod nr tel. 32-39-44, spe<jolnie powo­
łaiiy do u,d1zioelonki tego typu infor­
macji. 

e Plo,gq byr,yo nieobecność w pro.cy 
chorujqq-ch le-korzy i pielęgniarek. 

Choc:oż .n:e ma zapasów kod·rowych, 
organizacjo Zespołów Op;eki Zdrowot­
nej miało zoipe-""llić pełną Integrncję 
lecznictwo,, łącznie· z odpowiednim 
d)·sponowon?e.m pro.cown'komi. Muszą 
·przeto stać s:ę ono,chron izmem napisy 
w rodzaju „poradnio nieczynna z powo 
du choroby personelu". 

e Kłopoty re ś,rodko,ml transportu 
·na wizyty domowe powinny już nale­
żeć do prres-zfości, gdyż za.trud,"iono 
d,'Spozytoro od samochodów ł k e.row­
i;ów, mającego nie dopuszczać do za­
burzeń w tej d-zied,z,nie. 
e K'erownicy przychodni w dotych­

ezaaSowym u~tQ'.v'eniu i,ch obowiązków 

ni• mogą podołać kontrol-i. Gdyby 
przy-nojmn,eJ pól etatu mieli zapew­
nionego no tołaitwio,-,ie tych 5,prow, 
wys-zloby to r,iewąt-pl:w e z korzyścią 
dla podlleqlych ich p;eczy pkic~wek. 

e Rzecz dyskUtSyj!'lo,, czy le-ka·ze ro­
kłodowi nie powin,n,i w ~ze,-szym n ż 
dotyd1ozos zookre-sie przyjmować pocjen 
tów w godzinach popołudniowych 
ZdoHo s ę bow:em - jo,k w przy-

P ODOB:<IE jak w latach ub,e­
głych, majste.-kowiczom -­
entuzjastom modelarstwa lot-

nic:,:ego i amatorom sportu balono­
wego pl'oponujemy przeznaczenie 
o,\atn;ej 11ied1.ieli lutego na zabawę 
pod znakiem latającej „bani". 

W tyn'l dn;u bowiem odbędą ~ię 
c?.warte z kolei i.imowe zawod~· mo­
deli balonów napełnionych ciepłym 
powietrzem. 

Ich organizatorami są: Wojewódl­
ki Ośrodek Modelarstwa ZW LOK 
w Gdańsku, Aeroklub Gda11ski, 
l\llodzieżowy Dom Kultury i Dom 
Harcerza w Gdai1sku pod patrona­
tem ,,'Wieczoru Wybrzeża". 

Możliwość udziału w tej świetnej 
•zabawie ma każdy, kto zecj1ce po­
święcić 2 - 3 wieczory na frapu­
jące majsterkowanie. Znawcy bo­
wiem twierd·1,ą, że tyle właśnie cza­
su wystarczy na wykonanie statku 
powietrznego z kolorowej bibułki. 

Wlicza się w ten czas także ~tara­
nia, by mamie lub żonie nie śmie­
cić w pokoju. 

Przy konstrukcji latającej „bani" 
należy pamiętać o wymogach sta­
wianych przez organizatorów: 

e Balony mogą być wykonane 
jedynie z bibułki lub cienkiego pa­
pieru (z wyłączeniem używanego w 
modelarstw:e lotniczym pap.ieru ja­
pońskiego). 

e Model musi być przy$tosowa­
ny do napełniania go nagrzanym 
powietrzem ze specjalnego urządze­
nia i dlatego średnica otworu (wlo­
tu) powinna wynosić co najmniej 
20 cm. e O miejscu zajętym w klasyfi­
kacji ogólnej zadecyduje liczba 
punktów uzyskanych za czas lotu 
oraz za pom~·słowe i e;:tetyczne wy­
konanie balonu i jego dekorację. 

Przypuszczamy, że w ozdobieniu 
bibułkowych statków powietrznych 
z.najdzie odbicie przypadające właś­
nie w lutym 20-lecie .,\Viecz.oru Wy­
brzeża·•. 

Dla najlepszych budov--niczych 
organizatorzy przygotowują nagro­
dy i wyróżnienia. Już pisaliśmy, że 
Zakład;<,· Przemysłu Cukierniczego 
.,Bałtyk" w Gdań,ku-Oliwie w tym 
roku także ufundował:'-' słodką na­
grodę uczestnikom zimow~·ch zawo­
dów modeli balonów. \llojewódzki 
Ośrodek Modelarstwa LOK przezna­
czył dla wyróżnJonych budowni­
cz:'·ch balonów plecak i trzy chle­
baki, a także cleszące s'.ę popular­
nośc:a, wydawnictwa dla modela­
rz:'', !,lamy nadzieję, że już v.-krótcc 
poinfo:·mujemy o dalszych nagro­
dach. Czekam~· tylko na informacje 
od współorganizatorów imprezy oraz 
o wynikach zakupów., 

ę;; z & i 

podku osoby odesłanej z kwitkiem od 
o~ienko rejestmcyj11ego przy ul. Kolei,­
niczej - Że od tygodnia - jale utrzy­
muje - n.e mogło ono trof;ć O'fli do 
le-ko-·zo zc,kłodoweqo o-ni do rejonowe­
go. 

e Przyjmowanie pacjentów n,e mo­
że być uzależnione od decyzji rejestra­
tore-k. W tym przedm:oc;e jest chyba 
najwięcej do usprawnienia i na,jw;ęcej 

kwasów powodują ju-ż u progu przy­
chodni u,torczki słowne z obsa1dą nie­
których o~ie-nek re-jeHrocyjnych. 

Najwięcej uwag krytycznych - w 
świetle naszego zwiadu - odnosi się 
d-o lecznictwo gdańskiego. Mo ono, 
co prawdo, ogromne zadania. Np. Wo 
jewódzki Szpital Zespolony - zatrud­
niając 3 200 pracowników - roztocza 
podstawową opiekę lecznictą nad 200 
tysiącami osób, o działowi ·lecznictwo 
przemysłowego pod/ego ponad 90 tys. 
osób. Usługi profilaktyczno - lecznicze 
świadczy on dla polowy mieszkańców 
Gdańsko w 144 placówkach zdrowia! 

W ciągu póltoro roku istnienia, WSZ 
zdołał urzeczywistnić ,poro zamierzeń. 
Do bardziej znamiennych należy wspo 
mnione juź wydłużenie godzin przyj­
mowanie pacjentów, skuteczne zinte­
growanie pewnych działów lecznictwo 
specjolistycznego, kliniczne szkolenie 
lekarzy pediatrów, uruchomienie te­
lefonicznego punktu informacji o pla­
cówkach zdrowia, czynnego od godz. 
7-22, utworzenie poradni medycyny 
szkolnej. 
Możno do tego dodać wiele Innych 

przedsięwzięć, np. integrację laborato­
ryjna i unowocześnienie metod badań 
anolitycz,wch, uruchomienie karetki po 
gotowia obsadzonej anestezjologiem i 
pełniącej dyżury przez colą dob!l. Nie 
od rzeczy będzie takie wspomnieć o 
t'(m, że prawie polowe personelu lecz 
nictwa objęto podwyżką plac. 

Olbrzymi zakres działania sprawia 
jednak, ,e niektóre sprawy wymykoją 
s"!l r p0lo widzenia.' Dlatego pocie­
szające jest, że rozpoczęto kolejno 
przeprowadzać' kompleksowo kontrolę, 
przede w;zystk1m w przychodniach. U­
c,estniczy w niej 19-osobowy zes.pól, 
,szczegółowo onolizujqcy każdą 5trone 
dziok,nio. No razie w1•konoł swe pos­
łannictwo w Gdańsku • Nowym Por­
cie i sos·ednim B~zeźnie. 

Niezbędna jest jednak społeczno 
kontre>lo. Tako źyczliwo, mająca na 
celu dob:o 5prow'{, które nom wszy. 
stkim leży no sercu. Dlatego propo­
nuiemy, by Czytl!lnicy „W. W." przy 
każdej okazji bocznie przyglądali się 
stylowi procy personelu lecznictwa i 
o istotnych nieprowidlowościocn sygna 
lizowoli Wydziałowi Zdrowia I Opieki 
Soolecz11ej Urz~u Wojewódz-kiego w 
Gdańsku. 

Sądzimy, że wspomniany wydział sko 
rzysto również' z uwog nasuwających 
!ię przy lekturze naszej relacji. 

(WR) 
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Przygo~owujących się da zawo-
d6w po raz pierw,zy mformuJemy, 
że przyjęto za~adę n,ezamy;rnn\a or­

otworu wlotowego po napelnieni..i 
balonu ciepłym powietrze.n. Xie bę­
da mogły poza tym startować balo­
ny z podwieszonymi paleniskami. 
Dokonującym prób przypominamy, 
że ,vypusz.czenie balonu z pn:ycze­
p,onym do niego źródłem t:iepla je;t 
surm,,·o karane. W powietrzu zapala 
się zwykle balon, który przy lądo­
waniu może ,powodo\\·ać pożar z.a. 
budowań. 

Przygotowaniami do zawodów kie­
ruJe szer Wojewódzkiego Ośrodka 
l\lodelarst\\'a LOK Alek8ander C\­
gański, z którym należy kontakt~­
wać s;ę w spra,vach dotyczących 
imprez~· - listownie pod adresem: 
ZW LOK w Gda11sku, ul. Koperni­
ka 18, kod 80-952, skrytka poczto­
,,.-a 6:30 lub tele10nicznie 32-30-81. 

Xatomiast zgł~sze1:ia udziału \V 

1.awodach prz:nmu;e sekretariat 
Młodz:eżowego Domu Kultury w 
Gdai1sku przy ul. Karpiej 1 (róg ul. 
Obro1ków Poczty Polskiej), telefon: 
31-4.0-08, w poniedziałki i wtorki w 
godz. 16 - 18, a w ~rody i czwartki 
w godz. 10 - 13. 

(Lasz.) 
Fot. M. Zarzecki 

---·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-
Giełda 
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porad 
Nre moqe nastarc:zvć emalio­

wanych aarnków, adyi szybko wy· 
krusza się i nich glazura - żali się 
Joanno P. z Gdyni. 

Rację mo Czytelniczko, eliminu-· 
jąc z użycia garnki z wykruszoną 
emalią, 'prześwitujący bowiem me- I 
toi zabija witaminę C. Naczynia 
emaliowane w dobrym gatunku ma 
jq jednak wiele zalet. Są gładkie, 
co ułatwia utrzymanie ich w czys-
tości. Potrawy w nich gotowane nie 
zmieniają smoku i wyglądu. Trzeba 
jednak umiejętnie obchodzić się z 
tego rodzaju garnkami, żeby emo· 
lia nie od pryskiwola. _. 

Jej kowalki mogą podrażnić wy-\· 
rostek robaczkowy, skaleczyć prze­
wód pokarmowy, o potrowy zet­
knięte i metolem i rdzą mogą no-

• brać właściwości szkodliwych dla 
zdrowia. Jok wynika z porad Jani­
ny Molskiej, noezy,\ erpoliowonych 
nie wolno poddawać nagłym zmia­
nom temperatury, np. stawiać pu­
stego garnka no ogniu, wlewać zi­
mnej wody do rozgrzanego, o go­
rącej do zimnego. Nie należy po­
nadto w emaliowanych naczyniach 
ubijać b:olka na p·onę lub śmieta­
ny. 

Kiedy rdzo przeżre stal i gar­
nek cieknie, niektóre gospodynie, 
niby dla oszczędności zamiast wy­
rzucić,' oddają go do naprawy. 
Warto jednak pamiętać, ie nowel 
jeśli naprawione miejsce zostanie 
pobielone, Io cienka warstwo cyny 
szybko się zużyje, o emalia wokół 
i tak będzie s-ię wykruszać. 

Naczynie emaliowane myje się 
wodą z dodatkiem rndy. Proszek 
do szorowania lub zwykły druciak ._ 
systematycznie zdziera górną war- ! 
stwę emalii, przez co robi się ono I 
szorstko i coraz trudniejsza do U• j t 
mycia. Również kwasu solnego nie,.· 
należy urywać do wspomnianego 
celu. 

Kamienia kotłowego ze kia!\ na­
czyń emaliowanych nie usuwa s,ę 
źodnymi ostrymi norzedziami, lecz 
stosując gorący ocet. Dla gruntow­
nego oczyszczenia, można garnek 
emol:owany wygotować w wodzie 
z soda. Nalewa s'e zimnej wody, 
dodaje· niewielka rację sody, za­
gotowuje no małym ogniu i poza­
stow:o w stanie wrzenia ok. 5 mi­
nut. Następnie naczynie ochładza 
,ię i płucze. (r) 

-· -·-·-·-. -· -·-·-·-·-· -·· 
Z listów do redakcji 

Kto podaruje 
radioodbiornik1 
Liczący 77 lot, 10 mot ny rencisto L. G. 

ze Storoqordu (nazwisko i adres znone 
redakcji) zwrócił się do redakcji o 
wskazanie, qd.zie móąlby nabvć ąloś­
nik radiofonii bezprzewodowej, albo 
prosi o podanie adresu wytwórni ta­
kich oleśników. Pisze on . 

Dawniej można by/o te qlośniki l'a­
mawiać w urzędach pocztowych, ;ed­
nakie już od dluższeqo czasu Ich nie 
posiadają. Bardzo pragnąłbym samo!· 
ność upr:zyjemnić sobie /qcrnościq ze 
światem, nie mam jednak radiood­
biornika. ani wspomnianeqo głośnika. 

Jesteśmy przekonani, że nosi Czytel 
nicy nie zawiodą i PO skoiitoktowori·u 
~,e x redakcyjnym Dział,P,m Łączności z 
Czyleh,i~gmi (pokój 120 lub nr tel. 
31-55-42 ~olbo 31-50-41 wew. 291) 
ktoś Podoruje 're,ciście ze Starooordu 
sorowny, lecz zb1teczny w domu ra­
dioodbiornik albo ąłośn k radiofonii 
bezprzewodowej. Czeko/I'\~ l'C oomys ną 
wiadomość. W R.... -----......_ 
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DZIS 
Anastazego, Wi11ceritego 

JUTRO 
Ildefonsa, Rajmunda 

KINA 
GDłUlt 8RODM1ES CIF: u:. 

i~ RAD - l'lon"cy "1eiowit'c 
SA) od l, n, aob., n ledL g. 10, 

~ Il 11.30, 11..\Mł:K .\L!II t:: - pr,y 
ł I pioHDk'I (pol) bez ogr., 

li ' 15.ao, Mol)'IC (polJ;kl) 
NI ocr., niecił. &. ta , Tr agt'<.lia 
lllłtJdooa (USA) od l. 15, ,ob. JC. 

311 111, nledi. g. U, 17 30, 20, 
Plł~'1' - l'ięcuzek I llobinson 
lllł) od i. IZ, sob. ,:. 17, nie dz. I\. 
-~ Pntpra,un,, czy tu blJa (pol) 
od l li. aob. g. 1g. niedz g. 17, 
.I STUDY JS E 2..\ n. - Za wód 
~poller 1wt) od l. t5, sob., n iedz. 

\ I ,e, 1130, DRl'KAR:I: - t;amotn y 
W•IYW McQ (USA) od l. 1~. sob., 
i;tdJ. ,. 18.45, 19, Atonia (radz) 
XI oar., n,edz. g . 15, GEDASIA 
• Tomcio l'aluch (fr) bez ogr., 
~). alodt. g. 16, ll!gla (poi) od 
l !I. sob., niedz. g. 17.J0, 19.4~. 
J\TR.\ (Dom Harcena) - MóJ 
111r1 tpol) bez og r., sob. g. 15, 
.e<I,. I· 17, Ojci re Chrze, t ny 11 
rSA) od I. 18. sob. g. 17.30. 20, 

dt. &. 11.30, ORl::\IA KOSMOS 
• Zioło dla zuchwalyrh (Ju,cJ be1 
gr .. sob. ,. 16, nledz. g. 14, I!!, 
dut 10<1nl szacunku (wł) od 
I sob., niedz. g. 18 30, Smiech 

, c'e111aoścl (ang) od 1. 18. sob., 
' 11 g, 20.30 

UZUZCZ D.\Jll. .\ - Eliksir 
&!odo1ci (rum) bez ogr., sob. ,c. 10, 

11. niedz. g. 12, Ił, D oktor 
1Koi1e Gallland (fr> od I. 15 

c)., niedz. g lG, IS. 20, Alicja Jut 
11 Dit miozka !VSA) od l. 15, 

. g. n. zs1cz - Tr,ctowata 
od l. 12, sob. g, 16. 18. 20, 

,, & 14, 18, U, 20. ZAWISZ/1. 
Od 1ledmia wiwyt (USA) od 
1 sob„ nle<lz. g. lff, 18 20 

OLIWA DELFl'l - Z podniPsio-
1!111 taoł•m ct:SAl od I. 15. sob. 
I I U 1, 4J. IHS, rpedz . g 13.45, 
• , IS. 1945 

OWY PORT t ,L\J.\ - Avanti 
A od I. 15. sob„ n!eclr.. g. 

! .I 
SOPOT BAlT\'K Oddział 

A od I 15, sob. g . 14, 16. 18, 
I ,udz I(. \2. H . 16. 18. 20. P OL O­
l - Trędowata (pn i) od I, 12, 

• ~, n ed2. g. 14 18, lliie m a spr a 
,.; n od I. 15. sob., n i~z. I!.. 20. 
r. pl rlap w legli rud2.oziems kieJ 

bet ogr , nle-dz. I(. 14 
GDT'iH f;R0D11'.IF.SCJE W.\R. 

!Ul\'\ - Sie ma dymu b...-. ol(-
1:1 fr-wll od I. IS. sob„ niedz. 
I 13.tl. 15.30. r.ariera n a ilece­
łl rr> od I. 18. sob.. n l<"dz I(. 
~ • f!lsty dialogowe czytane). 
PL\Si - Płon•cy wi•towi<'c 

od I. ll, sob g IO. 13 1~. 
J !I. oled? i 13. I~. \9 . STl' DY J 
i \TU1':TJC - sa tropie so-
1,h NRD1 Od I. 12. sob. I( 15.30, 

t f 13. Pneprasum. czy 111 
I (po:) od I. 18. sob. ,:. 17 ~!t, 

f, 15.30 '.'ltilosna e dnl<~­
ll'lltntrna r!rl sob. !C 19 30, 

2 (. 17 30, 19.30 (listy cllalogo. 
" r.anel 
OKSYWIE MEW.\ - Drapi Płra 

od I. 15, sob. g 19. -.1o tvJ e ,n 
•111 {Pol) bez ogr., n rerlz. g. 

I I 
OBU lE :\IARYS.\ RZ - MniPj­

'I 1tUka dut,,:o (pol1 bP z ol!r„ 
l)b c 17, n!ectz g, Il 15 rra wo 
1• lu 1rSA) Od I. 18. sob. ,i. 19, 

f 17, 19 
ORlOWO SfPTl"S O.-:i!ić 

•to fpo!) ort I. 12. sob. t: 15.3n. 
~ 14, !lfr,h•t•n (USA\ orl 

,o\J. g. 17 30, 19.30, nferlz. g. 
'I lD 

GR\BOWEK F \ l ·\ 
· od l 12, soh. 

,vrro~ 
!!. 18. 18. 
O 'J!lt"WC'-Z:Vn-t 
18. sob.· ,:. 

!. ( 13.30 15 38. 
I d!ittkł (Wił ,,,. I 
I , , , f 17.!fl 20 
CRII o._r, PPo,nr-ll' - t·1,~­

" ~ód? \~ar,ów INRDl bez ogr • 
,n i 15 17 niedz. ,,: 12 14. 1~ 
\t ut ., .. IPrzornwa nora <non nd 

! <111, I( Ją nlPdt I( !ff 211 
ltr!A"O R, R'-, s - '-"i„wv1<le 

nv,oi'v Włnrhhw w Jł nc; Ił 'rar7) 
\n. .. r.ledz , '" n c.tat~il" 7:\-
1 „ n·~Al n-' ' TS . .-,iedz I! ,.8 
11\HI \l'""R I - Go„siflv 
rn ""' od I. 15, • =b„ nlec!z. ' ~ ,. ~ 
PR1'~lC7 KR \KT 'S - Z"nhvw­fl', tł-~ tradzl bP7 o!!-r. ięob. !?. 
I ni•~• I( 15 rhin,tn"wn 
Il o~ 1 13. ,ob. g. 19 IO niedz. 

11'11 

TC7rW W!Sł.'\ - Sk>rb n a "'" 
, , ,ml b<-7 nf'T.. •<>b I! 1~. 
, ( 14 T,,,.,. ,orara lr,ol\ o'1 
1 I0b. ( . 18 '.!() n lP<lt.. i(. 1~. 

" rrrnrRowo ~WIT - Pn"l rół 
1 i,,,, ~" Złot~! K rai"v ranel 
~ •t• ,o\i niPri1 f! , ~ rrzł'­
,,~,,m. r•,• ,,, t.ib ,...,"h r-cl 1. 
·1 S-".'ł<\ .,, ... .-1'., " fit W 

,~1~s11: ~rrnn,Hr~rrr K. , _ 
~'f\;'f - 01-trntll rv n1"~wa. 
~. e' '! 12 ORr-...·1, KO~-

f:'1.; - ,,., rłr•u~ 1 ,..t i;trn n i„ tf'l'r7V. 
, ,i., ~ 1" \\"l??r.C:7('"7 n, .l K '\ 

n lc"if'<•, ' m,:•oe7f"ł" ,.. !Pr'Z ~ 
,owv PORT ' ... ,, ., ., 

Jt,,, .. ,,, 1\·"ic: l<n . n l~ .... .,. a: 14 ~" 
11'11'\ \'IFT 1'1-: _ '9h•n pl,- "o 
l Wt", ~,i-~7 - 12 ~nn fl T 'R ',. -
rn - 7,•11rłtt:11 11V' 70n ril "nr t! 
• rnr\'11 ~"l'lll•11rc: rrr. r.n-

... \\• \ - C::\r'tfhV C:~'?~n'J" nipr17 
ł ,1 H ,, OKC:V'~n:o "" -r , '1! ~ - n-,; 

,,-,...,, • 1„ nn„ T' ~ f' ,, " n ~ 
ll 'l7 _ ,.,,~, 1cr"'il 11• ~,,.,. ~ 1 2 

rt \n,'\rrr~ J:' \ 1' " - '"ił t•c:"P'l. 
t,\.,,,.,., tł"> ,.,,.,.,n,,,. " nnn 

wn-t - Pr-- -r"",,,.,.. ., ł'l .. ("h"m, 
•u,, • fl nt:oJ- t'\1-,-.(l , r~PTf"~ _ 
1"'"""a t".; .... ,. ... k"' .... :f!I"'"' ,, ,:, 
1'"'" .. , • ..,...,,..,," - n~-~ ko-.. ..- ...... _ 
~ "•"t rt •~ 

RAD'O 
SOBOT.-\ - 22 styczni& 

PROGRA~I LOKAL:s; Y 

.li) Przegląd aktua!.ności Wy­
t eza, l6:-0 :.tuzyka. 16.55 Komen 
kn :iienaL"'ly , u.c..o i~o:~cf'rt LY· 

. 11 .30 Reportaż al<tu alny - J 
.bt;n:, lł .45 Felieton muzyczny 
·J. Partyki, 17.55 Re klama, 18.05 

i:r.owy ze sł uchaczami - W. 
b:sk~ 18.iS S portovta antena. 

PROGRAM IV 

:i ;1 ~!uzyka , 16.00 Wiadomości, 
J • :fowiny i nowinki m u zyczne, 
Jll) Rozmowy i r efleksje peda­
t czne, . 13 25 Czy z.naS>. swoje 

wo. 18.40 Zie mia - cz low.ek -
,!'CMwiat 19 .00 J a k być roctl.i­
:!.15 15 lekcj a język a francu­

t go, ;9.30 Sylwetka ko m pozyto 
1 11.30 Koncer t Polski e j Orkie-

:/ ~-~r:-1e-r;: ln ei . 22 16 Radio\\'e 
11' r. ,rety Poisków. 

PROGRAM I 

'I.Ol Llst z Polsk:. 15 to Muzyk" 
>lt?Ja. 1~.05 Informacje d la kie-
cćw . \6.~ U przyjaciół. !6.11 

t!1owa kronika muzyczna. t~.30 
~·ecstawlamy k om ent ujemy, 
IU Fonoteka folklor u , J7.00 Ra­
liurler. te.oo · :1-1uzyka i akt ual­
J!ci, :a.25 Nle tylko dla ki erow-
11 it::i P rar;i. rJ'""' ~).c!ni ,'o~.-n~ 

t :9.1~ w k ręgu m~lodll oper et-
rwych. \9 .40 Spiewall w „Lonclyń 
t JII Pa:ladium". ~0.05 A u dyc}a I! 
~·acka, 21.35 P rzy m u zyce o spo-r 

' 
PROGR . .\l\l II 

. !D!I Zawsze o JS .00 P rogram cli,,. 
lz ,wcząt i chło;,ców , 15.40 Har­
F1 a ~ - 2.ab;: l l"t:, ,v renP~+ ;i-:7r,. 

•.ncusklm, 15.10 Rytm, rynek .• ·re 
!Ila 16.25 MPlodi e z f"'Jł-'eretek. 

" il i. ~!assen et - i;~r,...0 e hi~zpań 
Il:'@ - muzvka b;, ' .. et owa z _ouer1 
~V~". !7.20 r•OW11'.'Ś~ m~PSi~C?. 

1 ; 11 Cz:ta ,_. - mag. woJsko,wy, 17.5~ 

H. wlenlaWSkl Il koncert d-moll, 
18.40 Czas 1 ludzie, 19 .00 Maty sia• 
kowle, 19.30 Recital fortepiano\\-y, 
20.30 Z najcenniejszych kart muzy 
kl polskiej, 21.45 Wiadomości spor 
rowe, ll:1.50 Barok <iła wu:ystkich. 

PROGRAM Ul 

l~.00 Ekspr„ae-m prr.es iw:lat, 
1!1.05 Prol(ram dnia, !'5.10 Od.kuno 
ne przeboje, 15.30 Rozrywka, 16.30 
Na „stradzle Orkiestra C. 'Rasi"­
go, 16.45 Nasz rok 77, 17.00 Ekspre 
sem przez świat. l, 05 :\luzyczna 
pcx:Lta UKF, 17.40 „Pani Aoi" -
Rłuch, 18.16 Bengotly, kongi I mara 
kasy, 18.30 Polityka dla w1,zyst­
klch. 18.4! Salon muzyki mecl1a. 
niczne.1. 19.15 Książka tygodnia 
19.30 Ekspresem przez świat, 19.35 
Opera tygodnia. 19.50 Upiorny lipa 
dPk, 20.00 Baw si~ razem z nami, 
~ 00 Fakty dnia, 22.08 Gwiazda 
slertmlu wieczorów, 22.15 Co wit>­
czór powieść w wydaniu rttwlfll<O­
wym, 22.45 Muzyka, 23.00 Z poezji 
wybranych W. Slol.>odnlka, 23.05 
Wieczorne spotkanie... 23.45 Pro­
gram na niedziel<:. 23.50 Na dob<'a 
noc gra \V. Karolak. 

SlED:l:IEI.A - u •h·cznla 

PROG RA:\l LOK A L~Y 

9.15 - Estrada - ma11. BA'RT 
- stereo - aud. A. Szostaka, 9.35 
- Balt.vcka wachta - mal(. Mar. 
Wo1. - mono. 9.55 - Wladomos­
ci. 10.00 - Notatnik l<ulturalnv 
Wybrzeża. 10.20 - Soiewam.v dla 
nieśmiałych - aud. H. Witkow­
skiej 10.4-0 - żonv r.vbaków -
aud J. Schrammowel. 16.05 
Ksi,:garskie nie,;podzlankl - aud 
M. Walickiej, 16.40 - Dom tY­
siaca i stu - aud. R. Witkow­
skiei 17.05 - 11.storle w dur -
aurl, A. Zawflsk!el(o, 17.30 - Tran 
smisfa meczu koszvkówl<i GKS 
Wvbrze±e - ~isla Kraków 

PROGRAM IV 

1.2.00 - Muzyka, 12.05 - Na wlu 
nv rachunek. 12.30 - Niedzieln.v 
l<!ermas,; muzycznv. 13.00 -, Teatr 
K la,.vk i dla Młodzieżv, I 3 30 
Fugi bachowskie w dziełach ;\lo-
7arta. 14.00 - Studio stereo za. 
nrasza. 16.00 - Wiadomości. 17.30 
- \Varszawskf Tvgodnlk Dtwic­
kowv. 18.f)I) - Gra zesoó1 n. Hen-
kol<a. 18.10 - 17 lekcja łaciny, 
18 30 Encvklooed:a kulturY. 
'9.00 Laboratorium. 19.50 
'.\fnract \Voche Salzbur!? 
1971. 2~.15 - c.d. koncertu 

PROGRA!\f I 

9.05 Wlnrlomości soortow~. 
9. !5 - Radiowy Ma,cazvn Wo.isk o 
wv. 10.05 - I.ista Przeho1ów. ll.~0 
- Radlowv Teatr <lla Dzieri '.\llod 
~zvch. ll.25 - Radiowa !\fuslco .. 
rama. 12.35 1\fuzvka. 13.00 -
'Wesolv antohu.s. 14.!to - Recital 
z oauza. 14.10 T.ve:oclnlowv 
nrzee:lad orasv. 14.20 - R~cital z 
oau~a. 14.31) - \V Jerlora,i~ch 
15.00 - Koncert tvcr.eń. 16.05 -
rnrormae1e n!a kierowców 1e.08 
- "'-'iarłomcści soortowe. '16.10 -
Teatr PR „Gosncxlarst"'O" lR 50 
- Gwia7dV 1azzu. 17.15 - NIP• 
d>:!Plne •ootk~n'e Stuctla Mlr>dvo:-n. 
18.10 - !\Tru?azvn mu7.vki ro:z:rvw ... 
kov.re1. 1 ~ ~S Przv muTv<"e o 
snor.rie. 20.05 - n,·skusia na te­
rno.tv m~er:J:z:vnarodo,.,·e. 20.40 
Nah.Y11fnieisze rzemiosło. 21.n1 
- P~rnrla onlgkle1 r,'o•enki. 21.30 

Rar'lovar!etP. 22.30 'Rew'" 
nlos~nek. 2J 115 Wiaclomoścl 
sntntowe. 23.20 Karnawa!ow~ 
r,·tmv 

PROGRA:\I IT 

9.0l.1 - ~tare w no„vvm :'itylu 
- mE.O:. liter„ 9,W - :-la orJ;!a­
nach kate<lrv we Fromhorku l!rR 
Leon Bator, 9.50 - Tv.o:odnlnwv 
orzef!lact ora~v 10.00 - J. r. P•­
endel „'ltuzvkn na wodtie" •n.10 
- ?oetvcki koncert żvrzeń. 1 ! O'» 
- Studio 'l!loclvch. ll .40 - 1\ne!? 
doty I faktv. 12.35 - Czy znasz 
t""" ksiażkP I:l.OO - Poran~k mu-
7Y~1 svrpfonicznP1 14,no - Por­
tret !iłowPm ma!o\van'"· ~4.50 -
7. ~;:i:l kr,ncrrto,vvch \Vars:,;a\\·v. 
15 .r.l) - Rarłiofe-rie. 15 ao - Trio 
„orte ,;an.o,\·e. 16.flO - Knncert 
c1-ionino\X."!-k!. 16 .30 - Pod".,_·iec-"''"'­
rek nr1.v m!krofonie. !8 .00 - z 
naicenr ' e'•zvch ki>rt muzvk! 1'.'0l· 
•k'"' 18.S.'i - Felieton aktualny 
:8.55 Kabarecik rek!amowv_ 
19.00 - Teatr PR „B:ala i,;oracz­
k;,'•. 19.4-0 - l\!uzYka. 20.00 - A. 
,lkisch - wielki mistrz batuty, 

,2!,00 - \Vo.isko. stratei::la obron­
no:ść. 21.15 - Piosenki żołn'erskle. 
21.50 \Viadomoścl sportowe, 
21.55 \Virtuozi now<!l muzYki. 
22 .30 Zaniski wsoółczesnvC'h. 
23.0'l Ekonomia, 23.35 - Nok-
turn w różnych barwach. 

PROGRA:\f 111 

9.00 - Uoiorny soadek. 9.10 -
Przebo1e bez słów 9.30 - GC,y 
•:e mówi A .... 9.50 - \V r.vtinle 
s:irr.hY. 10.00 - 60 minut na l!O­
clz!ne '1.00 Uś'l'1iechnii ,,e 
11.15 - ~lted1i~1na s,,Rnh•a ,n~'· 
7.vczna. I~ .• ,'.l - Ger!er~ł 7vPn-~., 
Berl:ng_ 12 .~!i l\'li:7vka z sal 
l<oncertow,·ch !1 ~~ - Przebo1e 7, 

nowvch olvt. 14.00 - Eksnresem 
nrze?. świat. 14.05 PervskoP. 
l'.31 - Jazzmani e;r.aia C. Port<'· 
ra. 15.00 - Pas1.a poznawcza dok­
tora Flacamartt>. 15.:lO - z t~le­
wi,vinvch widowisk ~oólkl Wa· 
sowskl - Przvbora. 15.50 - An­
toloe:ia nlosenkl francuski1'1. 16 15 
- z mu7vcznee:o arch!w11m. J~.45 
- Coś w tvm jest. 17.00 - Za· 
nr~sz:,mv do T<óiki 19.30 - Eks 0 

oresC'm nrzez świat. 19.35 - O-
pera tygodnia, 19.50 - Upiorny 
~'1i1<If'k 20 00 Sztuka J .,. Sto-
kow,idel!o. 21.00 O srebrna 
N'atal'o - z noezii K. r. Ga!-czvń­
s'<i<>l!O. 21.2~ - Razem - nowa 
ols-ta R. Deoclato. 22 .on - Faktv 
c1nia 2".' .')8 Gw1aui'a s 1Prim~u 
,v~~C"zo ... 6,v 22.15 - Rozmo\vv 1.: 

m:strzem rr!'nc' szklem . 2~ "0 - 7. 
o'.>e?ii wYbranvch W Slnhoclnl­
k~ 23 Mi - 7 warszawskich k!t,­
t·6~v jazzo,,·,·c-h. 

TELEWIZJA 
SOBOTA - 22 stycznia 

PROGRAM I 

15.20 - Redakcja szkolna tapowia 
da 

15.30 - Program dnia 
15,35 - Telewizyjny In!or_!l}ator 

Wydawniczy 
15.50 - Dla dzieci: B~śnie mojego 
dzieciństwa - ,.Szklana góra" 

16.2-0 - Radzimy rolnikom 
16.20 ·- Dziennik (kolor) 
16.40 - Ob:ektyw - program woJ. : 

krakowskiei:o. krośnień:;kiego, 
nowosądeckiego, przemyskiego, 
rzeszowskiego, tarnowskiego 

17.00 - Sobota MlO<!ych - Kalejdo 
skop · 

18.00 .- Studio Sport 
19 oo - Dobranoc dla najmłodszych 

1 program dla młoclzieżv (kolor) 
19.30 - Wieczór z dziennikiem (ko 

lor) 
20.30 - Daleko od szosy - odc. 7 

(ostatni) ot ... We dwoje" - · film 
fab TP (kolor) reż. Zhi~niew 
Chm!elewski 

21 55 - Dobry wieczór. tu Łódż -
prol(ram widowiskowo- muzyczny 
(kolor) 

22.55 - Dziennik (kolor) 
l3 10 - Kino nocne - Dziewczvnn 

na mc,tocvklu - fi-Im fab. prod. 
an<ctels!<ie1 (kolor) film clozwo­
lonv od 18 lat 

PROGRAM II 

I~ f,\\ - Proi:ram dnia 
15.55 l'śmiechv Starego Kina 

z,, świata burleski 
:a .. •o - Pcn:o!uclnle oodróżv I orzY 

!:!:od·v w nrogram·e tilmv: M0-
nasT~r bul<rarski r:!m c'ok . 
ncnr' tm><! (kol<'r\ 'P07~nlPW" ­
na Mołdawia - !ilm. clok. oro<l . 

WłECZOR WYBR Z EŻA 

Dwaj nosi czołowi ten i siści 
Jacek Niedzwiedzki i Wojci ech 
Fibak. Fibak przed kilku dniami 
wyg rał finał debla (z Tomem 
Okkerem) w Birmingham a Nie· 
dźwiedzki zwycięźył w dobrze ob 
sadzonym turnieju w Zurichu. 

CAF - Telefoto 
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Wybrzeże-Wisł'a meczem nr 1 obecnej kolejki 

Zespól WaWe skich Smoków 
rywalem gdańskich Korsarzy 

P rzed nami kolejne emocje koszy­
karskich zmagań. Dziś I jutro na 
parkietach ekstraklasy rozegrana 

zo-stanie druga kolejka mistrzows­
kich spotkań koszykarzy. 

Najbardziej interesują.cym me-

sy mężczyzn na uwagę z:asługuJe ry 
walizacja lidera wrocławskiego 
Sliiska z LKS w Łodzi oraz Reso­
vii z poznańskim Lechem w Rie-
szowie. ACH 

Dzis 1 Jutro w hall RKS Bałtyk o<lb,:­
dą si<: strefowe zawody lekkoatletyczn e 
reprezentac.1i spartakiadowych wo.1e· 
wództw: koszalińsJ<iego, słupskiego, el­
bląskiego I gdańskiego. 

W pierwszym dniu startowdć bedą Ju· 
niorzy, początek zawodów o godz. lo.30, 
rozegrane zostaną konkurencje: bieg •n a 
50 m i 60 m DPI.. skok w dal. wzwyż I o 
tyczce oraz trójskok. 

Na lodo~vej tafli 
" 

Olivii'' 
czem obecnej serii będzie gdański 
pojedynek Korsarzy - GKS Wy­
brzeże z drużyną krakowskiej \ \'1-
sly. Drużyny wawelskich Smoków 
nie trzeba nikomu rekomendować. 
Warto jedynie dodać, źe w pierw­
szej rundzie obecnej edycji rozgry­
wek wiślacy dwukrotnie pokonali 
Korsarzy w meczach w Krakowie. 
Jak będzie w meczach rewanżo­
wych? 

- Mi44ASRMitW 

Pod li - ligowym 
koszem W niedz.iel,: o godz. 1-0.30 odbędą się 

zawody juniol'ek. Startować b,:dą one w: 
biegu na 50 m i 60 m pp!., sko!.u w dal 
l wzwyż, 

• * • 
dany • rewanz 

l\lie.1skt Osrodek Sportu ! Rekr-,ac}I 
wsr,ó!nie z TKKF w Gdyni organizują 
zawody sanec-zkowe dla młodzieży s-z'<ol 
neJ z okaz.il rozpoczyna.iacych sie ferii 
zimowych. zawody odbędą się w !"..le· 
dziele o godz. Il na torze saneczkowym 
urzy ul. Kieleckiej. Dla najlepszych za­
wodniczek l zawodników prz<'widtiano 
nagrcdy i upominki UczestnicY zawo­
dów powinni zabrać ze seba sanki. In· 
formacji udziela I\IOS'R w Gdyni, ul. 
Bema 33, w godz od 10 do 14 tel. 
~2-37-33. 

hokeistów Stoczniowca 
Przed tygodniem zarówno Korsa­

rze jak i ich dzisiejsi rywale wygra 
li dwukrotnie swoje pojedynki. 
GKS na wyjeździe w Wałbrzychu, 
Wisła u siebie z warszawską Polo­
nią. Obie drużyny prezentują 
dobrą formę, emocji więc nie po­
winno zabraknąć, dobrej koszyków­
ki też. 

Koszykarze Startu Gdynia roz­
grywali w ubiegłym tygodniu mi­
strzowski turniej zespołów II-llgo­
wych natomiast dziś i jutro spotka­
ją się w kolejnych meczach z Turo 
wem Zgorzelec. 

. ~ . 
Zarz~c' \\'o.lewódzki TKKF w Gclathku 

organizuje dziś i Jutro tur,iiej bad­
mintona w gracll pojed.vńczvch junio­
rów. kot iet i mężczyzn. zawodv roz~rY­
\vane hę<i.ą w S'3li soorto\vej Szkoły 
Podstawowej nr 36 w Gdyni Chyloni 
orz:v ul. Wawrzyniaka. Poczatek w so­
bote o godz. 16.30. w niedziele o gO<lz. 
9.30. Zgłoszenia przy.tmują organizato­
rzv ti. ognisko TKKF .. Okręto\',,·iec". 

w· niedzielę w hali Wyższei Szkoły 
Wychowania Fizycznego w Oliwie odbę­
dzie ~ię turniei 1udo o mistrzostwo lI 
ligi, w ktQrym biorą uclz.iał drużyny 

Czarnych Bytom. Gwardll Katowice ! 
gosuoclarzy imprezy A ZS WS\\' F Gdańsk. 

W oie.rwszym meczu o godz. 12.30 
zm:erzą się zespoły Gwardlf orat Czar­
nych, o godz. U.30 spotka.la się AZ S 
WSWF I Gwardia, w ostatnim pojedyn. 
ku walczyć będą AZS \\'S \\'F z Czar ­
nymi. 

Sporo emocji dostarczyła piątkowa 
seria spotkań o mistrzostwo hokejo­
wej ekst ra klasy. :;'llie ,zabrakło sen. 
sacji, kt6rą była porażka ŁKS w Ło 
dzi z sosnowieckim Zagłębiem, Kie­
spodziewane ,vyniki padły także w 
Tychach, gdzie miejscowy GKS za­
ledwie zremisował z. Pomorzaninem 
Toru11. Na sensac ję zanosiło się w 
Bydgoszczy, bowiem miejscowa Po­
lonia po d·wóch tercjach prowadziła 
z liderem P odhal em .r-.·owy Targ 5:4. 
W trzeciej terc ji Podhale strzeliło 6 
b ram ek i utrzymało pozycję lidera. 
z dziewięciopunktową pnewagą 
nad Baildonem, 

W Gdańsku, h ok ei~ci Stoczniowca 
trewanżowali się Napr zod owi J anów 
za czwartkową porażkę zwyciężając 
9:5 (3:3, 4:1, 2: 1). Bramki zdobyli: 
dla Stoczniowca - Bogdan Csorich 
- 3 oraz :\Iarian Csorich: Czesław 
Drozd, Czesław P anek, Wit old Gu­
zowski, W itold Gór a i J an Blazow­
ski. Dla Kaprzodu - Marian J akze­
rek, Jan S zeja, J an Drania, J an Jer 
chel i Henryk Janiszewski. 

W pełni uda! się Stoczniowcowi re 
wanż za czwartkową przegraną, przy 
czym piątkowy suk ces gdańsz.czan 

nie podlega ! d yskusji. To jakb y inna 
drużyna wystąpiła przeciwko dobre 
mu przecież Naprzod owi. Prowadząc 
już po 12 m inutach 3:0 ·gda i1szcza n ie 
trochę zlekceważyli gości, co ci n a­
tychmiast wykorzystali i zdobyli 
trzy b:·amki, ale w drugiej i trzeciej 
te:·cji gospodarze dali pokaz swych 
strzeleck:ch timiejętności. Stooznio­
\v:ec na 5 straconych bramek, 3 

stracił grając w os!ab:eniu i to za-

ZL Mil 

Przegrana 
siódemki Śląska 

J Wobec 4 • t V@. wl<izów oilkaru, r e cznl 
S!aska Wrocław rozeJl.l'ali w D ortmun­
dzie oler wszv ćwlerćtlnalow.v oolecl.vnek 
o Puchar Euroo.v. z m lstr2em RF N .__ ____ ____________ VFL Gummersbach P o niezwykle za-

W niedz ielę, 23 bm, w Helsinkach 
rozpoczynają się mistrzostwo Europy w 
łyżwiarstwie figurowym. Nasi reprezen 
tanci, 20 bm. w przeddz ień wyjazdu 
do stolicy Finlandii, przeprowadzili na 
Torwarze ostatni w kraju trening. N/ z.: 
para taneczn a : Halina Gordon i Tade­
u5z Góra. CAF· Matuszewski - Telefoto 

·J. H·unt 
bez prawa jazdy I 

Nie !)(>mo~łv Lapewnien .. a an też. wiel­
kie napisy P•-::l s_mochodzie nu.~:.rza Ś\Vla 
ta for1nut:v , Jamesa Hunta. Br<1zvlijski 
funkcjonariusz policji drogowej postano­
wi! doprowadz:ć Hunta. który n:e miał 
przy sobie prawa jazdy na uosterunek 
a bv _go uka-rać za... prowadzenie samo­
chodu bez odpowiednich uprawnień 1 
kwallfikacj:, Dopiero na miejscu Hunt 
1dolal przekonać wszystkich. że ma zda­
ny e _~zamin i umie prowadzić samochód 
P<'kazuiąc wydrukowany program 
„Grand Prix" Brazylii która odbędzie 
się 23 bm, w lnterlagos . 

d?H i 

ciętej wyróvw·nanej oraz emoc_io-
r.uj ącej walc e. zwycl,:żyła druży-
na GummNsbach 16:H (8:8). Kaj-
w ece1 bram ek ó la Sląska zdobyli: Klem­
oel - 5, w tvm 2 z rzutów karnvch 
nraz An:czak _i Falenia - Po 3, Dla 
Gummer9':-:ach: W underlich 6 ora.:l 
Brand - ·5. Mecz rewanżowvch rozei:ra­
nv zostanie 7 lutel!O w e Wrocławiu. 
Drnżvna Sląs ka ob!ecu.1aco rozooczela 

to sootkanie, Po 7 m i nutach orowa-clzi­
la 3:0, a nasteon:e 4:3 oraz 7:4. Na 
kr6tko pcze<l or2erwa l!:Osoodarze ~do!a­
ll w.v rfr,vnać. W tym okresie najhar­
dziej wyrótnlaj ącym! sl~ zawodnikami 
w polskim zespole bvli K lernpel orar 
Antczak i Sokołowski. \ 

10 minut Po -orzer wie -'!o~oodarzom 00 
raz plerwszy udało sle zdobyć w.vrażne 
prow adzenie dz~ek i z:dob vciu trzech bra­
mek ,: rzedu. O d te~o momentu zaczeli 
!!;rać w defensvwie. s•araiąc sie za wsze! 
ka cene nie donuśc~C do strzałów za­
wodników Slaska. 

Sprawooz<lawca zachodn'on iemieckie.1 a0 

<!enc1i DPA bodkreśla . że pr,:swaga 
dwóch bramek w meczu rozeeranvm we 
\~tłasnei sali n~e 1est "iiukcese:m mis .. !'"za 
R FN. Dla bardzo • 'lnel!:o zesoołu S!a­
ska Jest to strata do odrobienia we 
wroclaw~kim meczu. Przv e>kazJ• przv­
oomina sie. te w ubie~łe1 ed,·c1i roz­
ctrvwek nuch.arowvch r6\vnief w ćwierć. 
f\n~le S!ask uokonal we \Vrocl~win 
Gummersbach 2~:15. al" prze)!r::,! w 
Dortmundz'.e ll:21l. W obecnei edvcil 
rO'ZS!'..rv\vek w ko!"zvstn~eiszei svtu;i<'ii 
•a onl<ar,,. re=! wroclawsklel!:o !'ila­
~ka . 

&& & 

wsze bez tego samego zawodnika 
- Sylwestra Bagińskiego. 

Turniej siatkówki 
,. 

,,, S,vidnikt1 
w ol11te1<. w trzecim dniu rozs:rywa­

ne20 w S wldnlku ~urnle.iu •• A" I ligi 
siatkówki meżczyzn. odb.vlv sle dwa ko­
le.ine o o.ied.vnkj. 

W o!erwazym me~tu Avia Swidnik 
ookcmala Gwardie Wrocław 3:1 (8:15, 
15:13. 15:7 15:3). Mecz b.vł bardzo zac,et.v 
l obfitował w wiele emocjonu.iacych 
zagrywek. Po «ładkirn wv~raniu oierw­
szym secie gwardzistów, bardzo ctra­
mat:vczna walka ro ?..l!orza!a w clru11im. 
w którvm orowadzenie zmieniało s:e 
co chwilę, a dzie\vięeiokrotnie \\o'Ynik 
by! r~misowy. W trzecim secie zaryso­
wała sie orzewa.i!a zawodników świdnic­
kich, wśrócl którvch bardzo dobra for­
m~ zaprezentował Tomasz Wo.itowicz. 
Zasłużone zw.vci<:stwo orzesuneło AYi<: 

Swidnlk na czwarta pozycje w tabeli 
ekstraklas.v, natomiast Gwardia Wroc­
ław soadła na oiate mie.isce. 

\V drue::m mecz.u Płomień Scsnowtec 
ookonal Reso vie 3:1 (6:15, U:9. 17:15, 
15:7). Wldzów: 2.5 tvs. 

Po szybkim. łatwym zw.vcl,:stwle Re­
sovil w oierwszvm secie. równie łatwe 
w drn:!im odniósł Płomień. NaJbardz!e.1 
emocjonujący był set trzeci, w którym 
s zala zwyci,:stwa nrzech.vlala sie na jed­
na 1,u.b drue;a atrone. 

w tym na.Hadnie.iszvm oo1edvnku 
turnleiu w zes oole zwvciezc6w V..'Vróż­
nill sie Rvszard Bosek. Leszek Molen­
da t Włodzimierz Sarlalski. W Resovil 
natomiast Bron:sla.w Bebel l Boi.uslaw 
Kanicki 

AMISH&M '*** 
Uwaga, poślizg I 

Au tomGbilklub Morski w Gdyni 
zaprasza wszystkich kierowców sa­
mochodów osobowych na specjalny 
trening jazdy w warunkach zimo­
wych. 

Trening prowadzony będzie w 
najbliższą niedzielę, na pasie star­
tow ym b. lotniska we Wrzeszczu 
od godz. 10.30 do 15. 

Mftf&f 
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Spotkania rozegrane zostaną w 
sali gdańskiego Startu przy ul. 3 
Maja. Dziś początek o ~odzinie 17, 
niedzielny re\vanż równieź o 17. 

Dodajmy jeszcze. że drugi nasz 
przedstawiciel w I lidze - gdańska 
Spójnia grać będzie tym razeri1 '.la 
wyjeździe w Lublinie przeciwko 
tamtejszej Lubliniance. Z innych 
ważniejszych pojedynków ekstrakla 

Spotkania rozegrane zostaną w 
hali Startu, Gdynia, ul. Bema 22/24 
dziś i jutro o godz. 17. 

• • • 
Koszykarki SZS AZS Gdańsk po 

zwycięskich meczach z Polonią By­
tom zmierzą się w następnych poje­
dynkach z zespołem Slęzy Wrocław. 

Pierwszy mecz dzisiaj o godz, 
18, drugi w niedzielę o godz. 10. 
Miejsce spotkań hala WSWF, Oli­
wa, ul. Wiejska 1. 

MBiH9 • fttfSf&iltfl s..zscw,we 

lekkoatleci SP nr 8 
gromią rywali 

W hali sportowej l(dyńsklego Bałtyku 
odbyły się w tych dniach kolejne, trzecie 
zawody Jigi lekkoatletycznej szkól pocl­
sta\vowych. 

W punktacji drużynowej dziewcząt 
p1erw~ze miejsce zajęła Szk·oła Podsta­
wowa nr 8 Rumia, zdobywając tącznie 
2ó7,5 pkt. Dru~:e tniejsce wywalczyła re­
prezentacja SP nr 29 Gdynia - 197 
pkt., a trzecie SP pr 39 Gdynia - 77 
pkt. Wśród chłopców triumfowała Szko 
ła Pod~tawo\'Va nr 8 Ru1nia - 212 pkt. 
przert SP nr 13 Gdynia - 112 pkt. I SP 
nr 29 Gdynia - 135 pkt. 

W łącznej punktacji (dziewczęta 
chłopcy) pierwsze miejsce zdobyła rów­
nież Szkoła Podstawowa nr 8 Rumla -
4~9.5 pkt przed SP nr 29 Gdynia - 332 
pkt. i SP nr 13 Gdynia - 298 pkt. 

A oto wyniki poszczególnych konku­
rencji, 

DZIEWCZĘTA: 50 m - Hanna MaJew 
ska (SP - 8) 6,9 sek. 2. Beata Pnyi,ysz 
(SP - 19) 7,0 sek, 3. Ale!tsandra Ckhy 
(SP - 8) 7,1 sek; 60 m pp!. - l. Jamna 
Osnowska (SP - 9) 9,7 sek, 2. Hanna !\la 
jewska (SP - 8) 11.2, 3. Yioletta Stawic­
ka (SP - 36) 11,2 sek; 400 m - 1. Wie­
sława Koprowska (SP - 39) 73,2 sek., 2. 
Bogusława Kurek (SP - 8) H,8, 3. Kata 
rzyna Judek (SP - 8) 75,8; skok w dal -
\. Aleksandra Cichy (SP - 8) 4.62. 2. Ja 
nina Os-nowsi<:, (SP - 9) 4.54, 3. Renata 
Orlowska (SP - 29) 4.52; skok wzwyi 
- I. Barbara Klein (SP - 29) HO cm, 
2. Dorota Drabińska (SP - 8) 135 cm; 
r z n t pili<<\ lekarską I. Danuta Kahlau 

kAdi i M:YSM4& 

(SP - 8) 10,10. 2. Jolanta Kostuch (SP 
- 8) 10,00, 3. Hanna Pawłowska (SP -
13) 9,80: 

CHLOPCl:': 50 m - l. Adam Laskowski 
(SP·- 13) 6,4 sek, 2. Janusz Grochowski 
(SP - 8) 6.5 sek, 3. Aleksander Cybulski 
(SP - 13) 6,6 sek.; 60 m ppl. - l. Ja­
rosław Grądzki (SP - 29) 9,6 sek., 2, 
Maciej Clesicls.1'1 (SP - 17) 10,4 sek., 3. 
Janusz Noga.isk! (SP - 8) 10.6 sek 400 
111 - I. Marek Kreft (SP - 8) 66,2 rek., 
2. Darit•sz Polasz (SP - 29) 61!.5 sek„ 3. 
Adam Ferens (SP - 39) 66,6 sek; 1000 m 
- 1. Krzysztof Kwaśniewski (SP - B) 
3. 3.05.6, 2 Dariusz Kosm:i la (SP - i), 
3.12,Z. 3. Jerzy Dzląl( {SP - 36) 3.17,5; 
skok w dal - J. Aleksander Cybulski 
{SP - 13) 5,48, 2. Marek Mańka (SP -
9) 5,36, 3. Jf!rZY Dz!ąg (SP - 36) 5.22; 
skok wzwvź l. Adam Wis!rnwski 
(SP - 13) · 175 cm., 2. Leszek Kotow\cz 
(SP - 13) 165 cm,, 3. Dariusz Polasz 
(SP - 29) 160 cm.; nut pilkĄ lekarską 
- 1. Wojciech t,uczak (SP- 9) li ,00, 2. 
Paw·el lllajewski (SP - 19) 9,80. 3. 
Krzysztof Ra~zkowski (SP - 13) 9.20. 

pą-+;q Mi 

Boks 
W najbliższą niedzielę, dnia 23 

bm. odb<idzie się w Gdańsku inaugu 
racja tegorocznego sezonu boksers­
kiego. W dniu tym drużyna Stocz­
niowca Gdańsk gościć będzie na 
własnym ringu l(roźny zespół poz­
nańskiej Olimpii. Mecz rozpocznie 
sie o godz. 11. 

Jak już informowaliśmy, tegorocz 
ne mecze rozgrywane beda, podo­
bnie jak w ubiegłym roku. w 
dwóch etapach - w pierwszym ja­
ko drużynowe mecze o Puchar Pols 
ki. w drugim natomiast jako spotka 
nie ligowe. 
Gdańscy stoczniowcy przygotowa 

ni -są do sezonu dobrze. Ostatnio 
przebywali na specjalnym zgrupo • 
waniu w Bierutowicach, gdzie szli• 
fowali swoją formę. W niedzielnym 
pojedynku z Olimpią Poznań wystą 
pią najlepsi obecnie pięściarze, m. 
in. Swiderski, Rudnicki, Baranows• 
ki i ł,uszczyński. Z powodu choro­
by na ringu nie bedzie mógł sta­
nąć jedynie Janusz Gerlecld. 

W zespole Olimpii najlepszym! za 
wodnikami będą zapewne Kosicki, 
Nowak oraz Folka! i Jakubowski. 

W taką oto sieć ochronną może zło wić się zja zdowiec, który zboczy z trasy 
w Garmisch - Partenkirchen. .. CAF-Unifcx 

Warto jeszcze wspomnieć. że w rn 
ku ubiegłym Stoczniowiec wygrał z 
Olimpią na własnym ringu 15:5, 
przegrał natomiast mecz rewanżo· 
wy w Poznaniu 6:14. (jot.) 

HiJ weoee~rw1seauwH&aaaomeza tfrifE eewt-WiNtt#Wt =·•• 
rum. (kolor). Kurs Ge'on,'a Po­
ludnlowa - !ilm clok. Rvszarda 
naclowskiego - cz. 2 rkolor) 

10.35 - Hor06l<oo Baran (ko-
lor) 

11.00 - Wielkie bitwy historii -

filmu •er. orod. a nie. ot. Od­
wrót (kolor\ 

21.35 - Horoskop - Ryby (kol or) 
21.4:1 - Z na 1Jepsz.vmi tvczeniami 

- pr0i~ram rozrvwkowv dla ora 

5 pt, - Kondycia fizyczna cz.v-
11 walka z metrvka - film fab. 
,reż. Jerzy Gruza (kolor) 

J 7 .51l - Ba 1kl'I d !~ o orostych 
Rybków albo Plpków - reż. Ja 
nusz Rzcszewski 

lewizyjny reż. Zbigniew Kuź· 
miński (kol) 

19.00 - Dobranoc dla najmłod-
szych I program dla mtodzieży 
(kolor) 

ne całą dob~ clla luclnoścl Oilwy 
I Przvmorza - tel. 52-31-34 

Pogotowie Ratunkowe, Sopot, 
ul. 20 P;;żclzlunika 778 17.40 - Telekino sorzed lat; Czte­

re.i r,a,r,cerni i oies serv1nv f~lrn 
Telewizji Polskie.I reż. K. Na­
lecki 

18.4-0 - PANORAMA - mag, inf. 
19.00 - Do-branoc dla najmlocl­

szych i orogram dla młodzieży 
1kolorl 

19.30 - Wieczór z dziennikiem 
(kolor) 

20.30 - Złota Tarka - transmisja 
koncertu finalowello festiwalu 
jazzu trad.vcyinel!:o „Old Jazz 
Meeting" w Warszawie (kolor) 

22. 10 - 24 e:octzinY (kolon 
22.20 - I Festlwal Filmów f Wi­

dowisk Telewizvlnvch w Ols,tY­
nie Ba .łka clla doroslvch - Ryb 
ków albo Pinków cz. I 

2.2 25 - Teat-r Telewizji: Grze!(orz 
Król;kit>wicz w,:. J. W. Goet­
hep;o „Faust" (kolor). reż. Grze· 
..:;orz Królikiewicz • 

IOEDZIEI.A - 23 sn·cznla 

PROGR-°\;\ł 

8.00 - Nowoczesność· w domu I 
za~rodzie 

8.25 - Studio Sport '\n<lr,eJ 
Bachleda zanrasza 

8.5., - Pros.ram dnia 
9 .0~ - Dla mloclyeh w:dzów 
Teleranek: Ks :aże I żo'lrak 
(kolor) 

10.2<> - Horoskoo - na cały rok 
1977 (kc-lor> 

10.30 - Antena 

.,Bitwa pod ?vlc,rat rok 1476" 

11.55 - Horoskoo - Byk ckolori 
12.00 - Dzcennik /kolon 
12.20 - R<:>lnicze rozmowv 
112.50 - Muzyka l ekran - plerw­

szv urogram z c.vklu koncertów 
muzyki oooularnel (kolor) 

H .00 - Horoskop - Bliźnięta (ko 
lor) 

14.05 - P1órk:em l węglem - To­
ruń 

14.30 - H o roskoo - Rak (kolon 
14.311 - Dla dzieci: Prawie balki 

lk-olor) 
15.20 - - Lew (kolor) 
15.25 - Losowanie Duhl(o Lotka 
15.40 - Horoskoo - Panr,a (ko-

lor\ 
15.45 - Studio Soort 
16 .40 - Horoskop - Waga (kolor) 
16.óO - Tele- Echo 
17.50 - Horo.,koo - sk.:.roion {ko­

lon 
18.05 - Pegaz - mal(azvn kultu­

ral ny (kolor! 
1.8.50 - Horoskop - Strzelec (ko­

lor) 
19 .00 - Wieczor ynka (kolor) 
19.~~ - \\iieczór z dz;enn1kiem (ko­

lar) 
20 3il - Horoskoo Kozioro.ec 

(kolor) 
20.35 - Bajka dla \lorostych 

Sarenka 
20.•11 - Hor~koo - Wodnik (ko­

lon 
20.50 - Wo1na l Pokój - odc. ;8 

c-own ~ków Huty ,Kato\vice" 
re:!. Jerzy !'.Hchotek 

22 .-1-0 - Stucllo Soort 

PROGRAl\J n 
10.~5 - Program dnia • 
10.50 - Królowie ciucha - drugi 

oro{(ram z cyklu Ouera 
I Fest,wal Filmów i Widowisk 
Telew:z.v.inych w O1.sztynie 

11.30 - Teatr Komedii: Klara Fe­
her - "':vstarczv jeden telefon, 
reż. Czesław Wo!lejko 

12.40 - Dla dzieci: Gzdacz I Inni 
- scen. I reż. Maciej Wo.itysz­
ko (kolor) 

13.10 - Teatr Mal.vch Form: Ire­
neusz Iredvńskf - Próba. reż, 
Woiciech Marczewski 

13A0 - Były sobse dwa obole -
odc. 2 z cykLu: ŻYwot.v instru­
mentów (kolor) 

14.40 - Teatr Telewizji: Woic!ecb 
Bo11:11slaw!kl - Soazm.v modne. 
reż. E.wa Banacka (kolon 

15.50 - Ba.ika dla dorosłych 
Rybków albo P:pków reż. Ja­
nusz Rzeszewsk! 

18 00 - Winda - nr S - Kabaret 
w reżyserii Andrzeja Zaorskie-
11:0 (kolor) 

1~.30 - Ba'-ka dla dorosłych RYb 
ków albo Pipków - Janusz Rze 

~7ew::ki 
17.00 - czt<"rclziesto\~tel< odc. 

18.00 - Studio Sport 
19.00 - Wieczorynka (kolor) 
19.3-0 - Wieczór z clziennlkiem 

(kolor) 
20.30 ~ Właśnie leci kabarecik 

scen. I reż. Ol~a Lip:ńska 
21.05 - Sztuka mody 
21.25 - Teatr Telewizji: Stan,slaw 
Wysoiańsk! - scen. I reż. Kr.v­
st.vna i Michał Bogusławscy 
(ko.Jor). wyk. Ma.la Komorow­
ska. Piotr Fronczewski. Marek 
Walczewski 

PO:SIEDZIALEK - 24 styrznla 

PROGRAM I 

15.55 - Program dnia 
16.00 - Dziennik (kolor) 
16.10 - Obiektyw - program woJ. 

białostockiego, b(alskopodlaskie­
go. ciechanowsk:ego, chełmskie­
go, lubelskiego, łomżyńskiego, 
ostro!~ckiego, płockiego, siedlec­
kiego, skierniewickiego, suwal­
skiego, włocławskiego, zamoj­
skiego 

16,30 - Dla .dziecl: Teleferie ,e 
zv.'ierzyńcem 

17.15 - Dla dzieci: Przygody c zar­
nego królewicza (kolor) 

17.rn - Lektury pegaza 
rn .oo - I Festiwal Filmów I Wido­

wisk Telewizyjnych w Olszty­
nle - Dźwig - polski film te-

19.30 - Wieczór dzlennlkiem 
(kolor) 

00.30 - Teatr Telewiz.ii na Sw!C'­
cie: Reiner ,verner Fasshlnder 
i Ditrich Lollmaann, .. Bremen­
ska wolność" spektakl RFN 
(kolor) 

22 .00 - Camerata - magazyn mu­
zyczny (kolor) 

22.40 - Dziennik (kolor). 

PROGRAM OSWIATOWY 
15.20 - NURT - Nauk! polityczn~ 

- Wieś gospodarna I nowoczess 
na wyki. prof. dr Franciszek 
Tomczak 

DYŻURY 
Ostre dyżury pelni4: sobota, 22 

h m. - Ins~. Chirurgi! AM z In­
stytutem Chorób \Vewnętrzny~ ~l 

A:\! w Gdańsku, ul. Dębinki 7 
niedziela, 23 bm.· - Oddział Ch! 

rurgiczny Wojewódzkiego Szpitala 
w Gdańsku z Oddziałem Wew­
nętrznym l Oddziałem Chorót> 
Oczu Wojewódzkiego Szpitala w 
Gdańsku, Swierczcwskicgo 116 

Pogotowie Ratunl<owe1 Gdańłik· 
Wrzeszcz, al. Zwycięstwa 40 czyn­
ne całą dob~ 

- nagle wypadki - tel. 999 
- Inne telefony - 41·10 -00. 32· 

29-29, 32-39-24 I 32-36-14 
Pogoto,vie Ratunkowe, Gdańsk· 

Oliwa, ul, Piastow~ka 27 · - czvn ~ 
ne od g, H.30 do 7.30, ni c·clz. czyn-

- nagle wypadki - tel. 999 
- nagle zachorowanla i prze-

wozy chorych - tel. 51-24-55 
Pogotowie Ratunkowe. Gd>•nl& 

- wypadki l nagle zachorowanie 
(czynni' całą dobc:) - tel. 20-00- 0Z 
I 999 
Dyżury stomatologiczne: w dni 

powszccln!e od g. 20 do 7, w wol­
ne soboty, niedziele ! święta or! 
g. !O do 7 rano. dnla nc.stępnego 

- Jnfor1nacja. medyczna tel 
21 -35-35, czynna od g. 7 cło 21 

APTlml 
Dyżur dzienny w niedzielę, tł 

bm. pełnią: Gdańsk-Wrzeszcz, al 
Zwycięstwa 35; Grunwaldzka 
30/32; Przymorze, ul. Obroóców 
Wybrzrża 2; Gdańsżt-Oliwa. Bit~.vy 
Oliwskiej 34; Sopot, Grunwaldzka 
64: Gdyni~, Sląska 43 

Stale dyżury norne pełni\: 
Gdańsk, Jaskókzo/· li'); Gdafr;~i;;-
1,Vrzeszcz, al. Zwyci~st\va ~ 3~; 
Grunwaldzka 30132; Oliwa. Ditwy 
Oliwskiej 34; Gdańsk-Przymorze 
Obrnńców \Vybrzeża 2; Sopot, f2runwalclzka 64; Gdynia, Sląska 

Telefon. Zaufania - Anonimowy 
i6~rJaciel - tel. 31-00-00 w goclz . 

Telefoniczna Poradnia Jezykowa 
UG - cz:vnna codz!enn' e (z wyi. 
śwląt) w godz. 13- 15, tel. 41-15-i'ft 

SumPry tclłl' ·'onó\v alarn1owych 
kom. straży pcżnnych: Gclańsk 
Gdynia, Sop<.:t, Pruszcz Gd~ń~ 
ski, Starogard - sn. 



• 
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Ruiny Leptis Magna 

Dobry n_a ___,..__wszy~tkie drogi Tajemnice k~lików - jeszcze jedna 

Tysiące malutkich kulików, ptasz­
ków z rodziny rnew siewek opuszcza no 
jesieni tundrę syberyjską i po przcbv­
du ogromnej przestrzeni 9 tys. km 
przylatuje do Australii, w pobliżu mi-ej 
scowości Darwin. · 

Dla mieszkańców miasta i okolicz­

o 
ciwieństwie jednak do gęsi arktycznej 
względnie europejskiego wróbla, o ku 
liku wciqi jeszcze molo wiemy. 

We wrzefoiu kuliki opuszczoja ro­
dzinne okolice, pozc»towioiqc za sooa 
zomorzojqcq tundrę i nmtęp11ie w 
zwartych kluczach docierają do pl:, 
wybrzeży oustroldskich. W listopadzie 
- kiedy zaczyna się pora monsunów -
kuliki odbywają coś w rodzaju „rnini­
migracji", odlatując do południowych 
regionów Austrolii rnpewniajqc ,o~ie 

&JAS4¼hiui9c#i 

00 
dzięki temu wyzywienle 
rok. 

Po Nowym ~oku kuliki zjawiają s1ę 
ponownie w ~entrolnych i północny-:h 
okolicach Australii, ogromne ich ,la­
do okupują przedmieścia Darwin, do­
póki jakiś tajemniczy, im tylko z~any 
sygnał nie nokaie „wielkiej zbiórki" i 
pory odlotu. Wówczas blyskawicmie 
gromad1q si(l i wkrótce znikają nad 
horyzontem, oby za kilko miesięcy po­
wtórzyć swój coroczny cykl podróży. 

i -& 

. nyth regionów przybycie kuiikow jest 
pierwszym sygn-otem rozpoczqcio 4-
miesięcmego sezo,Ju monsuriowe90. 
Jest to równiei: omakq, że w syberyj­
skiej tundrze zaczęło królować niepo­
dzielnie zima. Kuliki - o iest ich k,lko­
dziesiqt gatunków - zamieszkują, po­
dobnie jak inne brodźce, brz,egi wó:l i 
mokradeł Europy, Azji i Ameryki. \•J 
Polsce znany iest qatunek kulika wiel­
kiego, znajdującego się pod ochronq. 

W Australii występuje odmiana ma­
łego kulika Ptaszek ten przez ~iLko 
miesięcy· w roku związany jest n;eroz­
lqczn ie z a lłStrol ijskim krajobrazem. 

Niezwykła galeria 

Libia, Ruiny leptis Magna, w staroiyt 
ności kolonii fenickiej założonej w VI w. 
p.n.e. na wybrzeżu Afryki północnej. W 
czasie proc archeologicznych w latach 
dwudziestych naszego wieku odslon,ęto 
tu ·m. in. resztki murów obronnych, fo­
rum, bazyliki, amfiteatru, term oraz lu­
ku triumfalnego. 

CAF - Undro 

Trzech studentów uniwersytetu 
w Dortmundzie· (RFN) skonstruo­
wało ten oryginalny poduszko­
wiec, poruszający się równie do­
brze po drogach i bezdrożach, 
jak po ... wodzie. CAF-DPA 

l&®ł 1L&Pii &m 

Brylant 
Lt Cartiera 

Szcząki, bilety 
i ... żądła 

·Kandydat partii rządowej do przysz­
łych v;yborów municypalnych w Bra­
zylii, Ailton GonPs w celu uczynie­
nia swej kampanii wyborczej bardziej 
11 gryzącą·'i postano\vil rozdać gratiso-..:vo 
swoim wyborcom... sztuczne uzębienie_. 
\Vszysc-y uprawnieni do głosu mi.eszkan 
cy nievdelkiq.{o rnjasteczlta Juaz€iro na 
północy kraju otrzymali 2.500 ~ltuk 
szczęk, przydzielanych Im bez względu 
na stan lch uze;bienla. 

\V innej miejsc-o,vo(;;ci na południu kra 
ju przetlstav,.riciele vdę-kszości w celu 
,vyelimit10\va:1:a swych przecl\vnik.Jw 

· wpadli na bardziej radykalny sposób. 
uzyskanią prze~,·a~i polityCT.nej. Sk~eTo~ 
wali oni ró.1 pszczół n~ uczestników mi 
tyngu """·borczego opozycji Oc7yv.'iście 
wybuchła n~nika wśród 3 tysięcy zebra 
nycl1. którzy w popłochu opuścili try­
bun_\· UciE::·kł także prei~e:1.t. _Jes'..-::cze in 
n~· .. chwyt wyborczy" znsto~O\Vał ka?1-
dydat \Yiększości w miejscowoś(i. Can1· 
pinas w pobliżu Sao Paulo. 
\Vykorzystując zan1Bowanle 1niejsco .. 

wycl1 kibiców piłki nożnej rozdał 30 ty 
sięcy b-ez~Jłatnych biletów na zbliżaJ~cy 
si,: mecz rozgrywąny przez miejsc-ową 
drużynę. Bilety zostały opłacone oczywi 
ście z jego własne1 kieszeni. 

4? ffdfoj iX;fdbAG& ie 

,v 
Zdaniem kustosza mureum przyrod­

niczego w Darwin - Alono Dortno!la. 
zwyczaje kulika zaliczone są do wi!ll­
kich transkontynentalnych przemiesz­
czeń pewnych odmian ptaków. W prze 

Z [l{)nad 4 tys. prehistorycznych 
rycin skalnych składa się niez\vy-

kla galeria obrazów, która zo,tała 
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Barbara Kaczmarowska 
portretuje luminarzy kultury 

Pisaliśmy już o wielu nagroclach 
na międzynarodowych ekspozy­
cjach. jakie przypadły młodej artys 
tce _:_ malarce z Sopotu. nied:iw­
n('j absolwentce Wyhzej Szk··iy 
Sztuk Plastyczr.ych w Gdań,ku. 
B:ubane Kanmarowsk:d. Obecna 
jej wystawa w Rzymie, w s!ynn~j 
l'(alerii ,,Il Trittico" przy Via ;\1ar­
gutta, przynosi nowe, orygina~ne 
prace tej u!alentowanej malarki. 

Obo}c surreallstycznych kornpozy- 1111:ii!l'··'i',w.,' 

cji, którymi otworz:rla sobie drogę 
na artystyczny rynek Zachodu, ()O· 
jawiły się obrazy o charakterze a-

iFM& M frMM 
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Prof. Morion Wieczysty 
gościem gda~skieu-o ĄKT 

Ten piękny brylant o wadze 107,07 
karata, znaleziony dwa lata temu w Af­
ryce południowej, nazwany rostal imie­
niem słynnego paryskiega jubilera 
Louisa Cartiera. Kunsztownie szlifowa­
ny kamień ubezpieczono no pięć mi-
lionów dolarów. CAF AP 

RM ¼#PiWEWiłiii!A 

„17 km wolnościu 
W studiu filmowym w Barrandowle roz , 

poczęto kręcenie fabularnego filmu ko- , 
loro'\vego pt. .,11 knt wolnoścP'4 \V fil- 1 

mie tym, realizowanym przez reżysera 
Ivo Novaka, wystąpią aktorzy Sceny Pol 
skiej .. TiPSzyfJskkg(") divadla 1

, - Kazi­
mier:,, Siedlaczek, Rudolf ~loliński i Ka· , 
rol Tyrlik w rolach polskich żołnier,.y 
Wojsk Ochrony Pogranicza. Witold Ry­
bicki będzie grai natomiast rolę polskie- : 
go leśniczego. 

Akademicki Klub Taneczny SZSP 
Politechniki Gdaf1sklej je3t jednym 
z najbardziej aktywnych klubów, 
zrzeszonych w Federacji Stowarz.y­
sze11 i Kl1Jbów Tanecznych w Pol­
sce. Swoją twórczą działalność pro­
wadzi od 9 lat. Organizuje nie tyl­
ko kursy tar,ca i turnieje, ale rów­
nie± inne, atrakcyjne imprezy, pro 

W ubiegłym roku, z okazji 20-lecia. 
amatorskiego ruchu taneczneg:1 w 
Polsce, :\KT SZSP Politechniki 
Gdańsklcj wyróżniony został za S\VO 

ją działalno~ć dyplomer.n ministra 
kultur;: i sztuki Warto jeszcze do­
dać. że pary tanf:'czne klubu należą 
do CZL.fówki pcili;k:ch par turniejo­
wych. 

Autoportret Sarbory 

negdotycznym. Są to mianowicie 
pastelowe, robione „na gorąco'', re 
alistyczne portrety wyb:tnych :urni 
narzy kul tury. A ,vięc jest tam na 
przykład 'Alberto ::VIoravia - słyn-
ny współczesny pisari; wło~ki. Gior­
l(io de Chirico - nestor v.·spółczes-
11ej awangardy malarskiej. Renato 
Guttuso - znany włmki artysta ma 

I larz, wielki realista. od lat związa­
, nY z działalnoi;cią lewicową we \iiło 

1

1 szech, znakomity polski rysownik, 
zamieszkały stale w Londynie Fe­
liks Towlski • i widu in.nych. 

Rzym~ka wystawa odbywa się p,:,d 
auspicjami naszej ...ambasady, a we 
wrześniu ekspozycja ma zostać za­
p,erentow.i.na 1v Warszawie. (sicr.} 

Gohusta11u 
niedawno oclkryta w rejonie Gobu­
stanu, niedaleko Morza Kaspijsk'.~­
go. Rysunki te, które zaczęły pow­
stawać przed około 10 tys. laty, są 
zadziwiającą ilustracją z życia spo 
łeczności ich twórców. Najstarsze z 
tej galerii pochodzą z okresu mezo 
litu i uzupełniane były rycinami z 
czasów neolitu i epoki brązu. Z 
tej ostatniej, w pobliżu zachowały 
się nawet ozdoby i narzędzia. 

Ryciny przedstawiają stada dzi­
kich bawołów, konie, osły, gazele i 
kozy, sceny łO\vieckie, lodzie, sieci 
rybackie, grupy tancerzy, a naw::-t 
scer,ę porywania dziewcząt. W epo­
ce b:·ąz.u myś!iwyci1 _rysowano już . 

na koniach. Zachowały się też .;la­
dy z .,najno\vszego" okresu np. na­
pis legionu rzymsk:ego pcchodzi z 
I w. n. c., a inskrypcje perskie z 
XIII-XIV \\', Wzgórza, na których 
znaleziono te lt1teresujące ryc:n:; 
:skalne. ~ą obecnie położone po­
śroclku słonego stepu. Kiedy żyli tu 
ludzie prehistoryczni, skały te ota­
czała bujna roślinność i położone 
były bezpośrednio u brzegu morza. 

& AłWWW 

Forteplan 
I. Paderewskiego 

Forte-pian marki Steinway. na którym 
koncerto,vał Ignacy Paderew~ki \V la­
tach 1892 i 1893, został w tych dniac11 
Przekazany \vaszyngtońskiemu muzeun1. 
.. Smithsonian - lnstituts". ~a uroczy­
stości Jlrzekazanla tego Instrumentu, _o­
becpych byto m. in. ośmiu członko:v 
rodziny Steinv.;--ayó,v oraz ?-na.ny 01an1-
sta amer:,·kański, ,·au Cltburn, 

Równouprawnienie 
po australijsku 
Parlament federalnego sianu po­

łudniowoaustra1ij skicgo w ,\de 
laidc uch1valił o,:tatnio ustawę. k,ó 
ra jako zbrodnię określa z.gwałce­

nie kobiP1.y przez jej małżonka. W 
ten sposób - jak stwierdził austra­
lijski minister sprawiedliwości, Pe­
ter Duncan - ,,po raz pierwszy u­
znano kobietę za pełnowartościo­
wego i równopra,.vnego 
małżeństwie". 

TABORET, TECZKA, TELEFON, TER 

~ 
MOMETR, TALERZ, TAPCZAN, TELE­
WIZOR, TATUAŻ, TOREBKA, TRZCI­
NA - oto rozwiazonie naszego kon 

\ kur·su sprzed tygÓdnia. · 

\ W losowaniu nogróó ~zczęście 

~ 
miała tym rozem Albina Magierska, 
zamieszkało w Gdańsku-Wrzeszczu, 

przy ul. Lelewela nr 13/1. Prosimy 
jq więc o odebranie nagrody w dzia 
le admin i stracji „Wieczoru Wybrze-
ża", pokój nr 212 - Gdońs.k, ul. 
Torg Drzewny 3/7 , w godz. od 11 do 
15. DZJ..NNIK ROBOTNICZEJ 

SPOtDZIELNI 
WVDAWNl~ZEJ 

,,PRASA-KSIAZKA-RUCH'' 
Wydawca Gdańs1<1e Wvdawnictwo 
Prasowe RS W rau Drzewny -
1/11 1:0 ":,~ Gdansł< 

Prezes AKT SZSP PG S. Olek wręcza prof. M. Wieczystemu dyplom hono· 
·rowego członka klubu. 1, 

Stół ozdobq jest pokoju 
Dziś zamieszczamy kolejny rysunek 

konkursowy, na którym należy odszu 
koć 10 rzeczowników rozpoczynają­

\ cych się na literę S. Kto je odnoj-
{ dz:e i nadeśle do najbliższego 

Redagu.)~ rrnlegium: RedaKcJa -
Gd raro .Dnewn:v 3/'7 Telefony: 

:.H-11·2.4 - red nacz ~t"k.retaria! 
31-4:1.-10 - z-ca red nacz.elneg:o 
3! -"6- 14 - sel<retan redakcji 
31-51-65 - dz '<ulturalny 
31-n-31 - dz el<on mors1<I 
31 - 50 -41 wew LI 2 - dz soołeczny 

31-27-49 - dz rnletsl<i 
31-85-05 - d• sportowy 
3!-5j-42 - dz łączności z Czy. 

telnikaml orzvimu1e interesan. 
tów w ~odz l0-1'2. orawn11< wtorki 
E(odz 15--17 ~oboly godz 12-13 
dvżurov publlcvsta śrorly t Pi'ltki 
gad, 15-16 

31-50-41 - centrala - l'!czy ze 
wszvstk:imi dt.ialam1 

21 -51 -4~ - or,,.dsta Wideł w GcJy. 
nl. ul 3 Ma IB 211:n nr 6 
Biuro Qgłoszrti Gdańsll. Tar;: 

Drzewnv 3/7 1e lefon 31 -3~ -80 
Drzewny J/7 telefon tl-35-80 

Czvnne les1 w godz 8- 15 Jj. w 
sobote w goclz 8 - 12 15 
UPT - Gdvnia J Gdynia ul. 

10 Lutego LO telefon 21-75-79 
W l!OdZ !\-J 7 

(JPT - Sopot 1, Sopot ul K9ś-
cluu.1<1 i. tekfon 51-17 -84 w 
gorlz tfl---17 snbotv 1~-15 

UPT - Gdańs~ ~. Wr,.eszcz. al 
Grunwald1.1<a 108 t.el 41-óG-31 
w godz a . -13 

Ol'PT - Grlań sk 1 Grlańsk . ul 
Długa 22/28 telefon 31 -80-84 w 
~orlz il-·20 

WVP _ EloląJ!,. alac Slowiati-
skl t/3 

3\-~5-59 - ctyr„1<cla I sekretariat 
Wvrlawntc-twa 

tnrnrm~ t:"11 !) or€'nt1mrracle urlz le, .. 
la1a \\~?.V"itkte pl~ró1..v-k\ poci:tv 
ora2 Pner~iehlors:twa tTOr')W'-i?f'<'~· 

ni.:i.nia Prasv t K s 1a,1<! RS\\' 
.Pra5;a - 1<s1ctż'ka - Ruch'' w 
ca!vm kralu 

Prenumerata roezna - 312 d, 
pólroc7n. - 15~ il. kwartalna -
78 zł mlest,:czna - 26 zł 

N~sz ~dres onc1towy: Rerlak-
c1a , Wieriór Wvbrzeta" R0-953 
Oda ńsk I sKrvtl<a oocztowa nr 
185 'Jr tn~eksu ,505~ 

Zam. 104 - N-ł 
\\'P 

pagujące dobry. t~niec. Szczególną 
popularnością cieszą się ostatnio 
wśród studentów i młodzieży szkol 
nei cotygodniowe, czwartkowe spoL 
kania członków klubu, organizowa 
ne w edu dalszego popularyzow:i­
nia sztuki taoecznej, tak ważnej w 
życiu towarzyskim \vszystidch ludzi 

Prof. M. Wieczysty demonstruje to· 
niec w argentyńskim stylu. 

Fot. L. Badowski 

Niedawno, z inicjatywy Akade­
mickiego Klubu Tanecznego SZSP 
Politechniki Gdań,kif'i, odbyło się 
w studenckim klubie „Kwadrato­
wa'' interesujące spotkanie z prof. 
.'.\l:lrianem Wieczystym - twórcą 

ruchu artyst)·cznego w. tej dziedzi­
nie oraz założycielem Pol,kh•go Klu 
bu Tanecznego. Prof. M. Wieczysty 
rozpoczął spotkanie od ... nauki tan 
ga - tańca. który znów króluj~ na 
wszy:otkicl! ntcnrnl parkietach świ;,­
ta, a j~go południowy. argcntyó-ki 
styl przywrócił mu właśnie w na­
,zym kraju prof. Vv'ieczysty. 

Spotkanie upłyn~ło w bardzo 'mi-
lej atmo~f.erze. w cza.sic które,ro 

W dużych pokojach ~tół ustawia 
się na środku. .Jest on centralnym 
głównym· sprzętem wnętrza. Do je­
go centralnego położenia dostoso­
wuje się pozostałe wyposażenie p0-
koju. 

Inaczej jest w pokojach malJTh. 
Slół musi się w nich znaleźć przy 
ścianie, a nawet bardzo często nie 
ma tu dla niego miejsca. Trzeba 
zadowolić się niskim stolikiem, 
zwanym jamnikiem-lub lawą. 

Na blat dużego wysokiego ,tolu 
patrz~· się pod ni<'wiclkim k:,tr>m. 
więc blatu tego raeze.i ~'.ę n;e ·deko 
ruje. :\Ialy, ni,ki stolik jest nato­
miast stale pod naszym wirokiem. 
Trzeba więc plastycmie wykor,:y­
stać tę, często obsenvowaną, plasz-

prof. M. Wieczysty otn:~·mał dyplom czyznę. . , . 
honorowego członka ,\KT SZSP Po Pan P_iotr T. ,: Oliwy, podązaJąc . . . , . . l tym tokiem rozumowa11la, sam zro 
htechnik:1 Gdansk1e,1. bił sobie taki mały stollk - ozd,1-

1 Ci/Mt Wdlłłtil!ME-SWWMIW\ fi bę swego kawalerskiego pokoju. !Ile 

QCC:.-oo~cepo 

bel ten składa się z dwu pla . .z:­
czyzn: dolnej i gón,ej oraz łączą­
cych je podparć. Płaszczyzną dolną 
:oą deski obite skórą i połączone z 
sobą. Do tej plaszc,:yzny przybija 
,ię lub przykręca fragmenty okor:i­
wanych i obrobionych do bieli p.:.i, 
np. uschłych małych sosenek z po­
zostawionymi przy nich sękami lub 
nawet początkami gałęzi. Pni ta­
kich powinno być trzy, jedn.-ik'J­
wej wysokości ok. 3.5-40 cm. r-;a 
nich stawia się blat stołu. 

Chcialob:,· się, żeby ten min: - las 
pod blall'm byt widoczny, \Vięc blat 
robimy i dwu. z: ostlifowanymi 
brzegami, xzyb o grubości 8 mm 
każda. Lepszy byłby, oczywiście. 
plek:siglas. ale - niestety - nie 
ma go w' handlu. 
Szkło jest ciężkie. ·Nie musi się 

więc szyb, stanowiących blat, przy­
t\\·ierdzać do pionowych pni. Mię­
dz:y szyby blatu wkłada się to co 
się chce wyeksponować. Mogą to 
być np. zasuszone k·,viaty, liście, e ­
tykiety pudelek od zapałek,, papie­
rosó,v, podstawki od kum do piwa. 
U p. Piotra T. były to drobne mo­
nety z krajów. które w swych ma 
rvnarskich \'-·ędró\\'kach odwiedził. 
:<1onety były różnej grubości. więc 
je musiał przykleić do dolnej szy­
by. aby nie przesmvały :;ię. 

Takiego stołu nie można oczywi­
~cie wszędzie ustawić. Nie nad,1je 
!ię on np. do mieszkań. gdzie są 
małe dzieci lub rozbrykany µies. 
Swietnl1' natomia~t ożywia m'lle 
wnętrze mlenkaln@ dorosłej spokoi 
nej osob:,. 

MARJA:'>i GRABOWf,;KI 

, czwartku prawidłowe rozwiązanie 
ten weżmie udział w losowaniu jed­
nej z dwóch naqród - aparatu fo. 
toqroficzneqo lub prodiża elektrycz 
neqo. Nagrody są oczywiście do wy 
boru. 

Przypominamy nasz adres: ,.Wia­
cz6r Wybrzeto", 80- 958 Gdańsk, 

skrytka pocttowa nr 185, 

No kopercie prosimy o dopisek: 

.,Czy jesteś spostrzegawcry ?". \ ~-------~ 
Krzem na wagę 
elektroniki 
·w Za-kładach 1\zotowych w Tar­

nowie buduje się nowoczesną wy­

twórnię krz:emu półprzewodnik'.lwe­

go, która dostarczać będzie 15 ton 
krzemu rocznie. ,Pozv,roli to na po­
ważne zrn111eJszenie importu tego 
półproduktu, l_)Otrzcbnego dla rozwi 
jającego się przemysłu elektronicz­
nego i elektrotechnicznego. Do tej 
pory niewielkie ilości krzemu pro­
dukuje wytwórnia krzemu w tarno­
wskich zakładach. Nowoczesna wy­

twórnia powstaje w oparciu o _I:ra­
jowe o zagraniczne projek1Y, t.ech­
nologie i urządzenia. 

B ·ła Miss 
W. Brytanii 
modelką 

Była Miss Wielkiej Brytanii Kathy A~ 
dere pracuje obecnitt jako modelka, rt­
klamujac n,, in. wyroby jubilerskie, 

CAF - AP 

Coraz więcej 
1 

rihuany 
,v,ecilug opublil<owaneg<' \\' •ych 

dniach raportu 53 proc. spośród 18 t:!. 
uczniów ,vyższych i osta:nich klas u­
czelni arnervkańsklch u-i,·wa r02u­
la rn.ie marilluany, a 1.atem o 5 proc. 
więcej niż wykazały to podobne ankle-, 
w ub. roku. Studium obe.imuj,ce !lB 
średnich z.akładO\V naukO'\V"ych wykazu- " 
.le. że 43 proc. ankietowanych uwai• 
się za palaczy nałogowych. Walka • 
narkomanią pochłaala w l.~SA roczn:e 
sumę 8,4 do 12.2 mld dolarów wobet ,2 
n1ld. przeznaczanych na akcj~ antya\ko 
holową, 

-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-· 

NA NIEDZIELĘ - 23 stycinia 

BARAN (2l. Ili - 20. IV} 
Niespodziewm,e spotkanie lub wio 

domość przyniesie Ci sporo radoś­
ci. 

BYK (21. IV - 20. VI 
Przy okazji spotkania towarzyskie­

go zdobędziesz c;zyjqś u1rdecznq sym 
palię. 

BllżNIĘTA (21. V - 21, VI) 
Trzeba mieć oczy atwa-rte no WS!y­

stko i sto roć siq po11owoć nad ,y­
tuocjq. 

RAK (22. VI - 22. Vlł) 
Trzymaj się z da leka od · plotek 

To bedzie dla Ciebie nojlepi.rrm 
wyjśc;e,,n w obecnej sytuacji. 

LEW (22. Vil - 23. Vili) 
Bierzesz no swoje barki zbyt du­

żo i dlatego nie moiesz wszystkie­
mu podołać. Musisz więc zm ienić 
sie. 

PANNA (24. VIII - 23. IX) 
Unikaj napiętych sytuacji nie 

prowokuj zbędnych dyskusji. 
WAGA (2•. IX - 23. X) 

f 

Pewno sprawo wymogać będzie 
wiele wysiłku, oby jq właściwie prz~-. 
prowadzić. 

SKORPION (24. X - 22. XI) 
Efekty Twoich poczynań będq if1. 

teresujqce i chyba warte wszystkich 
stora,,. 

STRZELEC (23. XI - 21. XII) 
Uważaj, aby nikt Ci oie sprzqtnql 

sprzed noso Twojej sympOtii. 
KOZIOROŻEC (22. XII - 20. I) 
Twoje drobne kłopoty złagodzi so· 

tysfakc jo z załatwienia pewnej spra· 
wy. 

WODNIK - (21. I - 20. li) 
f .. f"'!e, ~ożes_z ·teraz 10wreść uc.:uc f 
• przi')·,:; .. -::-;-.,,,,_ ktorymi darzy Crę kto, z, 
I Twoich b/ih',.;,~h I 
• RYBY (21. li _: •"O. Ili) i ! Wokół Ciebie Jporo ., 'ntlYll I pło-• 
I tek, ole nie bierz k'tl-Jd>~ do! 

serca 1 -·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·-·; 
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